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f W ła śc iw ie  trudno zrozum ieć, co b y ło  bez
pośredn im  powodem  zw ołan ia  w ie lk iego  z ja z -  ! 
du gospodarczego obozu rządowego. N a  okres, ' 
k iedy  z ja zd  się odbyw a, nie przypada żaden ] 
jubileusz, nie zachodzą bezpośrednio pałace 
potrzeby w ynurzeń  naszych sfer o fic ja ln ych , 
jak  rów n ież społeczeństwo nie żądało, w zg lę 
dnie nie kładło specja lnego nacisku na opra
cow an i3 jakichś w ytyczn ych  w a lk i z k ry z y 
sem 12 m aja  br. upłynęło w p raw d zie  siedem  
la t od ch w ili ob jęc ia  w ład zy  w  państw ie przez 
obecny oboz, a n m ie jw ięce j w  tym  czasie 
przypada rów n ież dw u lecie  urzędowania ga 
b inetu  b p rem jera  Prystora, —  ale, p rzyzna  
chyba każdy, że ani siódem ka, ani dw ó jka  
n ie są liczbam i jub ileuszow em u O bserw atora 
stosunków polskich  na tle stosunków m ięd zy 
narodow ych  n ie zd z iw iłb y  zapew ne fakt, gd y 
b y  w  obecnej, p rze łom ow ej ch w ili odbyw a ł 
się np. jak iś  z ja zd  d la  naradzen ia  się nad sy 
tuacją  polityczną, ale teraz, gdy  w ypadk i po
lityczne p rzesłan ia ją  sw ym  ogrom em  na jbar
d zie j naw et żyw otne zagadn ien ia  gospodar
cze, z ja zd  i to z ja zd  potężny, w zm ocn iony  au
torytetem  G łow y  Państw a, stanow i zagadkę 
dość skom plikow aną, tem bardziej, że p rzygo 
tow an ia  do tego zjazdu odbyw a ły  się dość 
konsp iracy jn ie  i za ledw ie  k ilka  dni przed te r
m inem  zw o łan ia  zjazdu, dow ied z ie liśm y  się, 
że z ja zd  taki w ogó le  jest projektow any-

P ie rw szy  dzień obrad przyn iósł nam trzy  
g łów ne refera ty , pp. w icem in . Lechn ick iego, 
b. m in. M atuszewskiego i b. w icem in . S ta rzyń 
skiego. Z  g łębok iego p rzem ów ien ia  p. L ech n ic 
k iego  dow ied z ie liśm y  się, że „ż y je m y  dzis ia j 
w  w arunkach  n iew ą tp liw ego  przerostu n ie- 
ty lk o  b iu rok rac ji państw ow ej —  z czego zda
je m y  sobie sprawę —  lecz rów n ież przerostu 
specyficznej b iu rok rac ji gospodarczej. B iu ro- 
k ia c ja  ta jest podw ójnego  rodzaju : jedna, 
k tóre j podstaw ow em  zadaniem  jest w y p is y 
w an ie  d ługich m em orja łów , staw ia jących  
państwu nieustanne i w ygórow an e żądania, 
d iu ga  —  która staw ia  rów n ież w ygórow an e i 
n ieuzasadnione żądan ia  poszczególnym  przed
sięb iorstw om , z  k tórych  egzystencją  jest zw ią 
zana i za  n ią odpow iedzia lna". Znaczy to, że 
p. Lechn ick i zda je  sobie sprawę z tego, że pe
w ne żądania b iu rok rac ji gospodarczej, pod 
którą p. L echn ick i rozum ie zapew ne p rzem y
słow ców , obracają się dookoła „p rog ram u " 
pom pow an ia  k redytów  ze skarbu państwa w  
im ię, naturaln ie, „w y żs ze j ra c ji stanu". W  
p ią tkow ym  num erze naszego pism a, zw ró c ili
śm y uwagę na apety ty  in w estycy jn e  naszego 
Lew ja tan a , k tó ry  uważa, że m ożna spow odo
w ać  sztuczne ożyw ien ie  życ ia  gospodarczego 
drogą zastrzyków  k red y iow ych  ze skarbu pań
stw a w zględn ie Bauku Po lsk iego  d la  rea liza 
c ji program u inw estycyjnego. P. Lechn ick i 
spraw ę tę z  m ie jsca  utrąca. „N ie  w o ln o  nam  
prze jść  na drogę p rze jśc iow ych  i sztucznych 
środków  o żyw ien ia  gospodarczego; o żyw ien ie  
to m usi być w yn ik iem  w ew nętrznych  naszych 
m ożliw ośc i, do których  do jd z iem y poprzez do
stosowanie się do zm ien ionych  w aru n ków  p ro 
dukcji oraz poprzez popraw ę sytuacji św ia to 
w e j. "  D obrze się ’ ta*o, że p. Lechn ick i. będący 
obecnie „sp iritus m ovens“  po lsk iej polit\ ki 
gospodarczej, podkreśla zależność kryzysu  p o l
skiego od św ia tow ego  k rvzysu  gospodarczego. 
N ie  stać nas na oderw an ie  się od kryzysu  
św iatow ego, tak samo, jak  nie stać nas na 
oderw an ie się od gospodarstwa św iatow ego, 
k tórego jesteśm y ty lk o  jedn ym  z członów. P o 
dobnie, jak w szelk ie próby rea lizac ji m etod 
odosobnionych od m iędzynarodow ych  prób 
opanowania kryzysu  gospodarczego drogą np. 
in fla c ji k redytow ej, czy też „ le k k ie j"  d ew a
luacji w a lu ty  muszą się skończyć na utracie 
pew nych  rezerw  s ił z organizm u gospodarcze
go, tak i w szelk ie  próby izo low an ia  się od 
św iata kończą się zawsze i wszędzie przvsp ie 
szeniem procesu w iędn ięcia  danego organ iz- i

mu. T rz y  są na jw iększe organ izm y gospodar
cze, które Icorc lyczn ie  m ogą sobie pozw olić  
na rea lizacje  p o iilyk i izo low an ia  się od .wan
ta: Stany Z jedn oezon eV im ])tr ju m  b ry ły ń k ie  i 
R osja  sow iecka. P ierw sze  ze rw a ł}' już o f ic ja l
n ie z poi i tyką izo lac ji, ho długo p rzy  te j po 
lityce  u trzym ać się nie m ogły. Obecnie szuka
ją  zb liżen ia  się do św iata. D rugie  —  im perjum  
b ry ty jsk ie  próbowTało na kon ferencji o ttaw - 
skiej zasklepić się w  sw e j w ie lk ie j skorupie 
im perja ln e j, odgrodziło  się cłam i od św iata  
zewnętrznego, zepsuło walutę i u żyw a ło  
w szystk ich  środków  dla w ybrn ięc ia  z k ry zy 
su w łasnem i siłam i. Obecnie zb ierze się w  
Londyn ie , a w ięc  w  sto licy  tego im perjum , 
św ia tow a  kon ferencja  gospodarcza, którą o- 
tw orzy  k ró l angielski, i która m a w łaśn ie za 
zadanie zerw ać z po lityką  izo low anych  m etod 
w a lk i z kryzysem  w  poszczególnych pań
stwach i zgrupow an ia tych  w ys iłk ów  na 
w spólnej p la tfo rm ie  m iędzynarodow ej. Rosja 
—  zm ierza  narazić do autark ji i o bankruc
tw ie  po lityk i sam owystarczalności gospodar
czej R os ji będzie się w  przyszłości n iezaw od 
nie tak samo m ów iło , jak  się m ów i obecnie o 
w szelk ich  podobnych próbach w  innych pań
stwach.

Dobrze sie zatem stało, że p. M atuszewski 
jeszcze raz stw ierdził, że „nasza baza surow co
w a  nie jest dostatecznie szeroka, aby na n ie j 
rozbudować sam ow ystarcza lny, nowoczesny 
p rzem ysł". Znaczy to, że p. M atuszewski zda
je  sobie sprawę z konieczności rozw oju  sto
sunków w ym iennych  gospodarstwa polskiego 
z gopodarstw em  św iatow em . Jak sobie jednał 
w yonraża  p .  M atuszewski w prow adzen ie w  
życie  n o w lj polskie i ta rv fv  celne j, m ające 
obow iązyw ać  od październ ika br. i urtro- 
w ia ją ce j chyba na jw yższe w  św iecie m urv 
celne, (pozatem , że już 50 procent naszego 
f rz\ wozu objęte jest koinpletnenn zakazam - 
p rzyw ozu ), gdy jednocześnie stw ierdza, że 
„ je ś li dalą rozpoczęcia zaburzeń gospodar
czych. w  których  ży jem y  po dziś dzień, jest 
s ierp ień  r. 1914, to datą, od której m oże k ie 
dyś św iat liczyć, będzie początek nowych 
trudności gospodarczych, jest czerw iec r. 1930 
tj. zaprow adzen ie p roh ib icy jn e j ta ry fy  celnej 
w  Stanach Z jednoczonych ". L ep ie j by łoby 
m oże dla pozycji poisk iej na św ia tow e j kon
ferenc ji gospodarczej, gd yby  p rzyn a jm n ie j w  
czasokresie, dzie lącym  nas od tej kon ferencji 
przestano nareszcie w  Polsce m ów ić  o  „zbęd 
nym  im porcie", k tórego „zbędność" polega 
ty lk o  na tem, że jest on n iew ygod n y  dla p e w 
nej części p rzem ysłow ców , lub o u trudn ie
niach celnych, „in teresach " kom pensacyjnych  
itp. rzeczach, sym patycznych  d la  garstki za 
in teresow anych  a szkod liw ych  dla ogółu.

P. Starzyński w yg ło s ił naturaln ie także g łó
w n y  referat i poza sw em i dość często pow ta- 
rzanem i hasłam i w ys tąp ił z pewną o ryg in a l
ną teoretyczn ie a n iestety obow iązu jącą  w  
praktyce koncepcją: „N a le ży  zw rócić  dużą
uwagę na propagandę naszych zd ro jow isk  : 
tu rvstvk ; k ra jow e j, aby z jednej strony pow  
strzym ać w y ja zd y  naszych obyw ate li zagra
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Mobilizacyjni? rnzporzątizfwff
w  spraw ie s?mncl dtiw  Blrm lpcKfcii

Lipsk, 19. 5. P A T . W  zw iązku  z u ła tw ien ia 
m i podatkowenii, w prow adzonem i ostatnio w  
N iem czech przy  zakupnie now ych  sam ocho
dów  konstrukcji n iem ieck ie j w szyscy w ła ś c i
ciele sam ochodów i aut ciężarow ych  oraz m o
tocyk li poddani zostali specjalnej rejestracji. 
K ażdy w łaścicie l w zam ian  za zw o ln ien ie  od 
podatków  zobowiązany jest utrzymywać samo 
chód w  stanie ciągłej gotowości. Podobne roz
porządzenie, m ające cechy m ob ilizac ji w o jen 
nej, w ydano rów n ież w  stosunku do h od ow 
ców  gołębi.

nicę, a z d rugie j strony ściągnąć na Po lskę 
uwagę turystów  i kuracjuszy zagran icznych ". 
T ak iem  „n a  bak ier" postaw ien iem  kw estji dał 
p. Starzyński n iety lko  „w  łeb " konstrukcji 
m yś low e j referatu  p. M atuszewskiego, ale 
w ręcz zadłużył się dosC pow ażn ie na rzecz lo - 

: gik i. Konia z rzędem  temu, kto po jm ie, w  juk i 
sposób m ożna ściągnąć do Po lsk i tu rystów  
zagranicznych, gdy cię w łasnych  obyw ate li 
trzym a pod kloszem ! P rzy ja zd  tu rystów  za - 
gran icznych  jest po na jw iększe j części w yn , ■ 
k ‘em oew i-yeh  koneksyj tow arzysk ich , społe
cznych. politycznych , gospodarczych lub nau
kow ych . K oneksje  takie możliwe są tylko 
p rzy  w o ln e j w ym ian ie  turystów , a n ie przy 
trzym an iu  na łańcuchu w łasnych  obywateli 
i w abien iu  tu rystów  zagranicznych. P o m ija 
m y przy tem inne, dość osob liw e pojęcia  p. 
Starzyńskiego, jak  np. „że  istn ie je  w  Polsce 
nadm ia~ konkuru jących  ze sobą instytucyj 
k redytow ych , co jest jednym  z pow odów  dro
żyzn y  kredytu ", albo, że „oddaw na ju ż rząd 
p row adzi politykę, sp rzy ja jącą  k ap ita liza c ji" , 
chociaż każde dziecko w  Polsce pow ie  p. S ta
rzyńskiem u. że nic tak n ie tam u je rozwoju  
kap ita lizac ji, jak  w łaśn ie po lityka  podatko
wa, a w  le j dziedzin ie  m oże rząd nasz poszczy 
cić się n ie lada  „rekordam i".

P ie rw szy  dzień obrad zjazdu  nie przyn iósł 
nam  w ażn ie jszych  m om entów . Może lep ie j, że 
n ie p rzvn iósł i m oże lep ie j będzie, jeże li w  da l
szym  ciągu n ie przyn iesie. O baw iam y się b o 
w iem , że w p ły w y  L ew ja tan a  m ogą mimo 
w szystko zrob ić sw oje, a je że lib y  tem  „n o - 
w em “ , w  z jeźd z ie  w arszaw sk im , m ia ło  być  
s form u łow an ie zasad p o lityk i gospodarczej, 
idącej aa lep fan ta zy j in w estycy jnych  L e 
w jatana. to w ów czas w ypadn ie  wręcz ża ło
wać, że zjazd  taki się odbył. N a le ży  wyrazić 
n a d z ie i; że m ocne słow a p. Lechn ick iego  ó 
szkod liw ości sztucznego „nakręcan ia  kon jun - 
k tu ry ' zaciążą decydu jąco na w yn iku  obrad 
ziazdu. -J. D IA M E N T .

(Foering w Rzymie
(:) Berlin. J9- 5. (Sch) Go e ring w yjechał

dziś cło Monachium- skąd ponownie uda się 
do Rzymu, celem złożenia w izy ty  „osobistemu 
p rzy jac ie low i" ksjęcń  F ilipow i Heskiemu* zię
c iow i króla w łoskiego.

( : )  Rzym 19. 5 P A T  P rzyby ł tu samolotem 
niespodziewanie minister Goering.

Locjyn, 19. 5. ( L )  Angie lsk i m in ister spraw  
zagran icznych  sir John Sim on w y jeżd ża  w  
sobotę do G enewy, celem  w zięc ia  udziału w  
pracach kon ferencji rozb ro jen iow e j.
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? « c h w i  | c u ] q c «  
uroda...
j e j  t a j e n m i c a ? !

C zeg ó żb y kobieła za fo 
nie dała, by zachow ać na 
zawsze czar m łodzieńczej 
cery.
A  to takie łatwe i wcale 
nie kosztowne. N ależy  
tylko używać codziennie stałe mydła Palm- 
olive, wyrabianego ze słynnych olejów  
ow oców oliwnych, palm i orzechów kokoso
wych. Obfita, łagodna piana Palmolive uwal
nia pory skóry od wszełkich nieczystości i 
daje twarzy ów 
uroczy wdzięk — .
symbol młodości. /

'"i...,:- i* /'.*■ ;• * ~
j i  ■■ / (

fWyrób krajowy.

Niech Pani używa mydła 
PaImolive nletylko do twa
rzy, lecz również do p ielę
gnowania całego ciała, a 
cera Pani zachowa aksamitną 
gładkość i elastyczną jędr- 
ność, stając się przedmio
tem powszechnej zazdrości.

l a m a c h  b o m b o w y  
n a  d w f e i t f t i  w  T S e n  T s i n i e

ICC zabitych i rannych
( : )  Szanghaj. 19. 5. PA T - Nieznani sprawcy | buch spowodował śmlejić 1 poranienie około 

rzucili na d w o rce  w  Tlen Tsinie, przepełniony j jot) osób. 
żołnierzami 1 uchodźcami bombę, której w y -

StejaldimoKracja niimiecha pręgierzem

Nr- 138
[ ... tSSS 1 ■■ 1........ ..■■■in. i

Genew? pod znakiem 
Roosegeifa i - Hitlera

N iem cy przyjm ują b ryty jsk i pian rozbro ien low y

Genewa, 19. 5. (K )  K om is ja  g łów na  kon fe 
ren c ji rozb ro jen iow e j zebrała się dziś popołu
dniu pod przew odn ictw em  Hendersona na 

^posiedzenie jaw ne.
O tw iera ją c  posiedzen ie Henderson odczyta ł 

o rędzie  p rezydenta Roosevelta, poczem  w y 
g łos ił p rzem ów ien ie, w  którem  podkreśli! do
n iosłe znaczen ie in ic ja ty w y  prezydenta Sta
n ó w  Z jednoczonych . O m ów iw szy  poszczególne 
punkty orędzia  Henderson w y ra z ił p rezyden 
tow i R ooseve ltow i podziękow an ie kom is ji 
‘g łów n e j za  odw ażną in ic ja tyw ę, wskazując, iż  
by łoby pożądane, aby p ropozyc je  zaw arte w  
orędziu  zostały w  angielsk im  pro jekcie  kon
w en c ji rozb ro jen iow e j uwzględnione. W  ten 
sposób sta łyby się m oże niektóre pro jek ty  
zm ian  do planu M acDonalda zbędne.

Następn ie poruszył Henderson ostatnią de
k larację  H itle ra  i wskazał, że te dw a  n ow e 
w ydarzen ia  da ją  kon ferencji ro zb ro jen iow e j 
now e nadzieje. S tw ierdza  jednak, że rów nou 
p raw n ien ie  N iem iec  nie m oże być dokonane 
■w ten sposób, aby N iem cy  m ogły  się dozbroić.

( ; )  Najbliższe dni — m ów ił — będą decydują 
ce. Rozbrojen ie będzie p ierw szym  krokiem  do 
rozw iązan ia  c.becnego chaosu gospodarczego  1 
politycznego. M a ono zadecydow ać o  woinle 
lub pokoju.

Dalej w skazał Henderson, ż e  naiw łeksze wra- 
'żenle uczyniła na nim ta część  m o w y  Hitlera, 
w której wskazał, że n o w y  gwałt doprow adził 
b y  do zupełnego załam ania porządku społeczne 
go  1 politycznego świata.

P o  przemówieniu Hendei sona zabrał głos 
delegat niem iecki Nadolny. O św iadczył on, że  
stanow isko N iem iec d o  problemu rozbrojenia 
zostało należycie przez kanclerza H itlera w y ja 
śnione. W yntka z  tego, że  N iem cy dążą do 
w spółpracy, porozumienia i pokoju Oredzie pre 
zydenta Rooseryelta i deklaracja Hitlera w y ra 
żają m yśl, że  bez rozbrojenia niema bezpie
czeństwa. Naród niemiecki oczeku je od  kon fe
rencji bezpieczeństwa przez rozbrojenie państw 
silnie uzbrojonych i zrealizow ania niem ieckiego 
równouprawnienia. Sądzi on, ż e  angielski pro
jekt konwencji m oże b y ć  podstawą do rozw ią
zania tych problem ów.

„M o gę  dalej —  ośw iadczył Nadolny —  Im ie
niem rządu niem ieckiego ośw iadczyć, że p rzy j
m ujem y angielski projekt n ietyjko jako  podsła 
w ę  dysku s ji lecz jako  podstaw ę przyszłe j 
konwencji rozbrojen iowej. Spodziewani się, 4® 
ośw iadczenie to  wykazu je dobrą w o lę  Nie
m iec."

M owa Nadolnego w yw o ła ła  w sferach konfe 
ręncJi rozbrojeniowej pewne rozczarowanie. i 

•  *  •

( : )  Genewa. 19- 5- (K ) Komisją e fek tyw ów  
konferencji Tozbrcfeniowej zajm owała się orga 
nizacjanjf przysposobienia w  Polsce. U chw alo
no za liczyć  Po lsce  do  stanu efektyw nego 9-300 
osób. W niosek  delegata w łosk iego o  zaliczenie 
Po lsce 13 tysięcy osób został odrzucony.

Reorganizacja Rady bigi Nar.
( : )  Genewa. 19- 5. (K ) Ustanowiony przez R a 

dę L ig i N arodów  koirlite® m ający opracow ać 
projekt re form y R ady  L ig i N a rod ów  przyją ł 
dziś jednogłośnie pTojekt angielski, wed le które 
go Lczba niestałych miei.se w R adzie L ig i powifę 
kszona zostaje na najbliższy okres 3-]etni z 9 
na 10- (Zob- rubr. -Na horyzoncie politycznym " 
na str- 7- — Red.).

 oOo------

Drugi dzień ciągnienia loterii
W arszaw a , 19. 5. P A T . Dziś, w  drugim  dniu 

c ie n ie n ia  1 k lasy 27 po lsk iej państw ow ej lo - 
te r ji k lasow ej g łów n ie jsze  w ygrane padły na 
num ery losów : zł. 5(H^ na nr. 5815 i 42.857 zł 
2000 na nr. 128.466 i J000 zł. na nr. 27.809.

(1) Paryż, 19. 5. (P A T ). Pod przewodnictwem 
Vanderwel?tego odbyło się wczoraj wieczór posie
dzenie prezydjum drugiej międzynarodówki socja
listycznej, poświęcone sprawie zbrojeń niemieckich 
i stosunku do ruchu hitlerowskiego. Przyjęto u- 
chwałę, wypowiadającą się przeciwko dopuszcze
niu do porownego zbrojenia się Rzeszy i potępia, 
jącą kategorycznie grupę socjai-demokratów, któ 
ra glosowała w Reichstagu bez zastrzeżeń za wnio
skiem przyjęcia do wiadomości deklaracji kanele 
rza Hitlera. Głosowanie to prezydjum ocenia jako 
przeciwne uchwale międzynarodówki. ,

Nie wdając się w mnr.dną ocenę postępowania 
posłów socjal-demokratycznych w Reichstagu u- 
chwała stwierdza, że stanowisko to jeszcze jaskra
wiej uwypukliło ohydę obecnego systemu i teroru

(:) Paryż* 19. 5- (B ) Senat francusk odrzu
cił dziś proponowaną przez komisie finansową 
10-procentową redukcje wydatków wcisko
wych. *

Minister wojny Daiadier o św iad czy ł że bez 
pieczeni.wo narodowe jest wprawdzie zapew
nione- jednakże redukcja wydatków wojsko
wych pi*y  obecnej sytuacji międzynarodowej 
byłaby lekkomyślnością Jeże'i przy wszelkich 
trudnościach, których nie chce n edcceniać arn

politycznego w  Rzeszy.
Podkreślić należy, że w  obradaeL prezydium 

nie wziął udziału ani jeden przedstawiciel socj Ui> 
stów niemieckich. ,

* • •
(!) Wiedeń, 19. 5. (P A T ). Znana dzia łaczk i 33-  

ejal-demokratyczna Oda Olberg zamieszcza w „Ar 
beiter Ztg.“  ostry atak przeciw niemieckim socjal
demokratom, którzy w  dnia 17 maja głosowali w 
Reichstagu za przyjęciem do wiadomości ośw’ad- 
czenia Hitlera w sprawie niemieckiej polityki za
granicznej. Oda Olberg stwierdza, że niemieckie 
masy robotnicze nie mogą zrozumieć stanowiska 
frakcji socjal demokratycznej i uważają podpisy 
dane przez frakcję sucjal-demokratyczną za nie
ważne

też przesadzać, komerencja rozbrojen iow a do
prowadzi do porozumienia i jeżeli narody zro
zumieją konieczność znalezienia formuły, umo
żliw ia jącej równoczesne rozbrojenie, w ów czas 
bez żadnego ryzyka  możną będzie dokonać re 
dukeji w yda tków  w ojskow ych . Dziś? gdy nie 
w iadom o jeszcze, c z y  inne państw a rzetelnie dą 
żą dc rozbrojenia, me m ożna zmniejszać wy
datków  w ork ow ych -

Senat francuski odrzucił w n iosek 
o redukcję w y d a tk ó w  w o js k o w yc h
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i  * 1  M I  M  U
CRAĆOVIA— CARBARNIA

{■) Uwagę sportowców Kraików^ skupiają 7. a w o 
idy o mistrzostwo, które rozegrane zostaną jutro. 
■W niedzielę, między Cra:oovią a Garbarnią. P rze
grana z  Cracovią pogrzebałaby nadzieje Garbami 
na zadęcie czołowego miejsca w  tabeli. Początek 
mec*u o god t, 5 pop. na boisku „Garbami".

W AW EL— M YKKAb I
(: ) Jutrzejsze rozgrywki o mistrzostwo A ki. w  

Krakowie są z  serii os ta mich spotkań pierwszej 
rundy. Toteż MakkabC ,]ftóra znajduje się na dru 
giem miejscu w  tabeli ma ciężlkie zadanie w  me
czu z  silna drużyną woisikcwą od którego wyniku 
ku zależeć będzie końcowa konfiguracja sil. Po 
czątek o godi.. 11 pirzedpol. na boisku ,,M ikkabi“ . 

 ooo-----

—  (: )  FAŁSZYW E POGŁOSKI O ZAWODNIKACH 
itMAKKABI". Ostatnio ukazały się na łan.aoh pra 
sy sportowej w  Krakowie wiadomości o wystąpię 
niu pp. Censora (sekcja hokejowa) oraz Rb terma 
na (sekcja waterpolowa) z klubu Makkabi. Zarząd 
ŻKS „Makkabi" podaję do wiadomości, że pogło
ski te nie polegają na prawdzie.

—  ( : )  HAGI BOK REZ. — ŻTS REZ. Dziś, w  so 
bo tę, l i  przedpoli, boisko Olszy.

— ( : )  W ARNA—HAGIBOR, jutro, w  niedzielę, 
9 popol. boisko Makkabi.

—  (: )  SEKCJA TURYSTYCZNA RTS „JU1RZEN- 
KA“  urządza jutro w niedzielę wycieczkę kartogra 
ficzna do Tenctzymka. Zbiórka o 6.30 rano przed 
Dworcem Zachodnim. Zgłoszenia na mieiscu.

K O M U N IKA TY
Dziś w sobotę:

( : )  HEATID. 5 pop. plernainie zebranie.
HATCHIJA (Kałwa,ryjska 18). 10.30 pługa cha

łw:. 4 pozad. wzgl. spacer org-, ahigika y, loitaju 
3 popoł. Jutro wycieCioka fu,in»dnikami do Dob
czyc  2 zł., z®ł. w  lokalu.

BNEJ SJON (Dietla 81) 3.30 pługa chaliuc.
CEIRcI M1ZRACHI (Dietla 11). 9.45 Toldot

Mizr., 2.30 Tnaoh, 3.30 ref. kol. Gardiego z Pale
styny, a.30 Mesibat Omeg Szabat.

MŁ. MiIZR. TORA W ‘AWODA. 3JO zebranie 
Ceirei Miar., Hassom er Hadaiti i Brurji. Dietla 11, 
r®f. N. Ganti , Z  czem idziemy na XVIII. Kon
gres?"

HITACHDUT (Halicka 4) 8 wieczorek hrmoryst.- 
literacki z  herbatką. 6 popoł. pos. kom. lok 
2 pop. wycieetzka do Lasu Wolskiego. Zbiórka w 
lokalu.

„MERKAZ HACEIRiM" (Krakowska 41) Zw ie
dzanie wystawy obrazów Hirszenberga- Zbiórka w 
lokaju.

„H ITACHDUT" (Krakowska 41). 2 popoł. wyc e 
czka do „kitacu" z pogadanką. Zbiórka w  lokalu- 
Wuazie niepogody w ickaiu o 3 zebranie partyjna-

EL-AL. 3.45 buda z referatem tow. dr. Daimna.
—  ( : )  ABSOLWENCI SZKOŁY EKONOMICZNO- 

HANDLOWEJ, ŻYDZI, proszeni są o liczny u- 
dział w zebraniu dz*ś w  sobotę, o gudz, 7 wieczo
rem  *  lokalu ..Heatidiui". Celem zebrania jest sa
moobrona interesów j praw naszych w  Ogólno-pol 
skwm Związku Absolwentów Szkół Ekonom czno- 
iiaodlowyicJi Jawcie się licznie! Sprawa bardzo 
ważna.

—  (:) P. TO W ARZYSTW O  NEOFILOLOGI
CZNE. Dzić, w  sobotę, o 7 wieczorem, w  salt 33 
Uniw. Jag„ Dy r. K. Kraunarczyk, Malarstwo hisz- 
Pax»t£ e 17 wieku (z  obr. świetln.)- Goście mile 
w i t a n i .  /

Bł. p.

Jó z e f F eohlich
b. nrzędmk Akcyjnego bauku hipotecznego 

w  Krakowie.

zmarł po długich cierpieniach w 55 roku życia

Pe grzeb oauył się w , iątek, dnia 12 b. m. 
w O orlica eh, o czem zawiadamia w głębokim 
smutku pogrążona

RODZINA

Z a rz ą d  Z a k ła d ó w  P r z o a i j  s łow y  cli

f » S T A N  C A R  C - C i l P S “  S. A .
W a r s z a w a ,  u l. M a z o w ie c k a  11

ma zaszczyt zawiadomić, źe p rz e d s ta w ic ie ls tw o  gipsu palonego: sztukatorskieeo, modelowego, formierskiego 
| alabastrowego, jako też zastrzeżonych płyt gazogipsowych „STANDARD" na obszar. M a ło p o lsk i Zachodniej 

W sc h o d n ie j o ra z  Ś lą s k a ' G ó rn e g o  i C ie szy ń sk iego  -- powierzy! / dniem dzisiejszym firmie:
K R A I Ó W ,  Starowiślna 28 | ■ » | n?. C  L W Ó  IV , Gródecka L. 139
Tel. 107-99, 105-03 Ł  I L  ^  ' ł *  Ł  Ł #  &  B ST F  Telefon Nr. 80-61

Hurtownia materjałów budowlanych i sanitarno-wodociagowych
■   ♦  < ------------

W powołąniu na powyższe za^i.ióni . i,.<. i olecam się łask. względom Szan. Klijenteli z zrpewr; -------
że jak dotąd, wykonywać będę wszelkie Gettu a ■/. całkowitą starannością i sumiennością. LEOPOLD STOFP

Wybitni dyplomaci europejscy 
o akcji na rzecz Zydćui niemieckich

Min. Raczyński & sgtuacji Zycfów v Austrii 
Min. Benesz o pom ccy Ligc N e io tió w  dla k c lu n izad i 

łyd ó w sk ie : w Palestynie
(I) Wiedeński organ sjonistyczny „D ie Neue 

W elt“  ogłasza rozmowę swojego korespondenta 
genewskiego Abersona z min. Edwardem Raczyń

skim, przedstawicielem Polski przy Lidze Naro
dów. Min. Raczyński oświadczył, że wzrastająca 
fala antysemityzmu w niektórych krajach śledzo
na jest w Polsce z wielką uwagą. Pomijając wzglę 

dy humanitarne, zainteresowanie to wywołane je ‘ t 
faktem istnienia wielkiej liczby Żyaów na terenie 

Polski, cierpiących moralnie z powodu prześlado 

wania ich braci. Co się atoli tyczy Austrji. wyraził 

hr. Raczyński zapewnienie, że obawy co do przy
szłej sytuacji Żydów są nieuzasadnione, albowiem 

hr. Raczyński ma pełne zaufanie do energji rządu 
austrjackiego, który niewątpliwie będzie miał moż
ność respektowania międzynarodowych zobowią
zań, przyjętych przez Austrję w traktacie w Saint 
Germain. W tych warunkach jestem przekonany
—  zakończył min. Raczyński swoje oświadczenie
—  że w praktyce nie zajdzie potrzeba interwencji 

Rady L ig i Narodów, albowiem będzie ona zbytecz- 
nem wobec niedwuznacznego stanowiśka rządu au
striackiego.

Korespondent amerykańskiego „Fnrwertsu" w 
Pradze p. Leszczyński uzyskał wywiad od czecho

słowackiego ministra spraw zagranicznych Bene
sza. Nawiązując do przemówienia posła żydowskie 
go w parlamencie czechosłowackim dra Angelc 
Goldsteina, współpracownik „Porwertsu" zadał 

ministrowi Beneszowi pytania, dotyczące ochrony 
mniejszości żydowskiej w  Niemczech oraz aKCji 

Ligi Narodów na rzecz uchodźców żydowskich z 
Niemiec i kolonizacji łych uchodźców w Palestynie. 
W  odpowiedzi minister Benesz podkreślił donio
słość problemu rozciągnięta postanowień trakta
tu o mniejszościach narodowycn na wszystkie pań 

stwa europejskie. Problem ten jest stale dyskuto
wany w kołach Ligi Narodów. Niewątpliwie będzie 
on obecnie w obliczu sytuacji Żydów niemieckich

ponownie wentylowany.
Przechodząc do zagadnienia pomocy na rzecz 

Żydów niemieckich i ewentualnej pożyczki pod 

auspicjami L ig i Narodów na rzecz kolonizacji pa
lestyńskiej, oświadczył min. Benesz dosłownie: 

„Filantropijna opieka, zapomocą której rozwią
zywano dotąu zagadnienie uchodźców żydowsiucn, 
a która Dyla podejmowana przez żydowskich 

współwyznawców w rozmiarach godnych uznania, 
oznacza zapewne tylko przemijające rozwiązan'e 

sytuacji uchodźców. Nie jest tonapewno rozwiąza
nie trwałe. Przypuszczam że Liga Narodów która do 

konała bardzo wielkiego i pożytecznego dzieła dla 
rozwiązania kwestyj greckich, rosyjskich i armeń
skich uciekinierów, a która w tej dziedzinie posia
da bardzo bogate doświadczenia, stanowi najod
powiedniejsze forum także dla rozwiązania kwe- 
stji uchodźców żydowskich. Czechosłowacja po
dejmie współpracę w tej sprawie i przedsięweimie 
wszystko, co stanowi jej ludzki i politycznie na
turalny obowiązek.

Liga Narodów byłaby także najodpowiedniej- 
szen forum dra zbaaania i praktycznego przepro
wadzenia wniosku w sprawie rozpisania ewentual
nej pożyczki i dla ułatwienia sytuacji tysiącom 
i dziesiątkom tysięcy tych uchodźców przez udz;e- 
lenie międzynarodowej pomocy. Stany 'Tjednoczo 

ne współpracują w wielu kierunkach działalności 
humanitarnej w ramach Ligi Narodów. Nie byłoby 

zapewne trudno znaleźć drogę umożliwiającą Sta
nom Zjednoczonym współpracę także w  tern dzie
le. W  każdym razie nw ażatn, ze forum genewskie 
byłoby dla rozwiązania tej hwestji o wiele dogod
niejsze niż konferencja gospodarcza, której ogólno 
gospodarcze ł finansowe zadania f cele stoją dość 
daleko od działalności humanitarnej i spo.ee. nej o 
jaką chodzi przy rozwiązaniu kwestji uchodźców 
niemieckich."

Nie będzie ograniczeń dla lekarzy 
wolontariuszy w szpitalach 
mie,skich

Dnia 18 bm. dyrektor departameńtu służby 
zdrowia MSW. dr. Adamski przyjął prezydjum 
Zrzeszenia Lekarzy Rzplitej w osobach prezesa 
dr. G. Lewina, wiceprezesów dr. L. Knastra i dr.
I M ilejkowskiego oraz sekretarza dr. A. Coosl ■ 
mana w  sprawie pracy lekarzy wolontarjuszy w  
szpitalach. Po przyjęciu złożonego przez delega
cję memorjału i wysłuchaniu wyjaśnień p. dyr. 
Adamski zapewnił, że departament służby zdro
w ia nie ma najmniejszego zamiaru wprowadze
nia ograniczeń w  przyjmowaniu wolontarjuszy i 
że organizacja pracy w  szpitalach lezy w  rękach 
władz poszczególnych szpitali. Żegnając delega
cję, p. dyr. Adamski w yraził się, iż „żaden wo- 
lontarjusz nie może nie mieć dostępu do szpitali'1.

Sądzimy, że Dowyższe wyj'aśnienie ze strony 
czynników decydujących powinno zupełnie u sp » > 
koić opinję publiczną.

Kto wygrał na loterii?
W  pierwszym dniu ciągnienia 1-ej klasy 27-ej 

polskiej lo terji państwowej większe wygrane pa
dły na numery następujące:

Zl. 50.000 na N r 91931.
Zt. 15.000 na Nr. 14338.
Zl. 2.000 na Nr. 114399
Zl. 1.000 na N ry: 11337 77247.
Zl. 500 na Nry: 21128 26787 29514 3338,

131618 147219.
Zl. 400 na Nry: 31952 47755 52815 67928 84919

99876 124424 133236 137220 151014.
Zl. 250 na Nry: 216 854 31561 49094 ^9758 50971 

50628 603C8 64253 64578 65927 72020 73610 83891 
132380 142217 144893
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B. SINGERAlf red Rosenberg
(—J Od tygodnia prasa europejska podawała 

szczegóły pobytu A lfreda Rosenberga w  Londy
nie. W izyta skończyła się tymczasem niepowodze
niem. P rzy jęty  on został chłodno i  nie udało mu 
Sio uzyskać posłuchu dla swoich planów. Czy zna
czy to, że misja Rosenberga nie powiodła się zu
pełnie, że jest on tak śmieszny, jak opisuje go 
prasa w roga reżimowi panującemu w  Niemczech?

Zbolałe serce pragnie triumfu sprawiedliwości 
i  łudzi się że niepowodzenia w Londynie są zw y
cięstwem humanitaryzmu. Oczywiście są to prze
sadne złudzenia. Pan A lfred  Rosenberg przyje
chał, być może, do Londynu za wcześnie. Nie zna 
czy to jednak, by koncepcja polityczna pana Ro
senberga nie mogła znaleźć na przyszłość zw o
lenników wśród angielskich polityków.

Redaktor „Yoelluscher Beobachter", Niemiec, 
pochodzący z Estonji, skomponował już dawno 
filozoficzne uzasadnienie ruchu hitlerowskiego 
Socjalny program opracował Feder, plan gospo
darczy został ustalony przez polityka na urlopie, j 
Strassera. W  łańcuchu artykułów A lfred Rosen
berg rozwinął światopogląd filozoficzny „T rze 
ciej Rzeszy". Teorje wysunięte przez niego nie są 
naogół nowe. W ypisywał podobne rzeczy już 
Treitschke, uzasadniał je również zniemczony An
glik Chamberlain. Niemcy są według tego świato- 
pi glądu mesjaszem narodów, rasą lepszą, stwo
rzoną do rządzenia światem. Typ nordyjski jest 
v yższy od każdego typu na świeci j, cały świat 
został zmieszany i pokrzyżowany między sobą. 
Francja została zgangrenowana przez „bękarcią" 
mieszaninę, grozi jej niehezpieczna asymilacja z 
murzynami. W Rosji rządzi rasa niższa azjatyc
ka — Tatarów  i Mongołów. Narody te nie mają 
zmysłu dla czystych pojęć piękna oraz sprawie
dliwości. Zmaterjalizowali duch, zamiast uducho
w ić materję. Naród niemiecki połączył w sobie 
ideę piękna helleńskiego z ideą moralności ger
mańskiej.

Teorja  narodu panującego t. zw. Herrenvolku 
nie jest monopolem Rosenberga. Tylko w  ten spo
sób udaje się łatw iej znaleźć pozory dla pożar
cia przeciwnika w  imię wyższości. Urodzony w 
Lstonji dS-letni Rosenhcrg pamięta doskonale o 
i o li Niemców na tamtych ziemiacn. Odgrywali 
cni rolę narodu rządzącego, mając za nic Estoń
czyków i Łotyszów. Renenkampf, Kort, Baumgar- 
ten, Menzcnkanipf oto nazwiska tycii baronów i 
panów, którzy w  roku 19Oó rozpraw iali się z lud
nością miejscową, jak Niemcy z Hotentotaml i 
ilerreram i w Afryce. Baronowie kurlandzcy w ie
rzyli w  swą wyższość, w prawo do hicia „raso- | 
.wo niższych" Estończyków i Lotyszów.

Rosenberg jest również „m istrzem" od spraw 
żydowskich. Napisał szereg „naukowych" trakta- I 
tow o Żydach. Zbadał gruntownie „protokuły 
Mędrców Sjonu" Żydostwo jest — według niego - 
'najgorszym wrogiem  czystej rasy nordyjskiej. 
Odkąd Żydzi zmieszali się z Niemcami, klęski sy
pią się na biedny naród niemiecki. Żydzi rządzą 
światem, to jako kapitaliści trzymający w niewo
li całe kraje, to jako bolszewicy, uciskający Ro
sję, F ilozolju Rosenberga jest oczywiście polszczo 
na nieustannie na łaniach prasy prawicowej, jak
kolwiek rzecznicy tej filozo iji nie mają odwagi 
dopowiedzieć do konea o co chodzi w dalszym 
ciągu Rosenbergowi.

Światopogląd jego, ubrany w mętne przesłanki 
jest jedynie podstawą do praktycznych wniosków; 
i c zw ija on program polityki zagranicznej mesja
sza narodów i, powołując się na Bismarna, uwa
ża, że naród niemiecki powinien skierować swo
ją  ekspansję nie na Zachód, lecz na Wschód. Mo
żna zdobyć i należy opanować tereny Polski aż 
dó głębi Rosji. Należy nawet wyzyskać antypatję 
Ukraińców przeciwko Polakom i w ten sposób 
zniszczyć sojusznika Francji.

Na świecie istnieją przeciwieństwa: angielsko- 
Iraucuskie, francusko- włoskie i angielsko- so
wieckie. Konflikt między Anglją a Sowietami na 
Wschodzie nie da się nigdy załagodzić. Stąd ja- 
s ty  i krótki wniosek: Niemcy powinni dążyć do 
sojuszu angielsko- włoskiego, dla osaczenia Fran
cji i zyskania wolnych rąk na Wschodzie. Angli
cy zgodzą się na blok antysowiecki. W  jednem ze 
swoich dzieł Rosenberg zresz.tą zwałcza nieszczę
sną fatalną ideologję pacyfistyczną, rozkoszuje 
się myślą o wojnie, jakkolwiek sam czynnego u- 
działu ani jako obywatel rosyjski, ani jako N ie
miec (w  czasie okupacji niemieckiej na ziemiach 
wschodhich) nie brał w  wojnie .

Trzecia Rzesza ma przeto doprowadzić do so
juszu niemiecko- angielsko- włoskiego, a później 
pójść na wojnę. Światopogląd kiero-vnika polity
ki zagranicznej partji różni się przeto od słów 
wypowiedzianych przez wodza — Hitlera. Ma się 
wrażenie, że kanclerz niemiecki jest zarażony trą
dem żydowskim pacyfizmu, gdyż s ł> va  jego tchną 
tęsknotą za pokojem. Jest to sprzeeżiość jedy
nie pozorna. Póki nie zostaną zrealizo vane aljan- 
sc wymarzone przez Rosenberga, póki państwo 
niemieckie w  nowej szacie nie ustabilizuje się, 
nie może być mowy o wojnie.

Można przeto w ierzyć zapewnieniom minister
stwa spr. zagranicznych, można brać na serjo o- 
świadczenia, iż w  tej chwili wojna jest niemożli
wa, bo sam wódz mówi o przerw ie pięcioletniej 
(p izerw a może potrwać krócej).

W  drodze z Grajewa do Królewca spotykałem 
się nieustannie z lękiem przed wojną. Ludność 
Prus wschodnich mówi wciąż o obsadzeniu przez 
Polskę Gdańska i ziem przyległych. Gdy zacyto
wałem im oświadczenie Hitlera i ministra spraw 
zagranicznych Becka w  sprawie stosunków pol
sko- niemieckich, oświadczali mi, że nic o tern nie 
wiedzą. Pisma wydrukowały te deklaracje, ale 
widocznie sąsiadom moim w  wagonie był w ięcej 
potrzebny strach przed rzekomą okupacją polską, 
niż spokój. Nie w ierzyli mi.

W  kinie berlióskiem wyświetlano obraz o nie
doli chłopów? niemieckich w Prusach wschoanich. 
Film  był antypolski i wskazywał na bolączkę ko
rytarza, na kolonizacyjną politykę Polaków w 
P.usach wschodnich. Nie obeszło się oczywiście 
bez Żyda, który wysysa do reszty chłopów i na
stępnie oddaje ich weksle w  ręce polskiej komisji 
kolonizacyjnej. W  kinie było bardzo mało ludzt. 
Przyjęto obraz obojętnie.

Czy znaczy to jednak, że zagadnienie niebez
pieczeństwa wojennego zostało całkosvicie usu
nięte? Czy istotnie kanclerz H itler przekreślił 
twórczość Rosenberga i wyrzekł się całkowicie 
światopoglądu swego przyjaciela? Faszyzm nie- 
it iecki jest z  konieczności skazany chw ilowo na 
politykę pokojową. Program  Rosenberga zawiera 
dużo ponętnych ofert, ale wymaga długiego cza-

M. A. T E N N E N B L A T T  (W ied eń )

K atastro fa  żydow ska  w  N iem czech  i ga lo 
pująca ekspansja H akenkreuzu rów n ież w  A u - 
s lr ji w p ra w iły  auslrjack ie żydostw o w  n ie 
zw yk le  ciężką sytuację. N astro je  Ż yd ów  au- 
strjack ich  w ahają  s 'ę m iędzy paniką a goto
w ością do w a lk i. Pod  w rażen iem  codziennych 
bjoho\yych w ieści z N iem iec  pevfien  od łam  
Żydó-.^ austrjackich stracił poprostu w ładzę 
nad nerw am i popadając w  stan gorączkow ej 
pan ik i i obaw y, że nieszczęście n iem ieck ie  w y 
buchnąć m oże w  A u strji ju ż w  n a jb liższym  
czasie. T en  pan iczny nastrój w y tw a rza  p ra 
gn ien ie  czem rych le jsze j ucieczki z A u strji. 
In n y  natom iast odłam  dąży do um ocnien ia 
pozycy j, do zorgan izow an ia  sil żydow sk ich  do 
obrony po litycznej i do w a lk i o sw ój byt na 
życie  i śmierć.

D ziw n e są psychologiczne różnice obu tych 
odłam ów . W łaśn ie  bardzie j zasym ilow an y 
Żyd, k tóry  w szystk ie swe nadzieje pokładał 
w  em ancypacji i którego bardzo m ało już łą 
czyło z Żydam i i zagadn ien iam i żydow sk iem i 
—  w łaśn ie on został nagle opanow any p rze
raża jącym  strachem  i paniką. Cały jego  św ia 
topogląd po lityczny  —  zlepek dem okracji, 
em ancypacji, libera lizm u  i asym ilac ji —  za ła 
m ał i rozchw ia ł się jak  m ara, jak  «en. ż y d  
tego typu b y ł fizyczn ie  i duchowo tak nasy
cony, zadow olony i pew ny siebie, że w  rzeko
m ym  dobrobycie u tracił naturalną siłę obron 
ną na wypadek nagłej burzy. Może w  jego  
psych ice nad uczuciem  strachu i pan ik i do-

Slr. h.

Taiemnica skuteczności
preparatów  lekarskoikosm etycznych - M rące- 
Iumi“ , z przepisów  Dra Lustra z  Krakowa., tkwi 
w  ujęciu w ielostronnych w ym ogów  nowocze
snej w iedzy. K a żd y  preparat dostosowany "V- 
ściśle do danych w łaściw ości cery, skóry eia ’a 
i witosów, każdiy zaw iera  różnorodne składniki 
o żyw cze , w zględn ie —  normujące usterki urody. 
Jako p rzyk ład y  niechaj posłużą; krem „Lllt-ra- 
so l“  i puder cg rc jyez iiy . Krem „Ultra&oT jest 
wprost cudownym środikłem o ży w c zy m  a9o 
prapąrat tak do codziennego użytku, jakoteż dla 
si;:ortowców i podczas .p la żow an ia ", pon ieważ 
w  aminku je  —  dzięki nasyceniu energią promieni 
u ltra fio łkow ych  —  posągową opaleniznę pod
czas kąpieli słonecznej, chroniąc skórę przed 
zapaleniem- Roślinny puder egzotyczny Dra 
Lustra zaw iera składniki zm iękczające naskó
rek, Do opalenia słońcem tłustej cery posługi
w a ć  się n a leży  olejkiem •,Negrita“ - 2593kr

su. Kto chce wojny, musi w chwili obecnej uila- 
wać, że szykuje się do pokoju. Jesteśmy w okre
sie zbrojnego pokoju, ale program Rosenberga 
zostaje wszczepiony w  krew nowego pokolenia 
niemieckiego. Spalono pacyfistyczne książki Rc- 
marque‘a, Zweiga i Manna. Na placu boju pozo
stały dzieła Rosenberga, rozpowszechniane przez 
pruskie ministerstwo oświaty. Natęży odrzucić 
wręcz wszystkie filozoficzne przesłanki, zagma
twane wywody o rasie i zainteresować się pra- 
ktycznemi wnioskami Rosenberga, tego polityka, 
który jak Mackiewicz w  Polsce, myśli głośno, 
zdradzając tern samem ukryte zamiary swego o- 
bozu.

Książki Rosenberga cieszą się powadzeniem. 
„Das Verbrechen der Freimaurerei" ukazało się 
już w  drugiem wydaniu. „Der Mythos des 20 Jahr- 
hunderts" tegoż autora cieszy ,ię niemniejszym 
popytem. Już istnieje książka dla młodzieży, po
święcona osobie Rosenberga: A lfred Rosenberg: 
„Der Mann und sein Werk. Politykę zagraniczną 
w  redakcji „Voelkischer Beobachter“  prowadzi 
dotychczas teoretyk polityki zagranicznej obozu 
h illerowskiegft* Dziś na Wilhelmstrasse przema
wia Neurath, jutro może zabrać głos redaktor 
„Yoelkischer Beobachter", A lfred  Rosenberg.

m inu ją  raczej uczucia wstrętu  i abom inacji 
wobec n ow ej sytuacji średn iow iecznych  sto
sunków i odrodzonego barbarzyństw a. N agłe  
za łam an ie się ku ltu ry i c y w iliza c ji d zia ła  na 
tych w ysubteln ionych  w  asym ilac ji Ż yd ów  n i-  
czem  para liż  na całem  ciele. P ragną oni uciec 
od tego otoczenia i szukać m ożliw ośc i życ ia  
w  innych ’ kra jach , gdzie Ż yd  m oże w  spokoju  
kontynuow ać sw ój byt jako  pełnow artościo 
w y  człow iek . Lu dzie  ci u tracili stuletnią, do
tychczas n igdy  n ie zachw ianą w ia rę  w  zdo l
ności N iem ców  do szanow ania  zdobyczy  ku l
tury. N ie  chcą oni nanow o rozpocząć w a lk i o 
p raw o  i wolność, w a lk i o w a lory , przekreśla
ne raz po raz na przestrzeni w iek ów  przez 
szow in izm  n iem ieck i. C iekaw em  jest, że le w i
cow e e lem en ty żydow sk ie, w arstw a  soc ja li-  
s tów -Ż yd ów , rów n ież poddała się tym  na
strojom  j zostało przez nie opanowana. R ó w 
nież socja lista  żydow sk i u jrza ł się nagie w y 
trącony z b iegu  swoich błogich  marzeń i ró w 
nież je go  gotow ość do w a lk i została osłab io
na. B yć może, że i w  tym  wypadku dzia ła ją  
identyczne p rzyczyn y : hyper-nap ięta  asym i
lac ja  zn iszczyła silę obronną. Skoro bow iem  
k toko lw iek  uważa siebie w yłączn ie  za czło
w ieka, n igdy  zaś za Żyda. trudno aby m ógł 
się bronić jako  atakow any i prześladow any 
Żyd.

M łodsze pokolen ie żydow sk ie, zw łaszcza je 
go odłam  sjon istvcznv i narodow y gotów  jest 
staw ić czoło swastyce i w szelk ieuu sibuui a ro

lydostwo austriackie
miedzy panika a  gotowością do walki

(Korespondencja Ż A T  dla „Nowego Dziennika**)
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nie rów noupraw n ien ia  żydow sk iego . T w o rz y  
się specjalne na ten cel organ izac je  zarów no  
ala w a lk i po litycznej jak  i d la  sam oobrony 
fizycznej. O czyw iście, u tego odłam u Ż yd ów  
austrjackich  w  ch w ili obecnej doniosłe m ie j
sce za jm u je  kw estja  palestyńska.

§ Udać się do Palestyny —  tak. lecz nie ucie
kać nie pozostaw ić w ro g o w i w  panice i trw o
dze wszystkich w yw a lczon ych  .placówek ż y 
cia i pracy. P ew n o  w rażen ie 30-letmie w ych o 
wanie n a rc d o w o ź  y  d O ws'k: .e w yw a r ło  również 
w  szeregach m łodzieży  nie-sionistyc^nej. I ten 
odłam  m łodzieży  żydow sk ie ; nie chce ustąpić 
riez watka. W  elu zgłasza się do narodow ych  
organ,tzacyj sam oobrony, aczkolw iek  w iedzą, że 
dominuje siotiizm i nacjonalizm żydowski. Nowi 
•przybysze n;e zastanawiają się też nazbyt dłu
go. ozy- walka bedzie ce low ą, c zy  też nie. G órę 
bierze natwra-ny zd row y  zm ysł; mmisz się bro
nić i odpierać atakującego, zn iew aża jącego i bi

jącego c ię  w roga- T o  też aa ulicach w idać iuż 
często p lakaty  żydow sk ie  i niemieckie: „Ż y d z i 
brońcie s ię“ - M łodzież żydow ska  w  n o cy  roz
lepia plakaty —  hasła, nie w ie le  sobie rob i z te
go. że  poboja aresztuje kilku takich m łodzień
ców . O bok tćhmącyćh bestialstwem  p lakatów  
hakenkreuzlerowskich ukaztuóą się o lb rzym ie  
bialo-niebieskię Oidezwy do ludności żyd ow 
skiej, nawołujące do organizacji i odporu i nie
dopuszczenia do 'ego- ab y  żyd os tw o  austriackie 
sipotfkał taki sam los, jak Ż yd ów  niemieckich- 
D otychczas również postaw a rządu jest dość 
wyraźna- Ze strony rządu przyrzeczone Żydom  
poparcie. Jak słychać, rząd ubiega się również 
o  sukurs kół żydowskich zagranicą dla w alk i 
ze swastyka i marksizmem- Inną jest kwestja 
;ak w ie lką  będzie odporność rządu w  chw ili de
cydu jącej W  łonie sam ego rządu nje brak zw o 
lenników koaiicj-i z  hitlerowcam i. Trudno prze
widzieć- co dzień jutrzejszy przyniesie.*

Hitleriaiu!..
LEON BLUM W Y R Z E K A  SIĘ ŁĄCZNOŚCI

Z N IEM IECKĄ SOCJALNĄ DEMOKRACJĄ.

(!) (K ) Leon Blum, który jak już donieśliśmy, 
wybrany został powtórnie przewodniczącym frak
cji socjalistycznej w parlamencie francuskim, w y
powiedział się onegdaj na temat taktyki niemiec
kiej socjalnej demokracji. Zdaniem Bluma frakcja 
parlamentarna socjalistów niemieckich jest zupeł
nie samowolna, gdyż centralny komitet partji by! 
za absentowaniem się socjalistów w posiedzeniu 
Reichstagu. Posłowie socjalistyczni przeszli do po
rządku dziennego nad tą dyrektywą centralnych 
organów partji i nietylko że wzięli udział w posie
dzeniu, ale też głosowali za rezolucją rządową. 
Chociaż trzeba być bardzo ostrożnym we ferowa
niu wyroków tyczących się niemieckiej socjalnej 
demokracji, stanowisko francuskich socjalistów jest 
zupełnie jasne. Z dyktaturą Hitlera podjąć trzeba 
walkę aż do ostateczności. Niema solidarności z 
tymi elementami socjalistycznema, którzy chcą 
zwalczać hitleryzm środkami legalnemi.

H ITLEROW CY SAMI STAW IAJĄ SOBIE 
POMNIK.

Magistrat berliński obradował oneg<iaj w spra
wie „pomnika pracy“ . Pomnik ten ma być olbrzy
mich rozmiarów; wysoki ma być na trzy piętra. 
Sama podstawa pomnika wynosić ma 625 metrów 
kwadratowych. Główną figurą pomnika będzie ro
botnik, a koło niego grupować się mają uczony, 
chłop, żołnierz, rzemieślnik, artysta, przemysło
wiec, matka z dzieckiem oraz starzec. Budowa kosz 
tować ma miljon marek, a  sumę tę pokryć się za
mierza ze składek dobrowolnych.

JED YN A  INSTYTUCJA, W  KTÓREJ HITLE
RYZM TOLERUJE ŻYDÓW.

(1) Jest nią A. E. G. (Allgam eine Elektrizitat 
Gesellschaft), największe przedsiębiorstwo elek
tryczne Niemiec i jedno z największych świata. To
warzystwo ogłosiło w tych dniach swe sprawozda
nie, z którego dowiedzieć się można, jak życie go
spodarcze Niemiec ucierpiało pod rządami hitl ry- 
zmu. Najciekawszy ustęp tego sprawozdania brzmi 
następująco: „Założycielem  A . E. G. był 2yd Emil 
Rathenau, którego po wsze czasy historyczna za
sługa polega na odkryciu, że elektryczność jest to 
warem, który można transportować. Temu należy 
przypisać okoliczność, że w kierownictwie A. E. G. 
stosunkowo dużo pozostało Żydów. Miarodajne 
instancje postanowiły dlatego z początku trakto
wać je jako przedsiębiorstwo żydowskie, tj. w y
kluczyć je ze wszelkich dostaw publicznych. Zarząd 
jest zobowiązany wszystko uczynić, co przynieść 
mole korzyść przedsiębiorstwu, muu się jednak li

czyć z faktem, że 50 procent obrotu ma przedsię
biorstwo ze zagranicy. Znaleziono więc, zdaje się. 
rozwiązanie, które uwzględnia interesy wewnętrz
ne, nie narażając się równocześnie zagranicy. R l,z 
wiązanie to polega na tem. że większa część Ż j 
dów pozostaje w przedsiębiorstwie, ale wycofana 
została ze służby wewnętrznej. Na tej podstawie u- 
zDała partja narodowO-socjalistyczDa A. E. G. jaki. 
firmę nieżydowską i postanowiła przedsiębiorstw- 
traktować na równi z innemi przedsiębiorstwami ■ 
niemieckiemu** ,

Jak więc widzimy, hakenkreuzlerzy gotowi byt. 
zniszczyć jedno z największych przedsiębiorstw 
przemysłowych, zatrudniające dzieriątki tysięcy ro
botników tylko dlatego, że w zarządzie pracowali 
też Żydzi. Barbarzyńcy hitlerowscy byliby bez żad 
nego pardonu wyrzucili Żydów z przedsiębiorstwa 
założonego przez Żyda. ale obawiali się zagranicy 
Poszli więc na kompromis, polegający na tem, i< 
Żydów „wycofano*1 z ruchu wewnętrznego i prz 
kazaDO im zagranicę. Okazuje się, że hitlerowcy 
nauczyli się już li-czyć ze zagranicą.

Jeszcze jeden morał w tej całej historji jest jas
ny: Hitleryzm całą swą brutalność okazuje wobec 
Żydów bezbronnych. Lekarz żydowski, dziennikarz 
lub adwokat oraz cała armja urzędników prywat
nych nie znajdują łaski w  oczach hitleryzmu, który 
wyrzuca ich bez żadnego pardonu na bruk i ska 
żuje na śmierć głodową. Żydzi wpływowi i bogać, 
inaczej są traktowani, zwłaszcza jeśli mają wpły
w y zagraniczne...

BOJKOT ZA C ZYN A  ICH IRYTO W AĆ...
Bojkot, który szerzy się przeciw hitlerowskim 

Niemcom na całym świecie. zaczyna oohaterom 
swastyki mocno się nie podobać. Mamy przed sobą 
dwa ciekawe dokumenty. ,

W  jednym z nich szereg firm przemysłu porce
lanowego i ceramiczno-szamotowego oznajmia 
swoim odbiorcom, iż odtąd nie będzie więcej do
starczał towaru tym firmom, które „natychmia^ 
nie uświadomią sobie swojego obowiązku narodo. 
w ego“ . W  oryginale brzmi ta oryginalna zapowL 7x 
następująco: „W ollen  sie bitte davon Kenntcis 
nehmen, dass die nachgenannten Erzeuger und \er  
triebsgesellschaften... es von heute an einmiitig ab- 
lehnen, irgendeine Firma weiterzubeliefem. die stoh 
nicht auf ihre nationale Pflicht besiDDt*1.

Drugi dokument, to cyrkularz pewnej firmy w 
Szczecinie, która wobec ..jiidische Greuelpropagan- 
da“  i bojkotu towarów niemieckich zagranicą, o  
świadrza, iż Niemcy odpowiedzą tąsamą bronią * 
bojkotować zaczną wszystkich dostawców w kra 
ju i zagranicą, którzy jeszcze dzisiaj pracują ży 
dowskim kapitałem i pod żydowską firmą łdie heu
te noeh mit jtldischem Kapitał und unter jtidischem 
Namen arbeiten).

IGoczałkowice-Zdrói
G . Ś lą s k .

Najsilniejsza w Polsce solank-. jodo-biomowa.
Otwarcie sezonu 15 maja. 2521 I

W  ten sposób solidaryzują się kompletnie oJba-i 
łamuceni i bezkrytyczni przemysłowcy niemieccy} 
ze swoim barbarzyńskim rządem. Nie w yjdzie im 
to na dobre! Świat nie może spokojnie patrzeć naJ 
rządy teroru, okrucieństw i bezprawia!

ŻYC IE  GOSPODARCZE W  L IPSK U  ZNISZCZONE?

Po zniszczeniu całego prawic handlu futrzanego, 
oczekuje obecnie tensam los drugą giówną gałąź 
gospodarczą w  Lipsku, a mianowicie rozwinięty 
tamże na wielką skalę przemysł i handel księgar- 
ski. Zagranica interesowała się literaturą naukową 
oraz książką c tendencji demokratycznej i lewico
wej, natomiast dla biografij i śpiewników hitlerow
skich zagranica nie ma żadnego zainteresowania. 
W  ten sposób przemysł i handel księgarski N ie
miec, który w Lipsku ma swoje centrum, stracił 
zupełDie rynek zagraniczny. Lipsk jako centrala 
księgarska świata —  przestał istnieć.

PROF. JUNCKERS W  ARESZCIE 
OCHRONNYM?

Jak z pewnych źródeł donoszą, przebywa zało
życiel i kierownik firmy Junckers Flugzeugwerko 
w Dessau, prof. Junckers, od szeregu dni w aresz
cie ochronnym. Pozwolono mu wprawdzie przeoy- 
wać w jego mieszkaniu, atoli zakazano mu opusz
czać miasto a także i zjawiać się we fabryce. Pra
sa niemiecka o fakcie tym nic nie wspomina, pra
gnąc skandal ten zatuszować. Głównym wrogiem 
Junckersa ma być min. Goering. Chce on podobna 
zmusić Junckersa. aby wystąpił z koncernu i od 
stąpił państwu wynalazki, które są dotąd jego f.- 
sobistą własnością.

ZA DOW CIP ZA PŁA C IŁ  ŻYCIEM.

Dr Philipsthal był lekarzem na jednem z przed
mieść Berlina. Pewnego dnia, wręczając pacjento
wi receptę, dodał z uśmiechem: „Niech pan weźmie 
tę medycynę, a jeśli panu nie pomoże, niech się pan 
poraodlit a jeśli i to nie pomoże, to niech pan za
śpiewa Horst Wessel-Lied.“  Dr. Philipśthr.l. od 1*̂  
laty w tem miejscu zamieszkały a wśród ludności 
bardzo popularny, sądził widocznie, iż może sobie 
na taki niewinny dowcip pozwolić.

A le  biedak się pomylił. Dowcip dra Philipsthala 
doszedł do uszu władzy, a nazajutrz zjawiło się w 
domu lekarza dwóch bojowców hitlerowskich 
(S. A .), którzy silą zabrali go autem do dawnego 
domu Liebknechta. Tam lekarza tak pobito, że po
łamano mu kości i zgnieciono nerki. W  trzy dni 
później zastała go żona nawpół żywego w szpitalu' 
Urbana w Berlinie — Neukoelln. W  parę dni później, 
odbył się pogrzeb dra PhTipzthala.

N AD E SŁAN E  CZASOPISMA.

„H A O LA M ‘‘ . Centralny hebrajski organ świato
wej Organizacji SJonistycznej (London W. C 1» 
Great Russell Street 77), Numer 18-ty zawiera 
artykuły M Kleinmanna, dra Zw i Zohara, C.i. A* 
Kapłana, dra Sz. Fajgina, Z. WTeisla<.v3kiego, list 
z  Palestyny, korespondencje, kronikę, artykuły 
literackie i naukowe.

„GLOS PLASTYK Ó W *1. Miesięcznik ilustrowa
ny poświęcony plastyce i architekturze. (K ra
ków, Dom Plastyków, pl. św. Ducha 5). Treść ze
szytu podwójnego (maj br.): Dlaczego wydaje
my „Głos plastyków**. — Józef Jarema: Rozmo* 
wa z Pankiewiczem. — Przecław  Smolik: Mi '■}' 
skie Muzeum w Lodzi. — Wyjątek z P a m ię t n ik *  

Maksa Gierymskiego. — Adam Gerżabek: W  Po
wrotną falę. —  W acław Szymborski: W  odpo
wiedzi Komitetowi Restauracji Ołtarza Marjac- 
kiego. — W  sprawie restauracji Ołtarza M a f  
jackiego. — Tytus Czyżewski: L ist z W a rsz* '^ *  
_  Kronika. — Listy.



Nr- 138 „N O W Y DZIENNIK" niedziela 21- V- 1933 Str. 7

Petycja w sprawie prześladowań Żydów 
w NiEmczech

Zjednoczony komitet żydowski dla walki 
4 prześladowaniem żydów  w  Niemczech, obej
m ujący ugrupowania polityczne i gospodarcze 
iW Polsce, przesiał do Rady Ligi Narodów  w  
Genewie petycję w  sprawie sytuacji Żydów  
kiiemieckich. Powołując się na konwencję ge
newską co do obszaru niemieckiej części Gór
nego Śląska, wskazują autorzy petycji na po
gwałcenie artykułów tej konwencji. N a  dowód  
!tego twierdzenia przytaczają autorzy wyim ki 
tt prasy niemieckiej, podburzające masy prze- 
fciwko‘ Żydom, ograniczenia w  dziedzinie w y 
konywania praktyk religijnych, ograniczenia 
\v wykonywaniu zawodów urzędniczych i w o l-

-o-O-o-

nych, teror fizyczny i moralny ild. Petycja  
wykazuje, że akcja rządu niemieckiego ozna
cza pogwałcenie statutu L igi Narodów  i znaj
duje się w  sprzeczności z licznemi oświadcze
niami przedstawicieli Niemiec na terenie 
międzynarodowym o wzniosłych zasadach o- 
chrony mniejszości.

W  imieniu komitetu petycję podpisali pre
zes Żydowskiego Syndykatu Dziennikarzy dr. 
J. Gottlieb, posłowie żydowscy dr. Henryk  
Rozmarin i dr. Em il Sommerstein, Jehuda 
Szczerański, poseł A ion Lewin, prezes gminy  
żydowskiej w  W arszaw ie E ljasz Mazur i pre
zes Centrali Związku Kupców poseł W iślicki.

G d tie  obradow ać beazie  XVIII. Kongres slonistyczny
Londyn (Ż A T )  Narady w  sprawie ustalenia 

miejsca, gdzie odbyć się ma X V III  Kongres 
sjonistyczny, nie zostały do tej pory ukończo
ne. Z jednej strony obawiać się należy rozru
chów ze strony Niem ców w  Karlsbadzie, z 
drugiej zaś strony, gdyby Kongres zwołany  
ostał do miasta zachodnio-europejskiego, 

wówczas delegaci z Europy W schodniej m u- 
lieliby odbyć podróż przez Niemcy, co rów 
nież nie jest pożądane. Miejsce Kongresu nie 
costało jeszcze definitywnie ustalone.

Do kom itetów Lokalnych  
Ezry ChalucoweJ I

(!) Z powodu akcji szeklcwej i K . K . L. Cen
trala Ezry Chal. w Krakowie odwołuje zapowie
dzianą akcję „Tygodnia Chaluca“ . Termin akcji 
zostanie w najbliższych dniach podany do wiado
mości.

Uprasza się wszystkie Kom itety Lokalne, by 
mimo odroczenia akcji niezwłocznie przystąpiły do 
przygotowania wszelkich technicznych spraiw po
danych w naszym okólniku, gdyż od tego zależeć 
bedzie pozytywny wynik akcji, której nieudanie Umysł, 'p rzy ’ uY.' Sa’rego'7.’

kulywy tow. mgr. Salpeter. W  czasie pobyut w y
głosi mgr. Salpeter odczyt publiczny n. t. „R ze
czywistość palestyńska".

CHRZANÓW . W e wtorek dnia 23 bm. przybę
dzie do Chrzanowa w  sprawach organizacyjnych 
sekretarz generalny org. sjon. tow. A. Hofstatter.

Blok wyborczy Pracu acej 
Palestyny

(; ) Na wspólnem posiedzeniu przedstawicieli 
wszystkich ugrupowań Pracującej Palestyny, a 
mianowicie: Poale Sjon, Hitachdut. Haszomer Ha- 
cair, Hechaluc, Freiheit, Gordon ja itd. powzięto 
uchwałę o stworzeniu, podobnie jak w Kongre
sówce, Bloku W yborczego Pracującej Palestyny 
do X V I I I  Kongresu Sjon. celem zorganizowania 
i przeprowadzenia akcji szeulowej i wyborczej 
na ternie Małopolski Zach. i Śląska.

Również wybrano Egzekutywę Bloku składa
jącą się z 3-ch członków: tow. Ch. Henig i Poale 
Sjon), tow. dr. T erło  (Hitachdut) i tow. I. Kedtsch 
(Haszomer Hacair).

Biuro Bloku przystąpiło już do intensywnej 
pracy. W  tych dniach zostanie wysłany szczegó
łow y cyrkularz do poszczególnych miejscowości 
z wezwaniem do natychmiastowego zorganizowa
nia miejscowych komitetów Bloku.

Biuro Bloku czynne codziennie od godz. 2—4 
pepoł. w lokalu Zw. Zawód. Żyd. Pracowników

się, pociągnąć może za sobą bardzo ujemne skut
ki, jak niewykorzystanie certyfikatów przez clia- 
luców.

W  związku z powyższem odwiedzi w najbliższych 
dniach delegat Centrali Ezry: Cieszyn. Bielsko,
Katowice, Król. Hutę, Tarnów.

Centralny Komitet Ezry CLalucowej dla Za
chodniej Małopolski i śląska w Krakowie.

7. org. sjońsklei
( ; ) BOCHNIA. W  niedzielę przybędzie do Bo

chni w sprawach organizacyjnych prezes Egze-

Adres na listy: Zw. Zawód. Żyd. Pracowników 
Un.ysł. Kraków, ul. Sarego 7, dla Bloku.

*

Dziś w  aobotę o 8 wiecz. kolektywny referat 
Pracującej Palestyny na temat „Problem y X V II I

CORKTIPPED
N A  H O R Y Z O N C IE  P O L IT Y C Z N Y M

Czy Rada Ligi Narodów bodzie powiększona?
(!) Już przez dwa lata studjuje komitet L ig i Na- 

rodów wniosek Portugalji, by powięKszyć skład 
Rady L igi o jednego członka, któryby był repre
zentantem małych państw, nie reprezentowanycn 
w Radzie L ig i Narodów. Dotychczas Anglja, Niem
cy i W łochy sprzeciwiały się temu wnioskowi, po
nieważ Rada L ig i Narodów i tak już jest ciałem 
zbyt licznem, dlatego Rada L ig i Narodów formal
nie uchwaliła, że powiększenie jej składu jeszcze 
o jednego członka niestałego nie wchodzi w ra
chubę. Z powodu wystąpienia Japonji z Ligi Naro
dów skład Rady ulegnie jednak i tak już redukcji 
Francja podjęła więc inicjatywę, by powiększyć 
skład Rady L ig i Narodów jeszcze o jednego nie
stałego członka, reprezentującego państwa małe, 
które nie mają swego i rzedetawiciela w  Radzie 
Ligi. Za inicjatywą Francji wypowiedziała się już 
Anglja, zaś W łochy i N iemcy oświadczyły, że mu
szą zasięgnąć opinji swych rządów.

Kongresu Sjon." Przemawiać fcędą: tow. dr. A. 
Terło, W ellner i I. Keitsch.

Konferencja okręgow a  P o ale  SJonu
(; ) Dnia i  i f  czerwca br. odbędzie się w  K ra 

kow ie konferencja okręgowa Żyd. Socj. Parbjl 
Rob. Poale Sjon. (Zjedn. z CSP.). W  konferencji 
weźmie udział delegat Centralnego Komitetu oraz 
jeden z członków delegacji palestyńskiej. W szy
stkie grupy miejscowe zechcą poczynić przygo
towania.

Adres sekretarjatu: Kraków, skx zynka poczto
wa 109.

TYDZIEŃ S2EKLOWY 18—25 MAJA!
Ostatnie dni Tygodnia Szeklow egol

W erbujcie nowych szeklowcówfSprzedaw ajcie i kupujcie szekle!
B. GROSS.

SaitiObójstwo
— ...Zaszczytne zadanie —  mówił Szef —  Na

darza się panu sposobność wykazania, co pan po
trafi.

Miał słuszność
W  istocie nie można było tego nazwać pracą, 

.raczej zadaniem matematycznem z podanym wy
nikiem. On zaś miał przeprowadzać działanie. Ina
czej — komisja inżynierów komunikacji postawił, 
szereg warunków, opisanych na wielu arkuszaoi 
papieru, zaś jego firma wzięła na deb;e .zaszczyt
ne zadanie" wybudowania mostu.

Przelewając wykonanie zadania na Fabera, szei 
specjalnie podkreślił wyraz „zaszczytne". Jest to 
bowiem przyjemne używać szumnych określeń, bę
dąc wielkim szefem mającym za sobą jeszcze w k - 

kszy sztab współpracowników.
Przez cale życie Faber dążył dc tego. aby 'ię 

wybić. Gdyby bvł aktorem filmowym, lotnikiem 
transoceanicznym, krawcem luh Bóg wie kim, by? 
by już niezawodnie u szczytu sławy: ale był. rie 
stety. tylko inżynierem. Koledzy mówili o nim. iż 
jest „djabelnie odważny", „bajecznie pilny" i że . za 
Wsze wszystko wykona dobrze". Zwierzchnicy nie 
mieli powodu uskarżać °ię nań. czasem nawet 
irzeciągali strunę w tej wierze, iż „mają przecież

takiego Fabera..."
,Faber z zaciśniętemi szczękami i pomarszczonem 
czołem badał plany i obliczenia. Było dlań jasnem. 
dlaczego inne firmy wycofały się. N ie mogło ■ yć 
wogóle mowy o korzystnej lub złej tiunzakeji; na
leżało się poprostu zdecydować: można, czy nie 
można przeprowadzić.

Faber po raz pierwszy zwątpił w siebie. Na pa
pierze z całą stanowczością stwierdzono, iż należy 
tak a tak uczynić, ale teorja i praktyka nie są tem 
samem. Gdyby w tym poszczególnym wypadku u- 
dało się praktyką pokryć teorję, wykaże się naj
lepsze chęci, ale zdolności? —  Jednak musi to zro
bić! Musi zbudować most, aby się stał pomnikiem 
imienia Rudolfa Fabera!

*

Most wybudowano. Przeciętni ludzie, przygląda 
jąc- się dziełu z rękami w kieszeniach, wołali: „W ie l 
ki Boże. ależ to wspaniałe!" Znawcy je-dnak po
trząsali siwemi głowami: „To  się dobrze nie skoń- 
szy, musi wszystko trzasnąć!"

Parowóz ubrany kwiatami, ciągnie poprzez most 
szereg luksusowych wagonów. Wewnątrz siedzą 
członkowie komisji, przedstawiciele rządu, zarząd 
firmy i wiele innych „zasłużonych" osób.

Na moście stoi brudna postać o nieogolonej twa
rzy, ezerwonych powiekach i śmiertelnie znużc- 
nyeh. przemocą rozwartych oczach. Szara skóra 
pokrywa w yitająee kości policzkowe. Stoi i mie

rzy  odchylenie mostu w  „zasie przej. ;a pociągu. 
Potem uśmiecha się —  zwyciężył...

W ieczorem podczas uroczystego przyjęcia w y
głoszono mnóstwo mów, ponad godzinę trwają 
cych. Sławna firma znów wykazała, że potrafi- w y
konać każde powierzone jej przedsięwzięcie. Sze
fowie odpowiadali w równie bombastyemych prze
mówieniach, dziękując rządowi, który ma zrozu
mienie dla po„rzeb ludność’ . Dalej dziękowano 
przedstawicielom handlu, k tóry dawał zarobek ko
lejom i radzie miejskiej, gdyż pierwsza wskazała 
na potrzebę mostu. ,

Gdy już nie było komu dziękować, jeden z sze
fów  zdecydował się wypowiedzieć małą mówkę 
na cześć współpracowników za ich obowiązkowość 
i pilność. Z inżynierem Fabera n wypił prywatnie 
szklankę wina.

O wczesnym świcie dróżnicy kotejowi spostrze
gli ciało wiezące wysoko na konstrukcji inostu. 
Inżynier Faber powiesił się.

W pismach podano krótką wzmiankę: „N ikogo 
nie oszukał niczego nie ukradł. Księgi znaleziono 
we wzorowym porządku. Nadto był to człowiek 
zdolny i sumienny.

Prawdopodobnie zaszedł wypadek chwilowego 
zaćmienia umysłu. W  każdym razie —  przyczyną 
jest nieznana.

Zdumiewają
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TR EN K YN 5 K I8  CIEPJJ C E 
LEC ZĄ  R A D Y K A L N I E

REUMATYZM-DNĘ-ISCHIAS

Term in subskrypcji przedłużony do 22 bm,

lnforin : Reprezentacja Trenczyńskich Cieplic,
Kraków, Szewska 5.

D Z IS  i w  każdą  sob o ię  od g. 5 —  8 w ie c zó r

W  „R O M IE "  FIVE CTCLOCK
na r z e c z  B o jan ow a . W  p ro g ra m ie : p rodu kc je  

k ab a re tow e , dancing, ja zz .
W s tę p  w ra z  z p o d w ie c zo rk iem  Z ł 2.50.

Akcfa Komitetu Ogródków  
Jordanowskich w Krakowie

Od k ilku  tygodn i pracu je w  K rak ow ie  bez 
specja lnego rozgłosu K om ite t O gródków  Jor- 
danowskicn, pozosta jący pod p rzew odn ictw em  
p. W o jew o d z in y  K w aśn iew sk ie j p rzy  energicz- 
nem  poparciu  k ierow n ika  Okr. Urzędu W . F . 
i  P. W . ppłk. W ó jc ick iego . K om ite t m a za so
bą ju ż k ilka  lat pracy, a w yn ik i przezeń os ią 
gnięte, przy tak zn ikom ych  środkach, jak iem i 
dysponuje, na leży  uw ażać za pozytyw ne.

Obecnie jednak  K om itet przystąp ił do roz
szerzen ia sw ej działalności, gdyż dotychczaso
w e w yn ik i zachęciły rodziców  ubogich dzieci 
do  oddaw an ia  sw ych  dzieci do ogródków . U tw o  
rzono szereg Sekcyj w  łon ie Kom itetu , jak  o r
gan izacyjną, żyw nościow ą , finansow ą, propa
gandową, które akcję ogródków  p rzygo tow u ją  
i rozbudowują. W  tak im  stanie rzeczy  K om i
tet zadaniu swem u bez odpow iedn iego  popar
c ia  społeczeństwa nie podoła.

W  dniach n a jb liższych  urucnom ione zosta- j 
ną dw a ogródki, a to jeden  w  parku m ie jsk im  | 
na Krzem ionkach  w  Podgórzu , a drugi pod ' 
W aw e lem , w  pob liżu  kościoła Bernardynów . ; 
Ponadto  w  najb liższej przyszłości m a być 
u ruchom iony ogródek „R od z in y  W o js k o w e j"  
p iz,y ul. Ś ląskiej. T ak że  Kasa  Chorych, dyspo
nu jąc odpow iedn im  terenem  w  Skaw in ie, ma 
tam  zam ia r zorgan izow ać w zo ro w y  ogródek.

N ie  pozostaje rów n ież w  tej p racy  w  ty le  
K rakow ska  D yrekc ja  K o le ji.  Już rozpoczęto
usilne starania o  w ydostan ie terenu w  o k o li
cach ul. G rzegórzeck iej na zorgan izow an ie  
tam  ogródka.

Chodzi w ięc  jed yn ie  obecnie o energiczne 
poparcie te j akc ji przez M agistrat i społeczeń
stwo. M agistrat m oże w  te j akcji pom óc b a r
dzo w ie le , gdyż dysponuje terenam i, k tórych  
tak bardzo potrzeba. Pozatem  m oże i pow in ien  
także dopomóc p rzy  urządzeniu  ogródków .
N ie  n a leży  w ątp ić, że m iaroda jne czynn ik i 
z  p. P rezyden tem  dr. K ap lick im  na czele, do- 
•en ia  doniosłość akcji K om itetu  O gródków
'Jordanowskich d la  najuboższej d z ia tw y  m ia 
sta K rakow a  i dopom ogą do je j rea lizac ji.

Pom oc jednak  M agistratu  n ie w yczerp ie  ca
łości zagadnień, z w :ązanych  z  ogródkam i. W  
ty m  w ypadku  K om itet lic zy  na o fiarność za 
m ożn ie jszego  społeczeństwa, które w in n o  w ię 
ce j u w ag i pośw ięcić w ycnow an iu  i u zd raw ia 
niu m łodego pokolen ia i n iew ą tp liw ie  n ie od
m ów i sw ego poparcia, a w  odpow iedzi na apel 
k om is ji fin an sow ej K om itetu  odpow ie odpo- 
w iedn iem  poparciem  dla tak bardzo pożytecz
nych  placówek.

W zo ró w  postępowania w  tym  kierunku nie 
potrzebu jem y szukać daleko. W ys ta rc zy  bo
w iem  przytoczyć działa lność Poznania, L w o 
w a, a ostatn io i W arszaw y , gdzie akcję tę 
zorgan izow ano na szerszą skalę i gdzie liczba 
ogródków  w zrasta stosownie do zapotrzebo
w an ia. Potrzebę istn ienia instytucji ośrodków  
w  m iastach tych zrozum ia ło  n ie ty lk o  sam o 
społeczeństwo, które ją  usiln ie popiera, ale 
rów n ież i w łaśc iw e  w ładze m iejsk ie.

K om itet przystępu jąc v K rak ow ie  do ro z
szerzenia sw ej działalności, lic zy  na zrozu 
m ienie i pomoc ze strony w ładz i społeczeń
stwa, toteż podejm ując się te j doniosłej akcji 
spodziewa się, że w  pracy tej napotka na

Z dniem dzisiejszym KAŻDY EEZ WYJĄTKU CZYTELNIK „Nowego Dziennika4** 
który do 22 go b. n>. zgłosi w administracji „Nowego Dziennika44 chęć kupna 
wspaniałej pracy Liona Feucbtwangera

W O J N A  Ż Y D O W S K A
otrzyma ją w Krakowie za 6 Zł. z przesyiką pocztową POLECONĄ Zł. 7‘łtf 
zamiast w księgarniach, gdzie ukaże się dopiero w połowie przyszłego miesiąca 
za 12 Zł. —  A zatem jeszcze 3 dni.

K s ią żk a  w  naszej .Adm in istracji j u ż  do nabycia . W y tw o rn e  w yd a n ie  —  4C0 stron druku.
Z a m ó w ień  b ez  go tów k i n ie  p rzy jm u jem y .

Pośp iech  w sk azan y , g d y ż  ic z p c n ą c h s m j ty lk o  ogran iczon ą  ilością  eg zem p la rzy .

P ien iąd ze  n a leży  nadsyłać  na ad res :
Adm inistracja N ow ego  JL siennika, braków , Orzeszkowej 7, Inb P. K. 0. Kraków Nr. 400.630
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taryfyPrace naci zmianami 
kolejowej

( , )  Powołana do opracowania ogólnego planu 
dostosowania taryf kolejowych do nieżącej kon- 
junktury gospodarczej niiędzyministerjjlna komi
sja polityki taryfowej podzieliła, jak wiadomo, 
prace swe między 3 podkomisje: 1) taryf ekspor
towych, 2) taryf wewnętrznych, 3) finanse ,vo- go
spodarczą. Jak się dowiadujemy, podkomisja ta
ry f eksportowych rozpatrywała z udziale n przed 
slaw iciełi zainteresowanych organizacyj branżo
wych, taryfy, dotyczące następujących surowców 
przemysłowych i rolnych: wytwory górnicze, hu
tnicze i naftowe, cement, wyroby ceramiczno, gar 
barskie, szklane, włókiennicze, wyroby przemy
słu chemicznego, zboża, strączkowe, mąka. nasio
na, kartofle, sadzeniaki, warzywa, owoce, grzy
by, pasze, jaja, masło, hekony, wędliny, konie 
trzoda chlewna, drób, szyny, len, konopie, paku
ły, krochmal i przetwory ziemniaczane.

W Gdym powstanie dojrzewalnia 
bananów

( ; )  N iedawno przyjechali do Guyni dyrektorzy 
pp.: E. M. Prince i O. Joh znanej Międzynarodo
wej Firm y „F ey fs", importującej do Europy w iel 
kie ilości owoców południowych a przedewszy- 
stkiem bananów. Wymienieni przeprowadzili sze- 
rez rozmów z sferami gospodarczemi i hadali mo 
żliwości zorganizowania w  porcie gdyńskim 
w ielkiej dojrzewalni bananów. Prawdopodohnie 
już w  pierwszych dniach czerwca przystąpią do 
realizacji szeroko zakrojonych planów.

Ulgi przy :mpoircie austriackim 
do Polski

( ; ) Polsko- austrjacki układ preferencyjny, w y
magający zgody ze strony szeregu państw, któ
rym przysługuje w  Polsce klauzula największe
go uprzywilejowania, przewiduje, ża Austrja bę
dzie mogła przywieźć do Polski za specjalnemi 
ulgami celnemi cały szereg towarów  i produk
tów. Między innemi uzyskała Austrja kontyngent

200 kwintali skór podeszwowych. a skór w śliw 
cach i kruponach — 300 kwintali. Dalej idzie 
kontyngent na obuwie w wysokości 8000 par, wa
gi powyżej 600 gramów. 12 tysięcy par wagi po
niżej 600 gramów oraz 1000 par obuwia ze skóry 
gemzowej lub imitacji gemzy wagi powyżej 600 
gramów. Następnie 12 tysięcy par obuwia lakie
rowanego skórzanego, czarnego i 10 tysięcy par 
obuwia skórzanego i innego z wwciśniętyrr. dese
niem. W  grupie wyrobów  hutniczych uzyskała Au
strja kontyngent 3900 kwintali stali szlachetnej, 
węglistej i stopowej ,ve wszystkich postaciach 
przy stawkach złotych 12.50 i 15.50. Dalej idą dro
bniejsze kontyngenty miedzi w  prętach, rur mie
dzianych i mosiężnych, kłódek i zamków z klu
czami, silników-, miotów i młotków, wiórnikóW 
drewnianych. Z maszyn i aparatów przewidziano 
kontyngent w wysokości 500 kwintali na silniki 
spalinowe stałe i przewoźne, 500 kwintali ma- 
szyn i przyrządów, do podnoszenia ciężarów, 
dźw igów  korbowych, elewatorów  itp. Wreszcie 
uzyskała Austrja kontyngent 8000 kwintali papie
ru bez zawartości miazgi drzewnej, 1000 kwintali 
papieru pergaminowego nieharwionego i w  koń
cu kontyngent 10,000 kwintali — za zezwoleniem 
ministerstwa skarbu — wełny czesanej, niebar- 
wionej i barwionej do przędzalń.

NADESŁANE W YD A W N IC T W A .
„B A N K “ . M iesięcznik, pośw ięcony bankowości 

i zagadn ien iom  finansow ym

Ukazał się Nr. 3 (k w ie c ień ) m iesięcznika 
„R an k “ , zaw ie ra ją cy  następujące a rtyku ły : A. 
Repeczko —  Stan d ługoterm inow ych  k redytów  
em isy jn ych  w  Polsce. W a c ła w  Skrzyw an  —  
Prob lem  zadłużenia przem ysłu. Dr. Stefan 
Buczkowski —  Sanacja banków  niem ieckich- 
Lu d w ik  Razow sk i —  Bilans, jako  podstawa 
udzie len ia  kredytu  (c. d .)

Pozatem  ostatni num er „B anku " zaw iera  
om ów ien ia  zagadnień bieżących, dzia ł p raw 
ny, przegląd  kon junktury, kronikę, przegląd 
piśm ienn ictw a, b ilanse bankowe i statystykę.

Adres R edakcji: W arszaw a , ul. Szpitalna  ̂
m. 18.

■1

przychylność i poparcie w szystk ich  sfer.
*  *  •

Jak się dow iadu jem y, w  skład K om itetu  | 
O gródków  Jordanowskich w  K rakow ie  w ch o
dzą z ram ien ia  G m iny żydow sk ie j i za in tere
sowanych  sfer społeczeństwa żydow sk iego  pp. 
prezyd. Dr. R a fa ł Landau, radca Dr. Józef 
Steinberg, Dr. Jan Landau, D r A lfred  M erz i 
D r H enryk  Leser. Dzieci żydow sk ie  m ogą brać 
udział w e w szystk ie1! ogródkach. W  szczegól
ności skoncentrowane one będą w  ogródku w  
parku m ie jsk im  na Krzem ionkach  w  Pod gó 
rzu (d z ie ln ica  połudn iow a), którego organ iza 
cję i prow adzen ie poruczył K om itet Ogr. Jord, 
Stow . Ochronka dla dzieci żydow skich  p rzy  
ul. M ostow ej. Ogródek ten o tw arty  został 
14 b. m.

Dr. men. STEFKU WEFCESSLICH
b. sekundarjusz Szpitala św. Łazarza w Krakowi* 

ordynuje v, chorobach wewnęlrznych i dróg moczowych

TRU&KJ WIEC obok Światowid* 

Dr. S. E D E L M A N  ~
ordynuje jak zwyl.le 269*

w  T R U S K A W C U  w illa  A R K A D J A

K A N IA  £CHliEl SÓW KA W lb EK B EfH T H h ri
Biecz Szczurowa

zaręczeni w  L a g  b ’om er 5693 w  m aju 1933



Pamiętajcie o uchodźcach żydowskich z  Niemiec!
Datki składać można w Komitecie przy Gminie Żydowskiej w Krakowie, ul. Skawińska 2 

lub przesyłać na konto P. K. O. Nr. 414.235

Nr- 138 „N O W Y  DZIENNIK" niedziela 21- V. 1933'    Str. 9

Dwie bardzo mile żydowskie imprezy 
artystyczne w Krakowie

( ! )  W  tych dniach gościć będzie żydowska pu
bliczność teatralna w  Krakow ie gości niezwykle 
miłych. W  „Sali Roiońskiego" wystąpią Ida K a
mińska i Zygmunt Turków w głośnej sztuce Ver- 
neuiTa „Pan Lamberthier". Swego czasu wystawił 
tę sztukę >u nas w Krakowie W ęgierko z p. Modze
lewską. Znawcy, którzy widzieli Turkowa i Kamiń- 
ską oraz p. Modzelewską i W ęgierkę i mogli po
równać oba przedstawienia, są zdania, że żydow-cy 
artyści nietylko dorównywują polski.n, ale ich na
wet prześcigają. N ie trzeba się temu dziwić, wszak 
nie ubliżając wcale tak inteligentnemu artyście, 
jakim jest bezsprzecznie p W ęgierko, żadnej nic 
ulega wątpliwości, że Zygmunt Turków posiada 
znacznie bujniejszy temperament artystyczny, Ida 
Kamińska zaś słusznie uchodzi za jedną z naszych 
najsubtelniejszych artystek. W ystęp ich jest więc 
prawdziwym koncertem kunsztu aktorskiego.

Drugą imprezą jest występ „Araratu". Niedawno 
przynieśliśmy za prasą warszawską wiadomość o 
rozbiciu się „Araratu". Okazało się, że wiadomość 
ta jest fałszywą, co z wielką prostujemy satysfiK- 
cją. „A rarat" ma swą chlubną kartę w historji tea
tru żydowskiego, stworzył go wybitny poeta ży
dowski Mojżesz Broderson, predysponowany nieja
ko do tego rodzaju twórczości. Ten poeta łódzki 
któremu, nawiasem powiedziawszy, nie bras 
wprawdzie szerokiego oddechu, ma jedDak jakieś 
podskórne wyczucie aktualności dnia. Jego p io 
senki są nietylko melodyjne, posiadają nietylko 
niezwykle żywy rytm, ale usiłują podchwycić naszą 
rozstrzępioną rzeczywistość żydowską. Broder=cn 
stworzył swój teatrzyk miniatur jako scenkę na 
szej awangardy artystycznej. Siła tego teatrzyku 
nie polega na gwiazdach, lecz na zespole podl 
głym  suwerennej woli artystycznej jego twórcy. 
Jest to jedyny może teatr żydowski w Polsce, kcó- 
ry ma swe \ylasne oblicze i swoją fizjongt?«mję du 
chową. Chociaż ten teatrzyk jest teatrem zespoło
wym, nie wynika z tego, by już nie wyszkolił zna- | 
komitych artystów. W ystarczy wymienić takiego i 
Dżigina, artystę o wybuchowym temperamencie, 
porywającego siwą werwą najbardziej nawe oporną 
publiczność, lub takiego G-olsteina, młodego i krę
pego chłopca, ale stuprocentowego artystę, byśmy 
zdali sobie sprawę z poziomu artystycznego tego 
teatrzyku. ,

Doprawdy, Kraków ma obecnie dwie niezwykle 
miłe imprezy artystyczne. ( —  sl)

W Y S T Ę P Y  KAM IN SK IE J I  TU RKO W A

W czorajsza premjera świetnej pary artystów 
sceny żydowskiej odniosła nadspodziewany suk
ces. Mistrzowska gra Idy Kamińskiej i Zygmun
ta Turkowa, nadzwyczaj interesująca treść sztu
ki przyczyniły się do świetnego udania w ieczo
ru. „Pan Lamberthier" w  wykonaniu p. Idy K a
mińskiej i Zygmunta Turkowa ma zapewnione 
dłuższe powodzenie w  Krakowie. Dziś w  sobotę 
dalsze dwa występy, o godz. 4-tej popoł. po cał
kiem zniżonych eonach i o godz. 9-tej w ieczór po 
cenach popularnych. Bilety przez cały dzień do 
nabycia przy kasie w  sali Boloóskiego, Rynek 
GJ 34.

„A R A R A T "  W  K R AK O W IE

Dziś w sobotę o godz 9 wiecz. rozpoczyna sze
reg gościnych występów jedyny w Polsce ży
dowski artystyczny teatr rew jow y „A rarat". Ja
ko premjera wystawiona zostanie rewja „Im  Pin- 
czew tugt szojn", która uzyskała na scenach L o 
dzi i W arszawy pełne uznanie prasy i publiczno
ści. NSezwykle bogaty i urozmaicony program 
oryginalne układy baletowe, pomysłowe dekora
cje i kostjumy składają się na całość o nieprze
ciętnej wartości artystycznej Bilety w przedsprze 
da iy  u firm y A. Fischhab, Grodzka 46, a od godz 
7-me] wiecz. przy kasie teatru.

Dr ANATOL GUTFREUND
KRYNICA

Hotel Centralny, dawniejsza Karolówka 
o r d y n u je  c a ły  r o k .

PR ZE D S TA W IE N IE  N A  W AW E LU
Celem żyw ego uzmysłowienia młodzieży uczą

cej się w  Krakow ie starych tradycyj i podań 
związanych z miastem i Wawelem, przewodni
czący Rady Szkolnej Miejskiej dr. M. Cichocki 
podjął inicjatywę zorganizowania na W awelu od 
powiedniego przedstawienia, dostępnego dla mło
dzieży wszystkich- szkół. —  W ybrano w  tym celu 
w idowisko dramatyczne Feliksa Felkla nt. „L e 
genda W awelu", do którego ilustrację muzyczną 
skomponował prof. Bolesław Walewski. Młodzież 
płci obojga w  liczbie 100 osób odegra „Legendę1* 
na dwu scenach, umieszczonych na wzgórzu wa- 
welskiem w  okolicy Smoczej Jamy, na tle spe
cjalnie wzniesionych dekoracyj. Muzykę wykona 
oik ieslra 20 pp. Zorganizowaniem przedstawień, 
ldóre rozpoczną się w nadchodzącym tygodniu, 
zajęła się grupa nauczycieli z p. prof. Stopczyń- 
ską i p. prof. Rokitą na czele.

 O— -
_  Z TE A TR U  IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 

wieczorem powtórzenie sztuki W ładysława Fo- 
dora „Pocałunek przed lustrem". Jutro popołu
dniu powtórzenie komedji W iśniowskiego „Dzie
sięcioro' W  niedzielę wieczorem powtórzenie ar
cydzieła Fredry, komedji „Zemsta".

— JE D YN Y  GOŚCINNY W YS TĘ P  E W Y  BAN- 
BROW SKIEJ- TURSKIEJ, znakomitej śpiewaczki 
operowej odbędzie się w poniddziałek 22 bm. •v 
operze Delibesa „Lakm e"

_  PRELEKCJĘ  N A  TEM AT „LU D W IK  SOL
SKI I JEGO KR AK O W SK IE  KREACJE" wygło- 
sip roi. dr. Józef Flach w  Kollegjum Wykładów 
Naukowych w e wtorek 23 bm. w  związku z g>> 
ścinnemi występami Ludwika Solskiego w „Skąp
cu" i „Don Karlosie".

— TE A T R  „B A G A T E L A " We wtorek 23 bm. 
w  „Bagateli" rozpoczynają się gościnne występy 
11 jsłynniejszych artystów polskiego ekranu, No
ry Ney i Eugenjusza Bodo, oraz ulubieńców pu- 
litzności W. Biegańskiego i W ł. Grabowskiego. 
Artyści wystąpią w  sztuce N iew iarow icza „Lu 
dzie na sprzedaż". Bilety w  kasie „Bagateli".

—  W Y S T A W Y  W  ŻYD. DOMU AKAD . Przemy 
ska 3 — Pamiątkowa błp. Samuela Hirszenber- 
ga z okazji 25-letniej rocznicy śmierci i Jubileu
szowa Abrahama Neumana z okazji 60-lecia cie
szą się wciąż niesłabnącem powodzeniem. W ysta
wa otwarta jest w  soboty i niedziele od 11-tej 
przedpoł. do 9-tej w iecz

REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH

ID A  K AM IŃ SK A  1 ZYGM UNT TURKÓW  
Sala Boloóskiego

Sobota 4 pop. i 9 w ie c z : „Pan Lamberthier".

TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO
Sobota 8 wiecz.: „Pocałunek przed lustrem".
Niedziela pop.: „Dzieisęcioro"; 8 w iecz ; „Zem 

sta".

TEATR ŻYDOWSKI (ul Bocheńska 7)
Sobota, o godz. 9 w iecz.: „Ararat" In Piinczew 

tiu-gt szojn (premiera).
Niedziela 3'30 pop. i 9 w iecz : „In  Pinczew tugt 

szojn".

R E P E R T l AP  K IN  K R A K O W S K IC H

A D R IA : „Czemp" (W allace Berry).
APO LLO : „Ekstaza".
A T LA N T IC : „Gehenna kobiety" (Sylw ia Sy

dney).
B A G A TE LA : „Salto mortale".
DOM ŻO ŁN IE R ZA : „Chłopcy do rzeczy" (Pat 

i Patacho.a).
MUZEUM: „Cud W ilków".
PROM IEŃ: „Quo vad)s" (Emil Jannings).
SZTU KA: „Student- Żebrak" (Shirley Dak, Jer- 

ry Verno).
SŁOŃCE: „Tajemnicza szóstka" (W alie Berry).
UCIECHA: „K ró l dżungli" 'Buster Grabie) i

dodatek rosyjski .Poh samowarem".
W AN D A : .M iodowy miesiąc Slima Sommeryil- 

la “ (F ilp  i Flap).

Z A P R O S Z E N I E !
F R Y Z JE R Z Y  SALONU MĘSKIEGO firm y La- 

bużek, Szewska 4, przenieśli się do firm y „B R I
STO L" Zakład Fryzjerski, Kraków, pl. Marjacki 9 
już z dn. 22 bm. Zapraszają swoją PT. Klijentelę, 
polecając się nadal Jej łaskawym względom.

Stefan, Józef, Mieczysław.

W chwili obłąkanych 
wystąpień nacjonalizmu
młodzież myśli nad pokojem świata

W  okresie zbro jeń  ch ińsko-japońskich , okre 
sie rozsza la łej h itlerow szczyzny, znalazła  się 
grupa ludzi, k tórzy  zdała  od k on flik tów  po li
tycznych pracu ją  nad zrea lizow an iem  idei pa 
cy fis tycznej, nad stw orzen iem  „S tan ów  Z je d 
noczonych Ś w ia ta ". Z a jm u je  się tem  am ery
kańskie „T o w a rzy s tw o  H is to r ji N ow oczesn e j" 
(T h e  N ew  H is to ry  Soc iety ), dzia ła jące z  ra 
m ien ia  M iędzynarodow ej F ederac ji U n iw er
sy te ck ie j’ dla Zrzeszen ia Narodu. T o w a rz y 
stw o to rozpisało w  listopadzie 1932 M ięd zy 
n arodow y konkurs dla m łodzieży  europejsikiej 
na tem at: jak  m łodzież un iw ersytecka i szkol
na m oże się p rzyczyn ić  do rea lizac ji S tanów  
Z jednoczonych  Św iata. Jak ż y w y  oddźw ięk  
znalazł ten konkurs u m łodzieży  europejsk iej, 
n iechaj dow odem  na to  będzie c iekaw a sta ty
styka nadesłanych prac. Ogólna liczba odpo
w ied z i konkursowych w ynosi 391. M łodzież 
n iem iecka nadesłała 75 prac, francuska 34, 
w ęgierska 33, rumuńska 30, austrjacka28 , an
gielska 27, szw ajcarska 25, polska 23, b e lg ij
ska 21, holenderska 17, czechosłowacka 18, 
jugosłow iańska 11 —  pozatem  nadesłano p ra 
ce w  m n ie jsze j ilości z B u łgarji, Gdańska, D a- 
n ji. E ston ji, F in lan d ji. G recji. W łoch , Ł o tw y , 
L itw y , Luksem burga, N orw eg ii, P o rtu ga lji, 
H iszpan ji i S zw ecji. Z  Po lsk i nadesłało odpo
w iedzi 23 osób z 11 w yższych  uczelni, a z tego 
K raków  b v ł n a js iln ie j reprezen tow any bo w  
liczb ie  9-ciu  odpow iedzi. „N e w  H is to ry  Socie- 
t y “  stara się o n aw iązan ie  jakn a js iln ie jszego  
kontaktu z m łodzeżą całej Europy. U rządzony 
raz iuż konkurs na początku roku 1932 prze* 
to  T ow a rzys tw o  Now oczesnej H is to r ji zebrał 
liczne w yp ow ied z i m łodzi"-.’  tem at p a cy fiz 
mu. M łodzież ta różnych narodowości staw ia 
sobie za cel w a lkę z w oiną , a w a lkę tej p rzy 
szłej w o jn ie  w yp ow iad a  przez wspólną pracę 
nad ideałam i pocyfistyeznem i przez dążenie 
do now ego Jutra — do pokoju  w szechśw iato
wego. „N ew  H istory  Soc iety " w  odezw ie sw ej 
zachęca m łodzież do tw orzen ia  placówek pa
cy fis tycznych  w  ich krajach  przy  ośrodkach 
naukowych.

W  zw iązku 7. tym  apelem  odbyło  się w  K ra 
k ow ie  przed k ilkom a dniam i zebranie k ra 
kow skich  uozesti ikńw konkursu. Zebrani je d 
nogłośnie u chw alili p rzystąp ien ie do Akade
m ick iego  Zw iązku  P acy fis tów  na U n iw ersy 
tecie Jagiellońsk im  w  K rakow ie, k tóry to 
Zw iązek  coraz ży w ie i ro zw ija  swą dzia ła l
ność.

( : )  RESORT CHALUCOWY ML OGÓL.-SJOŃ- 
SKIEJ. 6 w je .z poś. kierowników stow Bnej 
Sjon, Heatid, łlatcbića w lokalu Heatid, Sar ego .

o t ł i e g o
F A b  R Y  K  A  P I E R N I K Ó W  

K  ft A K C f w
I  Ł A W K O W I  K  A  U ! i



Prot. Zwbdek powołany 
do Warszawy ?

( ; )  K rąży pogłoska, że istnieje możliwość po
wołania do W arszawy na uniwersytet warszaw
ski wybitnego uczonego niemieckiego (Żyda) pro
fesora Zondeka, Internisty. Prof. Zondek po 
przewrocie hitlerowskim został w  Niemczech u- 
Bunięty ze swojej placówki naukowej, a na jego 
miejsce, jak donosi ostatni numer wiedeńskiej 
„Sozaalarztliche Rundschau'1 wysunęli hitlerowcy 
Bwojego męża zaufania o dość niearyjskiem na- 
Bwisku dr. Cohen (wychrzta).

Obecnie są w  toku rozm owy między drem Zon- 
ttekiein a powołanymi czynnikami. Istnieją wszel 
Itie dane, że prof. Zondek przeniesie się do W ar- 
Łzawy. Zaznaczyć należy, że nie jest to odoso
bniony fakt powołania na fakultet medyczny u- 
fciwersytetu warszawskiego cudzoziemca, albo
w iem  w  swoim czasie powołany został jako pro
fesor działu medycznego prof. Lauber z Wiednia 
Bnany okulista.

Przemysłowiec żydowski 
z Tomaszowa zwraca Aogllkowi 
40 szylingów kary
' :( ; )  W ie lk ie  wrażenie w yw oła ła  w  Łodzi w ia
domość, że przemysłowiec tomaszowski p. Sa
muel B, w ysła ł na ręce kpŁ Searsa do Londynu 
•10 szylingów —  na znak wdzięczności za jego  
szlachetny odruch.

Jak wiadomo, kpt. Sears wrzucił wieniec hi
tlerowski do Tamizy, za co ukarany został grzy
wną 40 szylingów.

Echa wielkiej afery 
w warszawskiej bibliotece 
uniwersyteckiej

( ; )  Z W arszawy donoszą: Z polecenia prokura
tora Filrstenberga, mającego nadzór nad docho
dzeniami w sprawie nadużyć, wykrytych w war
szawskiej bibljotece uniwersyteckiej, przeprowa
dzono szereg rew izyj w  poszukiwaniu książek i 
historycznych rękopisów, które z bibijoteki uni
wersyteckiej nielegalnie przedostały się do zbio
rów  prywatnych. Zrewidowano kilka prywatnych 
mieszkań i bibljotekę jednego ze stowarzyszeń, 
przyczem zakwestionowano szereg dzieł, które 
badane będą przez rzeczoznawców, bibljofilów. 
Szczegóły tej wielkiej afery trzymane są w  ta
jemnicy.

Głodówka strajkujący cb 
robotników

( ; )  Donoszą z Łodzi, że w trwającym już od 
kilku tygodni strajku włoskim w  tomaszowskiej 
fabryce sztucznego jedwabiu — 3.500 robotników, 
okupujących fabrykę, przystąpiło do głodówki. 
Na tere.i fabryki robotnicy nie wpuszczają ni
kogo. N ie przyjmują również żywności, przyno
szonej im przez rodziny.

Na terenie powiatu łódzkiego wybuchł w  kilna 
cegielniach strajk robotników.

Tajemniczy trup kobiety 
leżał od kilku dni w mieszkaniu

( ; )  Z Lodzi donoszą: P rzy  ul. Kilińskiego Nr. 
153 dokonały władze policyjne makabrycznego od 
krycia: w  mieszkaniu jednopokojowem po otwar
ciu przez wezwanych posterunkowych drzwi — 
znaleziono trupa kobiety w średnim wieku. Cia
ło leżało już od soboty w  pościeli.

W domu tym zamieszkiwała Marjanna Wojt- 
czakówna, 48-letnia, zupełnie samotna i żyjąca 
w  odosobnieniu, panna. Wojtczakównę odwiedza
ła niekiedy siostra. W  ubiegłą sobotę w idzieli są- 
siedzi Wojtczakównę po raz ostatni na koryta
rzu. Gdy również w  sobotę — już pod w ieczór — 
przybyła w  odwiedziny do W ojtczakówny jej 
młodsza siostra ze zdziwieniem skonstatowała, że 
mieszkanie jest zamknięte. Pukania były bezowo
cne. N ikogo w  mieszkaniu — najoczywiśeiej nie 
było.

Siostra zajrzała do W ojtczakówny jeszcze w 
ciągu niedzieli dwukrotnie — mieszkanie było 
ciągle zamknięte. Gdy wreszcie w  ciągu ponie
działku i wtorku nie pomogły częste pukania za
niepokojonej siostry — wezwana została policja.

Wojtczakówna nie odebrała sobie życia. Niema 
również wyraźnego śladu śmierci gwałtownej. 
K iedy i w  jakich okolicznościach zmarła W ojt
czakówna, sekcja zwłok odpowie na to pytanie.

Pożarta przez wilki
(; )  Jedna z mieszkanek majątku Haszczyn nn 

Wileńszczyźnie, zawiadomiła policję o zaginięciu
6-letniej córeczki, Marji, w lesie majątku Zielon
ka. Onegdaj znaleziono w czasie poszukiwań w 
lesie w bagnacb czaszkę zaginionej dziewczyny 
i część jej nóżek.

Podobno przy szczątkach zwłok widziano przed 
tern wilka, z czego wnioskują, że dziecko zosta
ło  rozszarpane przez wilki.

Alcypikantne cole i niedoie FLIPA I FbA PA  oraz

MIODOWY MIESIĄC W  HERYlLll
Zapomniecie o kryzysie, uśmiejecie się co niemiara
oglądając największych wesołków ekranu Stan 

Laurela, Cliveia Hardy, i Slima SummeiTilla.
Po n ad to  w  p r o g r a m i e  tygodn ik  FO X A

W sobotę d. 20 bm o g. 3 popoł. W niedzielę d.
21 bm. o g. 11‘bO przedpot. dwa poranki filmowe.
Mężczyźni w je j życiu w gh roli Joan Ciawford 

Hobert Montgomery. Ceny m:ejsc od 50 gr.

Ogółno-sjoński zjazd okręgowy  
w Bielsku

(;) Z inicjatywy Egzekutywy Organizacji Sjonl- 
stycznej w Krakowie, odbędzie się w Bielsku w  
niedzielę dnia 21 bm. o godz. 11‘30 w  lokalu Orga
nizacji Sijonistycznej przy ul. Kolejowej 19 zjazd 
okręgowy Organizacji Sjonistycznej Okręgu Biel
skiego. Na porządku dziennym sprawy organiza
cyjne. Z ramienia Egzekutywy Organizacji Sjoni- 
stycznej w  Krakowie, bierze udział w  zjeździe 
tow. Uofstktter.

W  zjeżdzie okręgowym biorą udział następują
ce miejscowości: Andrychów, Bielsko, Cleazyn, 
Dziedzice, Kęty, Milówka, Oświęcim, Skoczów, 
Strumień, W adowice i Żywiec.

Francuskie kłopoty
O estetyczny wygląd banknotów i znaczków

pocztowych we Francji.
( ! )  Niedawno dowiedziała się francuska optują 

publiczna, że rząd francuski zamierza dla uczcze
nia pamięci Pawła Doumera wydać pocztowy zna
czek pamiątkowy. Związek francuskiej sztuki sto
sowanej zwrócił się z otwartym listem do sekre
tarza stanu dla sztuk pięknych ze żądaniem, by 
zwrócono baczną uwagę na stronę estetyczną tego 
planowanego znaczka pocztowgeo, ponieważ kre
dyt artystyczny Francji z powodu brzydoty jej 
znaczków pocztowych, banknotów oraz ostatnia 
monet 10-frankowych bardzo ucierpiał. Prezydent 
związku Frantz Jourdin, który równocześnie je^t 
prezydentem Salonu Jesiennego, wystąpił z ini
cjatywą, by projekty przyszłych znaczków poczto
wych, banknotów i monet przedłożone zostały t fż  
jury artystów. Frantz-Jourdin jest bowiem zdania, 
że Francja posiada najbrzydsze znaczki pocztowe i 
najDrzydsze baknoty na świecie. Ostatnio Francja 
jeszcze się bardziej skompromitowała, gdy wyda
ła nowo 10-eio i 20-to frankowe monety. —  Cały 
szereg znakomitych artystów przedłożył projekty 
bardzo piękne, ale projekty te nie zostały u- 
względnione. Dużo też pozostawiają do życzenia 
plakaty reklamowe francuskiego zarządu tytonio
wego. Najbardziej znani artyści „plakatow i" jak 
Carlu, Cassandre i Colin przedłożyli swe projekty, 
których jednak nie uwzględniono, a na ich miejsce 
wydano prawdziwy „k icz“ . Cała ta dyskusja świad
czy tylko o wysokim poziomie poczucia artystycz
nego F rancji.__________________________________________

Z EKRANU

„K ró l d iu n g li"
(Kinoteatr „Uciecha")

(!) „Tarzan wśród małp' zainaugurował całą 
cerję filmów, których bohaterem był człowiek bia
ły wychowany w stanie zupełnej dzikości. Gdy ka
mera zawarła tak płodne w następstwa małżeństwo 
z mikrofonem, zdobył dla siebie film doprawdy no
we światy. Odkrył Azję, A frykę, wtargnął do dżun 
gli i sięgnął nawet po dno oceanu. Niektóre z tych 
filmów, jak „Tah iti" i „Białe cienie", były prawdzi 
wą rewelacją artystyczną, czemu się dziwić nie 
można, wszak ich reżyserami byli Van Dyk i tak 
tragicznie zeszły z tego świata Murnau. Później r'- 
trzymaliśmy serję filmów podróżniczych, jak „T re 
der Horn" i prześliczny obraz „Congoriłla". Mamy 
też i filmy operujące wyłącznie tylko sensacją, do 
których należy „Człowiek małpa" oraz i „Król 
dżungli".
Jlimowoii właśnie, gdy się ogląda ..Króla dżungli" 
nasuwa się reminiscencja „Człowieka małpy", 
przyznać jednak trzeba, że „Król dżungli" jest fil
mem bardziej solidnym i szczerym. Nie ok łam u je  
się widza zdjęciami rzekomo najautentyczniejszym' 
z dżungli a dokonanemi właściwie w atePer, lecz 
całkiem otwarcie wysuwa się na pierwszy plan cu
downą tresurę lwów. Technika jest pierwszorzęd
na, a niektóre sceny jak zwłaszcza pożar cyrku 
wywierają silne wrażenie. Rywalem  Weissmlillera 
jest champion sportowy, znany pływak Buston 
Crabbe. Jednem słowem, film pełen emocji, a przy- 
tem rzetelny we wykonaniu. (—  *1).

Celem u n ik n ię c ia  przerwy w wysyłce pisnu  
rosim y o rychłe  o d n o w i e n i e  prenumerat* 
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Dzii w kinoteatrze „WANDA" W I E L K A  P A R A D A  ŚMIECHU
WIADOMOŚCI Z  KRa jc J.

Nauczyciel śpiew u... śpiewa h ym n y
na cześć Hitlera

(; ) Nasz korespondent rzeszowski donosi:
Onegdaj uczniowie drugiej klasy I. gimnazjum 

w P>zeszowie otrzymali do wypracowania zada
nie szkolne n. t. „Co zrobię, gdy otrzymam naj
wyższą władzę w  Państwie". Kilku uczniów ka
tolickich w swem wypracowaniu w zię ło  sobie za 
wzór bohaterstwo H itlera po uzyskaniu najwięk
szej władzy w  Niemczech, tak że w razie obję
cia kiedykolwiek w ładzy w  Polsce poszliby w 
ślady twórcy „trzeciej Rzeszy"... O takim wyni
ku zadań szkolnych dowiedział się uczący w  tej 
klasie śpiewu p. Przystoś i rozpoczął wykład o 
Hitlerze zamiast lekcji śpiewu. Śpiewał zatem 
Lymny na cześć Hitlera, który zdaniem tego pe
dagoga powinien być wzorem dla młodzieży. Mło
dzież bowiem powinna wypędzić Żydów z Polski, 
którzy są szkodnikami Państwa i dlatego należy 
Zwalczać ich na każdem polu pracy. Narzekał 
przytem światły pedagog na starszych Polaków, 
którzy przeszkadzają młodzieży akademickiej w 
ich pracy pożytecznej dla Państwa... w zwalcza
niu Żydów.

Rodzice uczniów żydowskich są tym występem 
krasomówczym nauczyciela śpiewu głęboko obu

rzeni i poczynili kroki celem uniemożliwienia te
mu panu jego propagandy na przyszłość. Nale
ży się spodziewać, iż kroki te nie będą bezskute
czne.

Godzi się jednak w związku z tern zwrócić uwa 
gę na fakt, że kilku uczniów wybrało Hitlera, 
jrk o  drogowskaz w przyszłem życiu. Nie ulega 
wątpliwości, że 12-letni chłopcy doszli do takie
go przekonania na podstawie jakiejś agitacji 
z zewnątrz. Młodzież w tym wieku nie polityku- 
je jeszcze, ale jacyś politycy wyw iera ją  swój 
v  pływ na młodzież już w tym wieku. Nic dziw
nego, że uniwersytety polskie zamieniają się po
tem na place bojów.

Przy  sposobności warto też zaznaczyć, że te
mat „  Co zrobię, gdy otrzymam najwyższą w ła
dzę w państwie?" niekoniecznie jest dla 12-iet- 
nich chłopców odpowiedni. Tacy chłopcy mają 
cl yba jeszcze czas zastanawiać się nad władzą 
w  państwie. Nad tem zastanawiają się, za dużo 
nieraz, ludzie starsi, a już całkiem niepotrzebnie 
tacy, którzy mają uczyć w  szkole, a nie rządzić 
w  państwie. Rad.

-o- o-o-
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OD *'AS*YCH KORESPONDENTOM'
Z Rzeszowa

(—)  ZE  Z W IĄ Z K U  ŻYD. IN W A L ID Ó W  WO
JENNYCH. W  sali posiedzeń Magistratu odbyło 
się doroczne W alne Zebranie związku żyd. inwa
lidów , wdów i  sierót wojennych w  obecności re
ferenta starostwa dla spraw inwalidów p. Myca- 
ka i  b. wielu członków. Po  uczczeniu pamięci 
zmarłych podczas wojny żołnierzy żydowskich i  
obecnie zmarłych Żydów z rąk hitlerowskich o- 
prawców, przewodniczący związku p. Tannen- 
baum złoży ł wyczerpujące sprawozdanie z dzia
łalności wydziału. Z zadowoleniem podniósł prze
wodniczący życzliwe poparcie jakiego doznają 
inwalidzi wojenni ze strony referenta spraw in
walidzkich w  starostwie jakoteż urzędu akcyz i 
monopolów państwowych, za co w yraził odnoś- 
rym  władzom podziękowanie. Po  dłuższej dysku
sji i udzieleniu wydziałow i absolutorjum na wnio
sek p. Jyr. Tanenbauma uchwalono energiczny 
protest przeciw  barbarzyńskim metodom rządu 
Hitlera, jak i przeciw jego zakusom na zachodnie 
granice Rzplitej Polskiej. Uchwalono też poprzeć 
petycję K ola  Żydowskiego skierowaną do Rady 
L ig i Narodów  w  sprawie hitlerowskich wyczy
nów i wysiano telegram do Rady L. N. W ybór na
stępnie przeprowadzony dał następujący wynik: 
pp dyr. Tannenbaum — przewodniczący, J. Majer 
wiceprzewodniczący, I. Infeld sekretarz, S. Ein- 
liorn skarbnik, I. Ducker, A. Kiinstlich, B Meth, 
I. Moranz, M. Sack, Ch. Schildkraut, S. Seiden, L. 
Steinwasser, E. Abendowa i R. Schmiedtowa — 
członkowie wydziału. Specjalne podziękowanie i 
uznanie wyrażono p. dyr. Tannenbaumowi dłu
goletniemu przewodniczącemu za jego bezintere
sowną i energiczną działalność dla dobra żyd. o- 
fiar wojennych.

(— ) W  LA G  B ‘OMER urządziła komisja Ź. F. N. 
do pobliskiej wsi wycieczkę, w  której uczestni
czyła młodzież wszystkich prawie organizacyj w  
liczbie 400 ludzi. Czas spędzono na grach i zaba
wach sportowych. Rozegrano też mecz piłki no- 
żr.ej między teamem org. „Ak iba ‘ ‘ i „Hsnoar Ha- 
cjoni" a org. „Haszomer Hacair". Okolicznościo
we przemówienie w ygłosił imieniem komisji Ż. F. 
N. p. Reiber.

(— ) Z ŻYC IA  SPORTOWEGO. Dlugolelni i zna
komity piłkarz (obecnie w  stanie nieczynnym) p. 
Józef Heublum otrzymał honorową oznakę spor
tową Lw ow skiego Związku Okręgowego Piłki 
Nożnej za jego zasługi w  ruchu sportowym. P. 
Hiublum był graczem tutejszych drużyn sporto
wych „Resovja“ i „Bar- Kochba ', a przejściowo 
grał w  krakowskiej „Makkabi". lwowskiej „Ha- 
sri onei“ i przemyskim klubie „Hagibor", ciesząc 
się wszędzie wielką popularnością.

(— ) OJCOBÓJSTWO N A  WSI. Marjan Szpala 
lS-letni wieśniak z B łażowej koło Rzeszowa za
kochany w  sąsiadce chciał się z nią ożenić, czemu 
sprzeciw ił się ojciec Piotr. Wobec tego Marjan 
Szpala, chcąc koniecznie swój plan zrealizować, 
namówił parobka ojca niejakiego W ładysława 
Rożka, by w yw oła ł z domu w  nocy ojca, którego 
chciał w  ten sposób znienacka zabić. Onegdaj -v 
nocy z 12 na 13 bm. Rożek w y wołał starego Szpa- 
le z domu i wtedy nadszedł syn, który siekierą u- 
derzył go w  głowę, odrębując mu następnie nos 
i szczękę. Te  uderzenia spowodowały śmierć 
Szpali. Po  dochodzeniach policyjnych aresztowa
no Marjana Szpalę i jego spólnika Rożka i od
stawiono ich do aresztu sądowego.

(— ) SAMOBÓJSTWO W IE Ś N IA K A . Onegdaj na 
policji przesłuchano niejakiego Karola W alata 
ze Straszydła koło Rzeszowa o kradzież ula po
dejrzanego. Dalsze przesłuchanie miało nastąpić 
nazajutrz do czego jednak nie doszło, bo Walat 
w  obawie o wynik rzucił się w tym samym dniu 
r<ad ranem pod pociąg towarowy, ponosząc 
śmierć na miejscu.

WIADOMOŚCI SPORTOW E Z TA R N O W A .

(— ) Tradycyjny obchód Lag  Beomer odbył się 
w  całej rozciągłości.

Obchód rozpoczął się turniejem lennisowym we- 
wnętrzno klubowym. W  równym czasie odbyły 
się na sladjonie zawody w  siatkówkę żeńską 1 
n.ęską między drużynami Sanison I. i II., popo
łudniu odbyły się zawody lekkoatletyczne w  sprin 
ci? dla pań i panów. Imprezy sobotnie zakończył 
turniej ping pongowy o tytuł najlepszej pary 
Snmsonu tudzież dancing towarzyski.

Dzień niedzielny zapoczątkował wyścig kolar
ski z udziałem wyłącznym członków Samsonu na 
tri sie Tarnów— Mościce—Tarnów. I. miejsce za
jął Engelberg, II. Weiss O. III . Stub. Następnie od
były się zawody liazeny żeńskiej i szezypiórniaka. 
Interesująco wypadła rew ja skautu żydowskiego 
wykonana przez młodzież Haszomem, Gordonji 1 
Hanoaru. Inne ugrupowania nie z jaw iły  się... 
Niepogoda przeszkodziła należytemu przeprowa
dzeniu defilady.

Popołudniu odbył się w  ramach obchodu -nccz 
między Makkabi (Jasło) a Simsonem zakończony 
zasłużonym wynikiem 3:2 na korzyść gości. Roz
daniem nagród zakończył się obchód święta spor
towego.

Uroczyście obchodził święto pracy K. P. W. 
Metal. Pięknie zapoczątkowana uroczystość na 
dworcu kolejowy.n zakończyła się na stadjonie 
sportowym otwarciem nowego, w zorowego kortu 
ternisowego. Otwarcia dokonał pik. Kurnatowski 
w  otoczeniu przedstawicieli władz państwowych, 
kolejowych, autonomicznych i prasy. Piękne prze
mówienie w ygłosił inż. Leczer podnosząc zasługi 
klubu dla rozwoju fizycznego.

W  związku z uroczystością odbył się na *rasie 
Tarnów—Brzesko—Tarnów (50 km.) wyścig ko- 
lniski dostępny dla stowarzyszonych i niestowo- 
rzyszonych. I m. zdobył Kiełbasa w  czasie 1,4243 
g. I I  Kiełbasa II, I I I  Biedroński, wszyscy z Meta
lu. Z niestowarzyszonych zajął I m Kulczyk 
1,47,27 g. I I  Dobczyński, I I I  Baum Ch. K ierował 
biegiem kpt. Frączkiew icz sprawnie.

Rodak nasz Dumański Jan, członek K PW . Me
tal odznaczony został przez p. Prezydenta Rzp. 
medalem za zasługi położone około rozwoju fizy
cznego. Dekoracji dokonał p. Prezydent osobi
ście na audjencji w  Warszawie.

W yniki o m istrzostwo piłki nożnej ostatniej 
niedzieli są następujące: Metal— Ż. M. S. 7:0, Tar- 
novia—Sandecja 3.0, Jutrzenka—Gwiazda 3:1, 
Czarni—16 pp: 3:1. Tabela okręgu tarnowskiego 
po piątej rundzie wykazuje: I. Tarnovia 9 p. (5
g ier), II. Metal 6 p. (3), III . Jutrzenka 6 p. (4), 
IV — V II Sandecja, Makkabi, Ż. M. S., Czarni oo 
5 punktów i 5 gier. V III  W KS 16 pp. 3 p. (4), IX. 
Samson 2 p. (5), X. Gwiazda 0 p. (5 g.). Z. F.

KRONIKA BIELSKO-BIALSKA
(— ) REZYG N AC JA  K IE R O W N IK A  SZKO ŁY 

ŻYDOW SKIEJ. Na oslatniem posiedzeniu W y
działu Gminy żyd. w  Bielsku prezes Arzt podał 
do wiadomości rezygnację p. dyrektora E. Kellne- 
ra ze stanowiska kierownika żydowskiej szkoły 
powszechnej w Bielsku W ydział rezygnację przy
ją ł do wiadomości, wyrażając przechodzącemu w 
stan spoczynku dyrektorowi podziękę i uznanie 
za długoletnią pracę na niwie wychowania mło
dego pokolenia.

(— ) B IELSKO OTRZYM A NO W Ą RZEŹNIĘ  
DROBIU. Na ostatnicm posiedzeniu Wydziału 
Gn.iny żyd. w Bielsku, uchwalono m. in. w budo
wać koszte n ‘5.000 zł. nową rzeźnię drobiu, gdyż 
aotychrzasowa nie odpowiada wymaganiom sani- 
li:;<ivm Nnwo rzeźnia według planu architekta 
Korna stanie przy ul. Nad Ścieżką w  Bielsku, na

Przyastm ie, cSkrtotacli se®car cHerpieiiiach pier
siowych i ptocnyjch.feioteacb, rachiltyżnaie, powięk.- 
stzemiu grmcziołuł‘tafflcayicowego i wolach, naturalna 
■woda geufca Ftaoctszkarjózefa stanowi istotny śro- 
aefc, reauJująicy nrndecje},przewodu .pokarmoweg-o-

dziedzińcu bóżnicy „N ew e Szulim" Będzie ona 
rowoczesme urządzona; m. in. wyposażona będzie 
czemś w  rodzaju „ruchomej taśmy" Na tem sa
mem posiedzeniu po wyczerpującej dyskusji przy
jęto do wiadomości zamknięcie rachunkowe na 
rek 1932, o którem już obszernie donieśliśmy.

(—) Z L IG I POMOCY PRACU JĄCYM  W  P A 
LE STYN IE . Ostatnio baw ił w  Bielsku przez dwa 
dni delegat „Histadrut Haowdim ‘‘ w  Palestynie, 
tow. Pacanowski, k tó iy  w ygłosił kilka referatów 
w  tul. kibucach chalucowych i organizacjach mło
dzieży sjonistyczno- socjalistycznej. W  środę od
było się więKSze zebranie, na którem tow. Paca
nowski referował o problemach X V I I I  kongresu.

( _ )  UW AG A, H AN O AR  H A C JoN ł! Zapowie
dziana na 21 bm. uroczystość z okazji jubileuszu 
fermy w  Bystrej —  została przełożona na następ- 
i ą niedziele 28 bm.

STOW. O P IE K I NAD M ŁODZIEŻĄ ŻYDOW 
SKĄ w  Białej urządziło w  ub. niedzielę nader 
udany festyn dla dzieci w  sali „Czarnego Otrła".- 
Festyn zaszczycili swą obecnością pp. starosta) 
dr. A lberti i burmistrz miasta Białej, kom. rząd. 
Bastgen. Obfity program, wykonany całkowicie 
przez dzieci, przyjęty został nrjsez młodą publicz
ność rzęsistemi oklaskami. Za należyte przego
towanie festynu należy się podziękowanie paniom' 
prof. Grossowej i prof. Hoehmannowej. K ierow 
nictwo muzyczne spoczywało w  rękach p. kapel
mistrza Wolfstahla i pani Sidi Sasównej.

R E PE R TU A R  K IN : Apollo: „B ia ły  mustang*
oraz „Teodozja Sewastopol". Miejskie B iała: „Oa 
i jego sługa". Miejskie Bielsko: „Żona z drogiej 
ręki".

Z Brzostka
(— ) Istniejąca w  naszej miejscowości org. AStfl- 

ba jest jedyną placówką skupiającą całą mło
dzież sjonistyczną. Akiba rozw ija żywą dziatel- 
ność kulturalną i organizacyjną.

Akcja szeklowa, pod kierownictwem tow. H. 
Panzera, R. Goldmanna i D. Baara, dała dosko
nałe wyniki, gdyż kontyngent został przekroczo
ny o 50 proc. P o  likwidacji akcji szeklowej przy
stąpimy do zorganizowania komitetu lokalnego 
Org. Sjońskiej.

Ostatnio odbyło się Walne Zgromadzenie tow. 
Gcmilas Chasudim, które rozw ija pożj tsczną dzia
łalność. P o  przemówieniach i dyskusji wybrano 
nowy zarząd z drem S. Mahlerem na czele (R. G )

Z  CHRZANOW A

(;) Z inicjatywy Stow. drobnych kupców i Zwią 
zku Inwalidów  Żydowskich odbyło się w  Chrza
nowie w  dniu 3 bm. zgromadzenie protestacyjne 
przeciw prześladowaniom Żydów w Niemczech. 
Po  przemówieniach przyjęto odpowiednie rezolu
cje.

Ze Strzyiowfc
(— ) Onegdaj zwołał Zarząd Gminy Ży j. posie

dzenie obywateli wszystkich warstw ludności 
żyd. naszego miasta, celem obradowania nad pro
wadzeniem akcji protestacyjnej przeciwko prze
śladowaniom Żydów w  Niemczech. Na aosiedze- 
niu wybrano ściślejszy komitet, mający kierować 
akcja protestacyjną w naszem mieście. Komitet 
ten ukonstytuował się następująco: Ad.v lir.
Frenkel przewód., Mojżesz Johannes sekr., człon 
kow ie J. Gluckmann, I. Gartner i M Zimet

Staraniem komitetu odbyło się w ub. ponie
działek w  przepełnionej po brzegi synagodze zgęo 
madzenie protestacyjne przeciwko przjśladowo- 
niom Żydów niemieckich, na którem po zagaje
niu przez adw. Dra Frenkla i wybraniu przewo
dniczącego zgromadzenia p. Majera Zimeta — 
w ygłosił znakomity referat rab. Halpern z Kra
kowa.

Po uchwaleniu odczytanej przez p Johannesa 
rezolucji i odśpiewaniu Hatikwy, zamknął prze
wodniczący zgromadzenie.

Podczas trwania zgromadzenia wszystkie kle
py żydowskie były zamknięte na znak uotastu.

lA-t.).
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ODCHODZĄCE Z KRAKOWA:
N A  W S C H Ó D :

o-io 
0-20 
0 52 
3-27
3-40
4-30
5-15 
5-55 
6'50

715
750
8'15
8-35
8-50
8-55

9-SO 
11-45 
13-15

13-22

o N. Sącz, Krynica, N. Zagórz 
•  Zakopane 
p L w ó w , Bukareszt 
p K ry n ic a  * 
p Z a k o p a n e  i Rabka* 
o Niepołomice 
o Oświęcim przez Skawinę 
o Krynica i N. Zagórz 
p Z a k o p a n e , Stanisławów, 

i Lwów przez Cnabówkę i 
N. Zagórz od I V 1 do 3/)X 
Wadowice 
Lwów
Rzeszów, tylko w dn. reb. 
Z a k o p a n e  
L w ó w
Mszana Dolna od 14/Vl do 
18/VI i od ll/VUl do 15/V11I 

o Zakopane i N. Sącz 
p L w ó w , Bukareszt 
p K ry n ic a , N. Sącz — cd 

1/V1 do 3/lX codziennie i 
od 230C1I do 24/11 w dni 
świąteczne 

o Lwów, Kryn ca

13-30 p

13-40 0
1345 0
1355 0
14 10 0
14-10 0
15' 5 0
1530 0
15-45 0
16 30 0

16-40 0
1645 0
17 58 0
18'C5 0

1907 p
19 20 0
19-32 0
19 45 0
1955 0
20 15 0
20-45 o
23'SO 0

Z a k o p a n e , od 1 VI do
3/1X codz. i od 23/XIi do
24/11 w dnieprzedświąteczne
(Rabka-Zdrój od l'Vldo3/IX
Oświęcim przez Skawinę
Kocmyrzów
Wieliczka
Niepołomice
Tarnów w soboty robocze 
Bielsko przez Kalwarję 
Przemjśl i Krynica 
Zakopane, N. Sącz 
Tarnów, w dnie robocze z 
wyjątkiem sobót 
Kocmyrzów
W ia|ip7lra
N. Sącz (Krynica l/Vl-3/JX
Sucha (Zwardoń od 1/V1 do
3/JX i od 20 X11 do 28/11
L n ó w , Fukareszt
Bocbnia
Zakopane
Lublin
Wieliczka
Wadowice
Bochnia, w dnie robocze 
Stryj i Lwówprztz N.Zagórz

N A  Z A C H Ó D :

1-15 0 Zebrzydowice, Praga i Wie 
cień (od Dziedzicpospieszny)

2-®5 P W a rsz a u -a  *
420 0 Cieszyn
5-39 0 Katowice i Kielce
615 p P o z n a ń  ■ Berlin
7-00 0 Katowice
7-3n 0 Zebrzydowice (Z )
9 05 0 Katowice (Z)
915 0 Żyw;ec

11-20 0 Warszawa
11-41 o ZebnyiUwiu. Praga i Wiedeń
11-50 0 PozDań (Z)
13C5 0 Katowice (Z )
14 00 0 Żywiec
1505 p W a r s z a w a
1640 0 Katowice (Z)
1715 0 Cieszyn
17-42 p W a r s z a w a
18-10 p K a to w ic e , Berlin
1935 0 Chrzanów (Z)
20 25 0 Katowice i Bielsko
21-25 p Zebrzjdowice, Praga, Wiedeń (Z)
2131 o Warszawa
22-25 p P o z n a ń , Gdynia
22 55 o Warszawa przez Dęblin (Z )
2310 o Warszawa (Z)

PRZYCHODZĄCE DO KRAKOWA:
Z E  W S C H O D U :

1-35
1-42
5-34
5-50
6 20 
640
6 45
7 08 
715 
725 
7 35
7 45
8 45 
8 55

10-35 
1105
11-35 
lz-4# 
1330 
14-08 
14-30 
14-45 
15 65 
16-15 
16-24

K ry n ic a  *
Z a k o p a n e  i Rabka* 
Zakopsne
B u k a re s z t ,  Lwów 
Tarnów
Lwów i Krynica 
Wadowice 
Kocmyrzów 
Niepołomice 
'A ieliczka
Oświęcim przez Skawinę 
Bochnia w dnie robocze 
Lublin
Sucha (Zwardoń od 1/V1 do 
3/lX i od 20,XII do 28/11 
Zakopane
N. Sącz (Krynica od I II - 3IX) 
B u k a re s z t ,  Lwów 
Mszana Dolna 11, V III-15/ VIII 
Lwów
Bielsko przez Kalwarję 
Zakopane i N. Sącz 
Krynica, N. Sącz 
Wieliczka 
Niepołomice 
Kocmyrzów

16 55 
17-25

17-33
18-19 
1840
18 45 
1852

19 22 
19 54 
2005 
21 05 
2114

21-45
21-55
22-02
22-47
23-20

o Lwów
p Z a k o p a n e  od 2/Vl do 

4/lX codzien. i od 26/Xll do 
25/11 w dnie świąteczne 

p B u k a re s z t , Lwów 
o Wieliczka 
o Tarnów 
o Kocmyrzów
o Ms«ana bolna od 14/V1 do 

18/VI i od 11/V111 do 15/V111 
Zakopane i N. Sącz 
Oświęcim przez Skawinę 
Przemyśl
Krynica i Nowy Zagórz 
L n ó w ,  przez N. Zigów  
Chabówkę, Zakopane 
cd 1/V1 dc 3,IX 
V\ adowice 
L w ó w  
Z a k o p a n e  
(.Rabka od 1 VII do 3,IX) 
K ry n ic a
Rzeszów, w dnie robocze

p =  pociąg pospieszny 
o «■= pociąg osobowy 
* — kursuje od 2/Vl di 

21/X11 do 1/111 
Z — Dworzec zachodni

41X i od

Z Z A C H O D U :

0 29 
0-38 
3-17
5 40

o Katowice
p W ie d e ń , Praga, Zibtzjftwite 
p W a r s z a w a *
o V»arszawa przez Dęblin

6-32 o Trzebinia (Z)
7-25 o Dziedz ce i Katowice 

o Warszawa
C d jn la  i Poznań 
W ie d e ń , Praga, Zebrzydowice (Z) 
Zebrzydow re (Z)
Katowice (/)
Cieszyn
B e r l in  — Katowice
Szczakowa (Z)
Katowice (Z)
W a rs z a w a  
bielsko i Katowice 
Katowice 
Warszawa 
Żywiec (Z)
W ie d e ń ,
B e r lin  —

STO 
814 p
8-25 p
8-59 o 
9 58 o

10-20 o
11-30 p
12-12 o
12-48 o
13-02 p 
15 06 o 
16"48 o 
17'5o o 
18 38 o 
18-47 p 
18-57 p 
20 04 o 
21-39 o

22-54 o 
23 08 o
23-51 p

Praga, Zefcrzydowite 
Katowice 

Poznań, Katowice
Trzebinia od 15/VI do 10,JX 
w pogodne dnie świąteczne 
Cieszyn
loznań, Katowice, Kielce 
W a r s z a w a

0 stworzenie nowej placówki 
żydowskiej

W ie jsk ie  os ied le  szkolne.

K ied y  w  n iedzie lę  ludność żydow ska  nasze
go m iasta obserw ow ała  na  u licach  d zie ln icy  ż y 
dow sk ie j m łodzież szkory h eb ra jsk ie j kroczącą 
w  d ługiej kolum nie w  stro jach  sportow ych , 
b y  w ziąć  udział w  tradycy jn em  św ięcie spor- I 
tow em  —  L a g  Beom er, napew no n iejednem u - 
obserw atorow i nasuwała się uw aga o szczęśli
w e j sytuacji te j m łodzieży. W ych o w u je  się 
ona przecież w  atm osferze narodow ej, nie zna 
specyficznego an tysem ityzm u  szkolnego, nie 
zna szyderstw  i ucisku z pow odu  sw ego  po
chodzenia, lecz ż y je  i ro zw ija  się swobodnie, 
o  czem  zresztą n a jdob itn ie j św iadczy  postawa 
m łodzieży. Są to wszystko, szczególn ie dziś 
gdy  żydostw o p rzeżyw a  d z ie jow ą  tragedję, 
w artości nieocenione, chroniące dużą część na
szej m łodzieży  od jadu  n ienaw iśc i i w ych ow u  
jące ją  na pełnych  i dum nych Żydów .
A b y  zaś taki typ  stw orzyć, trzeba jeszcze c ią 
g le  dużo w ys iłk ów  i dużo pracy i o fiarności.

K om ite t rodzic ie lsk i p rzy  szkole h eb ra jsk ie j 
w  K rakow ie, pod p rzew odn ictw em  o fia rn e j 
p rzew odn iczącej p. T ign erow e j, otacza m ło 
dzież specja lną opieką. D ziś  w ystępu je  z no
w ym  p lanem  u m ożliw ien ia  je j należytego, 
sw obodnego rozw o ju  i s tw orzen ia  je j  jakna j- 
dogodn iejszych  w aru nków  dla  pracy. Is tn ie je  
obecnie tendencja tw orzen ia  osied li szkolnych,
B w ięc  m iejsc zdała  od zg iełku  m iasta, p rze
znaczonych n ie ty lk o  dla w ypoczynku  i p rzy 
jem ności m łodzieży, ale także dla kon tynuo
w an ia  p racy w  warunkach szczególnie odpo
w iedn ich . Z daw a łoby  się, że w  d zis ie jszym  o- 
kresie pod jęcie tak ie j in ic ja ty w y  jest popro- 
Stu zbytk iem . Zapew ne istn ie ją  don ioślejsze 
p rob lem y i p iln ie js ze  zagadn ien ia, a le rów n o
cześnie trzeba podkreślić, że tam, gdzie cho
dz i o ro zw ó j m łodzieży, o stw orzen ie dla n iej 
odpow iedn ich  w arunków  pracy a naw et o stw o 
rżen ie  dla n ie j m ie jsca  w ypoczynku , n iem a 
różn ic  poglądów  w  społeczeństw ie żydow - 
skiem . W szyscy  bow iem  zda ją  sobie sprawę 
X w ie lk iego  znaczenia odpow iedn iego  w y 
kształcen ia m łodzieży  i z konieczności otocze
n ia  je j —  w łaśn ie w  obecnej ch w ili —  szcze
gólna opieką. W ie js k ie  osied le szkolne jest 
dziś instytucją nową. A le  w akacy jn e  ko lon je  
urządzane rokroczn ie przez K om ite t rod z ic ie l
ski m a ją  ju ż sw o ją  chlubną tradyc ję  i cieszą 
się specja lnem  uznaniem  n iety lko  szerokich  
sfer rodzicielsk ich , lecz także w ładz szkol
nych.

Ż yc ic  m łodzieży, je j  nastaw ien ie  społeczne, 
je j za interesowania, nab iera ją  hartu, rozsze
rza ją  się, w p ły w a ją  dobroczynn ie na je j  cha
rakter, na je j  ro zw ó j fizy c zn y  i duchowy. Je
śliby zaś w ie jsk ie  osiedla szkolne nic w ięce j 
tej m łodzieży nie dały, jak  ty lko  te w ła śc iw o 
ści. to trud około stw orzen ia  tak iego osiedla 
b y łb y  stokrotnie w ynagrodzony.

Istn ie je  in ic ja tyw a , istn ieje także plan szkol 
nego osiedla w ie jsk iego  dla szkoły h ebra jsk ie j 
w  K rakow ie. Z  d zia ’ abiości zaś K om itetu  ro 
dz cielsk iego przy tej szkole w iem y, że skoro 
istn ieje taki plan, to zostanie on także w k ró t
ce zrea lizow any i powstanie now a placów ka 
żydow ska. N iem n ie j ato li pom oc społeczeń
stwa żydow sk iego  jest konieczna. Społeczeń
stwo zaś poprze napewno szlachetną in ic ja 
tyw ę. X.

Sir- 12

SOBOTA, 20 MAJA.
f— ) Kraków  (312,8) 11,40 Przegląd prasy, ko

munikat meteorologiczny, 11,57 Sygnał, hejnał, 
12.10 Płyty, 13,10 Komunikat meteorologiczny, 
13,15 Poranek szkolny ze Lw ow a, 15,10 Komuni
kat eksportowy i gospodarczy, 15,25 Wiadomości 
wojskowe i strzeleckie — red. I. Targ, 15,35 Słu
chowisko pt. „K ró l Kumem*- Kaszyckiego, 16 Hej-

ra ł i pieśni majowe, 16.20 Płyty, 16,40 „W izeru 
nek dziwnego genjusza“ (O N orw idzie) — p. Z. 
Falkowski, 17 Płyty, 17,35 Wiadomości bieżące, 
17.40 Odczyt aktualny, 18 NabożeństwTo majowe,
19 „Przeg ląd  polityki zagranicznej ub. tygodnia*’ 
dr J. Reguła, 19,15 Rozmaitości, komunikaty,
19.30 „N a widnokręgu*', 19,45 Dziennik prasowy,
20 Muzyka lekka, ilyr. Nawrot, T. Faliszewski 
(piosenki), A. M iszułowicz i T. Kwieciński (duet 
saksofonów), L. Urstcin (akomp.) w przerwie: 
wiadomości sportowe, dziennik prasowy, 22,05 
Koncert Chopinowski w  wyk. B. Kona, 22,10 Fcl- 
jeton: „Za siódmą górą, za dziesiątą rzeką..." —  
p. S. Sawicka, 22,55 Komunikat meteorologiczny i 
policyjny, 23—24 Muzyka taneczna. W  przerw ie o
23.30 ■ Wiadomości z kraju dla członków Polskiej 
Ek-ped. Polarnej na W yspie Niedźwiedziej.

W arszawa (1411,8) 11,40—16 p. Kraków, 16 P ły 
ty, 16,40—19 p. Kraków, 19 Rozmaitości, 19,20 
„Książka rolnicza** — inż. Sawicki, 19,30—24 p. 
Kraków.

Katow ice (408,7) 11,40— 17 p. Kraków, 17 Skrzyń 
ka pocztowa Cioci Heli dla dzieci, 17,40—19 p. 
Kraków, 19 Rozmaitości, 19,10 „H e wym iarów 
ma naprawdę nasz świat** — prof. W ilkosz, 19,30 
—24 p. Kraków.

L w ów  (380.7) 11,40—16 D, Kraków. IG Audycja 
dla chorych. IG,40—19 p. Kraków. 19 Rozmaitości. 
19,15 „Polska Akndemja Szybowcowa" —  felje- 
ton lotniczy p. H. Wolskiej. 19,30— 23 p. Kraków. 
23 Koncert ork. mandolinistów „Hejnał" W  przer
w ie: Wiadomości dla członków Polskiej Eksped. 
Polarnej na W yspie Ntedźwiedzej.

Rzym (441.2) 13, 17,30 Koncerty. 20,15 Recital 
śpiewaczy. 20,45 Koncert symfoniczny, dyr. V ictor 
de Sabała.

Praga (488.6) 10,10, 12,30 Muzyka, śpiew. 15,30 .

Program  dla pań. 16,10 Koncert. 19,25 Jak się lu
dzie bawią na koncercie** — reportaż z sali kon
certowej i kabaretów. 20,30 Koncert chóru. 21.30 
—2*2,45 Muzyku lekka.

Wiedeń (518 1) 11,30 Kapela. 15,15 Teatr dla lilio 
dzieży, 10,30, 17, 18,50 Muzyka lekka. 19,40 Repor
taż z lotu alpejskiego. *20 „Der Froindenlóhrer" 
  opereLka Zielncra.

Budapeszt (550.5) 12,05 Koncert. 17 Muzyka ope
retkowa. 18,30 Muzyka cygańska. 19,30 „Turan- 
dot * — opera Yerdiego.

UŚMIECHNIJ SIĘ.

SZCZĘŚCIE H ITLE R A

(!) (o. h.) Adolf Hitler, przeczytawszy orędzie 
Rooseveita, czyni pewien ruch ręką i woła:

—  Szczęście, że mam brunatne spodniel

OBIECUJĄCA ZAPOW IEDŹ.

( ! )  Sprzedawca:
—  To auto ukaże panu świat.
Nabywca:
— Ten czy tamten? (L e  Rire)

AMATOR.
(!) Amator-pognmiea zgłasza się do dyrektora 

wędrownej luenużerji z propozycją zaangażowania 
go jako pogromcy lwów.

—  Od kiedy chciałby pan występować na are
nie? —  pyta dyrektor.

—  Choćby dzisiaj! —  gorączkuje się amator.
—  Doskonale —  odpowiada dyrektor —  niech 

pan w takim razie wejdzie do klatki Hektora i 
uprzątnie resztki zwłok po swoim poprzedniku.

(Tlt-BIts).
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Z A W I A D O M I E N I E .

IZYDOR M E S S K N G E P
właściciel caisiarszeso zakładu krawieckiego 

W KRAKOWIE przy ul. POSELSKIEJ 19
zawiadamia., łe  po powrocie syna swego, wielo
letniego przykrawacie pierwatych salonów zagra- 
n u zn ycn  <m. i. Heinrich Gitinbaam Wiedeń 1. Gra- 
ben 25 i L, Wein Wiedeń 1. KUrntnerstr.) wjkonuje 
nbrania wedlog ostatnich wymogów mody męskiej, 
posługując się najnov.zym krojem, opartym na 
Ldyridiilnyck obliczeniach bodowy mężczyzny.

Uwzględniając panująca kiyzys 
ceny umiarkowane.

A zatem: EUgancia ■ Szyk - i Wykurintnosć 
ur saionie 1. Messfngera ur Krakowie
przy ul. Poselskie) 19. — Tel. lBu-57.

W sch ód  

słońca 

3 m. 32

N A l
20

* S O B O T A  

24 I j t r  5695

Zachód 

słońca 

19 m 08

D z iś .  sobolu _4 bo, 
ptemjera w kinie

..SZTUKA" 1,ilul pod zjakiein humoru i zabawy. — Filn. kipiący młodością, 
wdziękiem i werwą. — Piiennła op3retka w stylu dawnego

czarując- .rcy pikantna korne* 
d;a, ąbfiiująęa w przezabawneSTUDENT-ZEBRAKWjgdnia wznawiająca tradycje naj-

świr miejszych arcydzieł tego rodzaju — — —  — — — ■■ »■* uja, ouiuująca w przezasawne
epizody i pomysłowe sytuacje. — Czar zabaw, rozkoszne intrygi i miłostki _a królewskim dworze. — Komizm 
Fikanterja. 1 iękne piosenki, wystawa. — W rolach głównych: Shirley Dale, je rry  Vtraij, A. Cooper 

i wiele inoych. — Arcydzieło to zadowoli wymagania najwybredniejsi (o widza.

P n  D  A  M  I I  I  w  n l . d i l . l e ,  21 bm . o  g o d i .  11-ae p rzM lp r.- iu u la ir  w  klulw k fe~. n ~  1 1 *0 1  U  t
U K N N R I  „S Z T U K A " I A P O L L O ". Cany m la jac | t  I O |r, 1 i ł  I 1-SO P O R A N K I

s
W izla lokalna i orzeczenie lekarskie

IV. Zjazd Zjednoczenia „Wizo"
odbędzie się jutro w  niedzielę 21 bm. z następu
jącym porządkiem dziennym:

1 Zagajenie —  przewodnicząca Marja Apte.
2. W ybór Prezydjum Zjazdu.
3. Powitania.
4. Sprawozdania Centrali krakowskiej —  Ma

rja Apte.
5. Referat „Palestyna — kraj nowego życia" 

dr. Olga W iller.
6. Sprawozdania grup prowincjonalnych.
7. Referat organizacyjny — dr. Henryka Stiller.
8. Dyskusja.
9. Wnioski i ewentnalja.
Zjazd obradować będzie przez cały dzień w  lo

kalu Solidarności ul. Sarego 1. 10, II. p.
Początek Zjazdu o godz. 10 rauo.
Goście mile widziani.

Tydzień Dziecka
W  całej Polsce rozpoczyna się „Tydzień Dzie

cka" w  dniu 22 bm. W  następnych dniach Kom i
tet, który 6iię 'zorganizował pod protektoratem 
wojewodziny Kwaśniewskiej, planuje propagan
dę praw dziecka i obowiązku rodziców i wycho
wawców, odczyty i akademje dziecka, imprezy 
rozrywkowe dla dzieci (wycieczki do „Lasu W ol
skiego", zabawy na wolnem powietrzu). W  tygo
dniu odbędzie się zbiórka na rzecz opieki nad 
dzieckiem

Gdzie m ożna nabyw ać  bilety autobusow e?
Związek W łaścicieli Autobusów W ojew. K ra

kowskiego komunikuje:
Naskutek wszczętej akcji objęcia dworców au

tobusowych i kierownictwa rucbu autobusowego 
w  W ojewództw ie Krakowskiem przez Zw iąztk 
Przedsiębiorców Autobusowych, postanowiono 
.wskutek opornego stanowiska Biura Handlowe
go  Polsk iego Związku Turystycznego z dniem 
19 bm. zaprzestać sprzedawania biletów w  ka
sach tegoż Związku, i  zawiadamia się PT. Publi
czność, że bilety na wszystkie linje autobusowe 
nabywać należy w  autobusach. B ilety zakupione 
w  kasach Polskiego Związku Turystycznego nie 
będą uważane za ważne.

W yrok w procesie  b. m inistra rolnictwa
:) (rg ) W  krakowskim Sądzie Okręgowym r , 

nym został wczoraj, o gc<łz. l ■w poi. ogioszc; 
wyrok w  procesie fc. ministra rolnictwa Frani 
szka Wójcika z  Wyciąż, oraz Banasiowi, Binc/.' 
ckiemu i Baranowi, 'włościanom, oskarżonym o ko. 
S-ortaż ulotek podburzających, w czasie strajku 
■rolnego w t . 1932.

Wszyscy oskarżeń® zostali zasądzen na karę a- 
■resztiu przez dni siedem. Trybunałowi prze"'odn l 
czyi s. o. dr. Horski, oskarżał prokurator dr. L a 
ba, bronili adw. dr. Jan Bard ej, ądw. dr FaJJak j 
odm. dr. Wusatowisiki

(!) (rg ) Na wyznaczoną na czwartek wizję lokal
ną w procesie Andrzeja Sarny, oskarżonego przed 
krakowskim sądem przysięgłych o morderstwo, 
wyjechał trybunał, biegli, przysięgli oraz strony 
specjalnym autobusem do Juszczyny. Oskarżone
go przewieziono karetką więzienną

Po przybyciu na miejsce przeprowadzono wizję 
pod gruszą, na której wisiały zwłoki ś. p. Marcjan- 
ny Cebulówny. Młodą dziewczynę wiejską umiesz
czono w klęczącej pozycji pod drzewem, założono 
jej pętlę na szyję, poczem świadkowie wyjaśniali 
w jakiej pozycji zastali denatkę.

W  dalszym ciągu odtworzono scenę opisaną 
przez głównego świadka oskarżenia, W incentego 
Marszałka. Świadek teD udał się na pole, gdzie no
cy krytycznej, pilnował koniczyny, z pod gruszy 
zas wychodziły różne osoby, które Marszałek miał 
rozpoznawać. Marszałek rozpoznawał osoby te ty l
ko częściowo. Wśród ogólnego napięcia przeprowa
dzono eksperyment z oskarżonym Sarną, który 
szedł od strony gruszy. Marszalek nie rozpoznał go 
ani razu.

Również próby głosowe nie dały jasnego obra
zu, ponieważ Marszałek nie zawsze umiał rozpo
znać głosy osób krzyczących pod gruszą., wzgl. sio 
wa pr.zez osoby te wymawiane. Po przeprowadze
niu jeszcze kilku prób uczestnicy wizji powrócili 
we czwartek o godz. 12-tej w  nocy do Krakowa 

Wczorajsza rozprawa rozpoczęła się od przesłu
chania lekarza dr. Henryka Lustganena z Makowa, 
który dnia 3 lipca 1931 przeprowadzał sekcję zwłok 
denatki.

Świadek stwierdził w  czasie sekcji na ciele de
natki liczne zdarcia naskórka. Na szyji znaiazt le
karz znaki pochodzące jakby od ucisku palcem.

Charakterystyczny bieg bruzdy na szyji denatki 
nasunął lekarzowi przypuszczenie, iż ma się do czy 
nienia z morderstwem, a  nie samobójstwem. Bróz- 
da wisielca nie wyginała się bowiem odrazui ku 
górze, jak to zwykle bywa u samobójców, lecz bie. 
gła ku tyłow i głowy, a stąd dopiero szla ku górze. 
Na czaszce denatki stwierdzony został również 
guz, powstały —  zdaniem obducenta —  od urazu 
narzędziem tępem.

Na podstawie znalezienia guzu na czaszce, śla
du ucisku na obu stronach szyji, nietypowego dla 
samobójstwa przebiegu bruzdy na szyji oraz roz
licznych starć naskórka orzekł dr. Lustgarten, it  
nie należy w  tym wypadku przyjmować samoDOj- 
stwa, lecz śmierć denatki przypisać osobom trze
cim.

Po wydaniu swego orzeczenia^ świadek odpowia
dał na pytania stron. Cały szereg pyt»ń  posU-wil 
świadkowi biegły prof, dr. Wachhołz. Pytania te 
zmierzały do wykazania, iż sekcja *włok była prze
prowadzona w sposoD nieo.ipowiadający wymogom 
medycyny sądowej.

Prof. dr. Waehnolz postawił bowiem tezę, it  
wszystko przemaw ia .zatem, iż  w danym wypadku' 
mamy do czynienia z samobójstwem, obrażenia zaś 
na ciele denatki powstały po śmierci, w czasie 
przenoszenia zwłok.

Po  przesłuchaniu dr. Lustgartena prokurator po
stawił wniosek o dopuszczenie świadka dr. Łost- 
gartena w  charakterze biegłego. WniosKowi temu 
sprzeciwiła się obrona. Trybunał po naradzie nie 
uwzględnił wniosku prokuratora.

Na dzisiejszej rozprawie, k"óra uzpocaiL, się o 
godz. 9-tej przedp w y d » orzeczenia paOf. dr. Wiaefc. 
holz.

— DZIŚ NOCNY D YŻUR A P T E K : ul, Szczepań 
ska 1, Kościuszki 18, Długa 66, Mikołajska 4, 
Starowiślna 77 i Brodzińskiego 1.

— M AG ISTRAT O B N IŻYŁ  CENĘ PARC EL. 
Ostatnie wahaiua kursu dolara dopomogły do o- 
żywienia ruchu budowlanego, tak usilnie popie
ranego przez wszelkie czynniki rządowe i samo
rządowe. Objawem tego jest wzmagający się po- 
kup parcel budowlanych. Gmina m. Krakowa 
chcąc iść jaknajbardziej na rękę posiadaczom o- 
szczędności, chcącym ulokować je w  parcelach, 
przeznaczyła większą ich ilość do sprzedaży. Pa r
cele te leżące w  różnych dzielnicach miasta na- 
dt ją się zarówno pod budowę domów czynszo
wych, jak i w ill. Zwróciwszy zaś uwagę na lakt, 
że cena tych parcel została wydatnie obniżona 
w  porównaniu z  ubiegłym rokiem, bo o około 
30 proc., należy się spodziewać, że zainteresowa
ne koła obywateli miasta powitają decyzję Ma
gistratu z uznaniem, a ruch budowlany w  mie
ście dozna w iększego wzmożenia.

_  O D CZYTY D LA  POBOROWYCH. W  czasie 
8-tygodniowego głównego poboru do wojska 
z miasta Krakowa Związek Pracy Obywatelskie, 
Kobiet przy pomoc;’ p. Kostrzewskiej, prof. Za-

Blp.

JA K C JB  W A C H T E L
właściciel realności

zinarl w  piątek dnia 19 maja 1933 w  60 
roku życia.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę dnia 
21 maja 1933 o godzinie 12-tej w połu
dnie z domu przed pogrzebowego cmen
tarza żydowskiego w Krakow ie przy ul. 
Miodowej, o ezem Krewnych i Znajo
mych zawiadamia

RODZINA.

remby i sekretarza Lisowskiego zorganizował 
propagandowe odczyty dla poborowych o znacze
niu służby wojskowej dla Państwa. Pobo»owi o* 
triym ują ponadio bilety wstępu na przedstawio- 
nia kinowe o specjalnym charakterze.

— AUTOM OBIL I  ZŁODZIEJE. Aresztowano 
Błoniarza Jana (lat 25) robotnika zam. Józefa 
26 i W iniarskiego Zygmunta (lta 26) obotnika 
zam. w  W oli Duchackiej 151 za systematyczn 4 
kradzież części do samochodów wart. około 1000 
zł na szkodę Emila Norda, zam. Zwierzyniecka 23

— N IE  M IA L  SZCZĘŚCIA. Bujas W ładysław  
zam. przy ul. Paw iej 1. 2 zgłosił do policji, że 
skradziono mu garderobę w art 350 zł. Z garde
robą tą przytrzymano Saję Józefa (lat 21). Gar
derobę zwrócno poszkodowanemu.

— KRAD ZIEŻE  M IESZKANIOW E. K iełz° A- 
dolf drukarz zam. Lubomirskiego 11 zgłosił, że 
skradziono mu z mieszkania biżuterję wart. oko
ło 200 zł. Kopiowa Zofja zam. W ielicka 1. 20 
zgłosiła, że skradziono jej w  czasie chwilowej nie 
oLecności z mieszkania gerderobę męską i dam
ską wart. okoio 250 zł.

_  Z D E R Z Y ŁY  SIĘ DW A G AL ARY. Galar na 
ładowany węglem spławiany w dól rzeki W isły 
koło klasztoru SS. Norbertanek najechał na Jru- 
^  galar zakotwiczony, na którym piaskarze w y
dobywali piasek. Wskutek zderzenia galar z wę
glem własność Sępa Józefa zam. w W olicy pow. 
Kraków  został uszkodzony. Szkoda wynosi oko
ło  100 zł. Wypadku w ludziach nie było.

ofto-----
„A T A K  G AZO W Y N A  K R A K Ó W ".

(!) Dziś w sobotę o godz. 9.05 wje.cz. rozgłośnia 
krakowska nada propagandowe słuchowisko 
L. 0. P. P. pt. „A tak gazowy na Kraków", któreg.. 
autorem jest kap. J. Herzog, a które wykona 
spot dramatyczny Polskiego Radja pod kier jj^ 1 
A lfr W oycickiego. Słowo wstępre p. Górecki. 

 o --------
— W Y D A W N IC TW A  ORAZ PRZEW O D NIK I 

TU RYSTYC ZN E  są do przeglądnięcia dla zain
teresowanych w godzinach od M - 12-tej w  biurze 
Polskiej Agencji Telegraficznej w Krakowie, Mi
kołajska 32 parter.
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Start do lotu alpejskiego
(! ) Wiedeń, 19. 5. (P A T ). Dziś wczesnym ra li

kiem rozpoczął siej lot alpejski. Ze względu na nie
sprzyjające warunki atmosfeyrczne zawody odbę
dą się nie na trasie projektowanej normalnej, le-z 
na trasie rezerwowej o łącznej długości 1036 km 
Trasa ta prowadzi z Wiednia do Grazu. K lagen
furtu, KnitteJdu, Linzu, Wiener Neustadt, StocKe- 
rau.

Pie.wsi wystartowali lotnicy polscy, jeden o 
godz. 5:15, dragi o 5.18.

m '  "

W iedeń, 19. 5. P A T . W iedeń sk ie  B iu ro  K o 
respondencyjne douosi z Grazu z godz. 12: O
godz. 11 przedpołudn iem  w y ląd ow a ło  w  Grazu 
14 sam olotów  b iorących  udział w  locie alpej^ 
skim . 13-tu z n ich kontynuuje da le j lot w  kie 
runku K lagen furtu . Jeden z tych  13-tu, W łoch  
M iccian i w y lą d ow a ł przym usow o w  pobliżu  
Grazu. Aparat u legł uszkodzeniu, tak, że nie 
będzie m ógł b yć  u żyty  do dalszego udziału w  
konkursie.

W iedeń, 19. 5. P A T . W iedeńsk ie  B iu ro  K o 

respondencyjne donosi: L o tn icy  B ajan  (P o l 
ska), N a ty  (W ę g r y ),  V itien  (W ę g r y ) ,  K a lm n a  
(W ę g r y ) ,  Dudziński (P o lsk a ), Josipow itseh ; 
(A u s tr ja ), M ięciam i, Sanzim , Pencarelli i L o m  
bardi (W ło s i )  p rzy lec ie li m ędzy godz. 6 a 8 -ą  
do Grazu, poczem  w ysta rtow a li do dalszego 
lotu z Grazu do K lagen furtu . Sam olot M acc io - 
n iego został uszkodzony. P ilo t  i obserw ator 
w ysz li bez szwanku. Apara t M a ttio liego  w  po
b liżu  Angern , 30 k im  przed  G razem  spadł n 8 
drzew o. Sam olot jest ciężko uszkodzony. P ilo t  
i  obserw ator w ysz li bez szwanku. Sam olo ty  
po lskie Bajana i Dudzińsk iego w y le c ia ły  ju i  
z K lagen furtu  w  kierunku K lagen fu rt— K n lt -  
tenfeld.

• • S»

K lagen fu rt, 19. 5. P A T . Do godz. 12 w  połu
dnie przeleciało 10 sam olotów  nad lo tn isk iem  
pod K lagen fu rtem  i kontynuuje da le j lot do  
K n itten le lau . (O  katastro fie  kapitana B a jan * 
donosim y na str. 1. —  Red .)

Sfr. W

UU6USTOW NIEJ  
dobiera krawat do każdego ubrania

R EK O R D  C&ĄVbTES
KRAKÓW, I Ł  FLORJAŃSKA L. 35 

N ow oii! Dwustronny krawat patentowany
Ceny ściśle fabryczne! 2601kr

"  DO P A LEST Y N Y
transportuje urządzenia domowe i towary 

szjbko tamo. Dum spedycyjny SZAMROTA  
Kraków, Rynek 32.

Załatwi* również wszelkie formalności wywozowe

Ulystawa-ttiszystKodlaPani
Piękna ta wystawa przy ul. Rajskiej 12, w yw o 

łała niesłychane za®teresowanie w  aaszem mie
ście.

W  UihieŁłytn tygodniu tłumy publiczności zw ie 
dziły tę wystawę, która przedstawia się rzeczyw i
ście pod każdym względem interesująco.

Szereg firm rozdaje bezpłatnie próbki specjalnie 
z  działu kosmetycznego, ale nietyłko ie, leoz także 
i eksponaty znajdą chętnych nabywców w e  w szy
stkich działach.

Szczególne zainteresowanie u naszych pań wzbu 
dzają nowości wiosenne i letnie, bardzo gustow
nie reprezentowane na wystawie.

Również eksponaty z  działu gospodarczego z  ca
łym szeregiem udoskonaleń, zmierzających do u- 
proszczenia gospodarstwa domowego, a specjalnie 
przedmioty kuchenne, znajdują chętne nabywczy- 
nje. Niektóre rzeczy są niezwykłe pomysłowe. —  
Zaznaczyć należy, że ceny tych przedmiotów są 
groszowe, tak, że nawet w  okresie obecnego kry
zysu nabycie fch n i«  przedstawia żadnych trudno
ści.

Na najbliższy tydzień Jest przewidziany cały 
szerez atrakcy) na wystawie.

W ystawa otwarta jest w  dnie powszednie od 
godz. 10-tej do 1-szej i od 4tel do 7mej, zaś w  me 
dpiełe J święta P rzez  cały dzień bez przerwy.

Wstęp dia dorosłych 60 gr., dla młodzieży i wol- 
■kowych 30 gr.

 o-
—  IN  TE NSYW NE P A L E N IE  powoduje tworze

nie się żółtego, brunatnego lab czarnego osadu na 
aębabh. Codzienne kilkakrotne czyszczenie zębów 
pasta do zębów Odoł Jest niezbędne <Ua palaczy, 
kdofi chcą ustrzec zęby przed zupethem zabarwie-

2233kr

—  Z PRZEMYSŁU OILZIARSiaEOO. Jak dono-
*zą z kół sprzedawców Przyborów do palenia, nie
bywałym popytem cieszą siię ttuitki (g ilzy) Eldorado 
knore dopiero od niedawną znajdują się w  hamdhi 
'1'ajfcłTWTicę powodzenia, jak twiendzą, stanowi w 
pśerwsrym rzędzie znakomity gatunek totek ,£łdo 
rado", oraz fakt, że fabryka „Sołafli", któTej są w y
robem, dostosowała jch cene (tylko 15 groszy za 
200 sztuk) <ło obecnych ciężkich warunków efkono- 
mfcroydh. 2919kr

 O--------
DYWANY, CERATY, LINOLEUM 

A. NUSSBAUM DIETLA 45
0^0 ■

mmm S T O W . ŻYD . SŁU CH . U. J. Ognisko*
Sprzedaż obiadów dekadowych Jutro między gó- 
dzńną 14— 15. Cena obiadu dekadowego 0.70 zł.

~  »W  U RZĘD ZIE  SKARBOWYM *... W e wczo
rajszym małym feljetonie pod tym tytułem — w y
padło w  ostotniern zdaniu wskutek defektu tech
nicznego słowo „ja “ , z powodu czego sens tego 
świetnego feljeioniku Osypa Dymowa stał się
niezrozumiały. Zdanie to .na brzmieć: „   Ja __
odpowiedział takim samym szeptem urzędnik

GIEŁDA k r a k o w s k a
Kraków, 19. 5. 1933. Akcje w  zaniedbaniu. Do- 

Iftr bez zmiany.
Zebranie giełdowe zaznaczyło prawie zuuclny 

brak zapolrezbowania. Większość efektów w za
stoju. Ruch panował ospały. Kursa z tnałemi ró
żnicami utrzymane na ostatnim poziomie. Do 
notowania papierami oficjalnie kotowanemi nie 
doszło.

Na pogiełdziu robiono jedynie 5-proc. Poż. Kon 
wersyjna po kursie 43 przy niewielkich obro
tach.

Waluty i dewizy oficjalnie bez notowania.
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych I

i międzybankowych szczególniejszych zmian nie 
zanotowano. Usposobienie spokojne. Podaż w y
starczająca. Tendencja utrzymana. W  Krakowie 
dolar gotówkowy 7.68—7.75, czeki bankowo 770—-
7.75. Bank Polski płacił za dolara 7.65. Z in
nych walut Funt szterling 30.20—50.40. FranK 
szwajcaiski 1.72.25—172.50. Marka niemiecka 205.

Krakowska giełda zbożowa z dnia 19. 5 1933. 
Pszenica dworska czerw, stand. 34.50—35, targo
w e stand. 30.60—31, dw. czerw. 74—75 kg 36.50— 
37, owies dworski stand. 13 50—14, trag. stand. 
13-—14.50, żyto dworskie stand. 18 50—19, targo
we stand. 18.25—18 50, jęczmień na krupy stand. 
15.50—16, mąka pszenna okr. Krak. grysik pszen
ny 64—66, grysikowa 60—62, 45-proc. 61—62, 60- 
proc. poznańska 55—55.50, mąka żytnia okr. Krak 
I. gat. 0—ó-proc. 30.50—30.75, II. gat. sitkowa 
19— 19.50, razowa 24—24.50, mąka żytnia okr Po
znań I. gaŁ 0—65-proc. 30.25—30.50, graham pszen 
ny 44— 45, otręby żytnie 9—9.50, pszenne 8.75—9.50 
Tendencja spokojna, dowozy małe.

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A  
Warszawa, 19. 5. PA T . Akcje: Bank Polski 72, 

73 i jedna czw, L ilpop 10 i  trzy czw., niejednoli
ta. Pożyczki: 3-proc. budowl. 38 i pół, 4-proc. in- 
w es t 102, 4- p roc  inwest. ser. 107 i jedna czw , 
107 i pół, 0-proc. konwers. 43 i jedna czw., 43 i 
pół, G-proc. dolarowa 48 i pół, 4-proc. dolar. 50,
7-proc. stabil. 49 i pół, 50, 10-proc. kolej 105.

Dewizy: Londyn 30.52, 30.40, 30.10, Now y Jork 
7.74, 7 78, 7.70, kabel 7.76, 7.80, 7.72, Paryż 35.11, 
3530, 35.02, Praga 26.56, 26.62, 26.50, Szwajcarja 
■172.40, 172.83, 171.97, Berlin pryw. 209 i trzy czw. 
przeważ, mocniejsza.

G IE Ł D A  P O Z N A Ń S K A  
Poznańska gielad zbożowa z dnia 19. 5. 1933. 

Ceny transakcyjne: żyto  2296 ton 18. W  cenach 
orientacyjnych wszystko bez zmian. Ogólne uspo
sobienie spokojne.

G IE Ł D A  ZU R Y C H S K a  
Zurych, 19. 5 PAT . Paryż 30.37 i pół, Londyn 

1751 i pół, Now y Jork 4.49, Belgja 72.10, W łochy 
26.97 i pół, Berlin 121.40, Wiedeń 73.35, noty

56.75, Praga 15.42, Warszawa 58 05, Bukareszt 
3.08.

RUBEL ZLOTY I DOLAR W  OBROTACH PRY
W ATNYCH  W  W AR SZAW IE  

Warszawa 19. 5. Rublem złotym obracano po 
kursie 4.92 i pół, dolar zaś osiągnął kurs 7.73— 
7.76.

POŻYCZKA STABILIZACYJNA
w Londynie ł . 70, w  Paryżu fr. fr. 1300, w Zu

rychu doL 50.

PO ŻYC ZK I PO LSK IE  W  NOW YM  JORKU 
Nowy Jork, 18. 5. Otwarcie: Dillono.vska doi. 

63. Stabilizacyjna 56. Dolarowa 56. Warszawska 
37.125. Śląska 42. Zamknięcie: Dillonowska 63.50. 
Stabilizacyjna 55.25. Dolarowa 53.625. W arszaw 
ska 37.75. Śląska 41.25. Tendencja niejednolita.

D E W IZ Y  EUR O PEJSK IE  W  N O W YM  JORKU  
Nowy Jork, 18. 5. Otwarcie: Berlin 2710. Lon 

dyi. kabel 391 i jedna czw., Paryż 4 54 i jedna 
czw., Szwajcarja 20.35. Włochy 6 04. Holandja 
46.42 i pół. Tendencja niejednolita.

G IEŁD A  M E TALI W  LO ND YN IE  
Londyn, 19 5. Cynk dost natychm. 15 11/16, ter

min. 1511/16, cyna natychm. 1891/2—189 5/8. ter
min. 189 5/8—189 3/4, Straits 207, Banka 2051/2, o-

Handlarze żydowscy
nie dopuszczeni do largu w Gliwicach

( : )  Katowice 19--5- (K ) Jak nas informują, w y  
buchla na Śąsku Opolskim nowa fala prześla
dowań Żydów- Na jednym z ostatnich posiedzeń 
magistratu miasta Gliwic przyjęta została u- 
chw ała , mocą które/ zabrania się handlarzom 
żydowskim sprzedawania wszelkiego rodzaju 
towarów na targach W  związku z tą uchwalą  
polleia mleiska zabroniła dziś w piątek (dzień 
targowy) handlarzom żydowskim wystawienia 
swoich towarów na placu targowym-

Zarządzeniem magistratu gliw ickiego dotknię 
ci są przeważnie polscy handlarze żydowscy, 
którzy w  handlu targow ym  ^ajmuią dominujące 
miejsce. Duża część z nich posiada w  niemie
ckiej części obszaną p leb iscytow ego  p raw o  za
chowania zam ieszkania w  myśl art. 41 konwen 
cji genewskiej- Zarządzenie magistratu g liw i
ck iego stanow i zątem wyraźne naruszenie praw  
wynikających z  postanowień artykułów 41— 43 
konwencji genewskiej.

Podobnie traktowani są Żydzi, ob yw a te le  poi 
scy  w  Strzelcach. Tam  również od  kilku tygodni 
magistrat nie pozwala polskim handlarzom na 
wystaw ianie sw ych  to w a ró w  na placach tąTgo 
w ych- W  sprawach tych Tntorwenlował konsulat 
generalny R. P . w  Opolu pisemle I ustnie w  re  
Jencli opolskiej.

Tłum napadł na  policjanta
( : )  Katowice 19- 5- (K ) W  dniu w czora jszym  

patrol, policyjny w  Kosztow ach , składający się 
z  3 fuu»kcjanajurszy policji zakw estionow ał fur
mankę w ęg la , pochodzącego z bieda-szybów,- 
Furmanka pow ożoną  b y ła  przez Melchiora SzF 
szikę z  Chełmku- G d y  połicja chcia ła  wóz roz
ładować, Szyszka staw ił czynny opór. Na od 
g ło s  w yw ołanego  hałasu przybiegła w iększa  
ilość osób, w śród  nich oko ło  25 wyrostków ,, 
k tó rzy  zajęli w obec  policji groźną postawę, 
W  pewnym momencie kilku osobników z  tłumu 
po wyrwaniu desek z  pobliskiego płotu rzuciło 
się na policjantów 1 mocno Ich poranili. Poste
runkowy Szafarczyk  o trzym a ł sztachetą 3  głę» 
bokie rany w  głow ę i musiano go  p rzew ieźć db 
szpitalą. Napadinięiym posp ieszył z pomocą 
w ięk szy  oddział policji. k tó ry  p rzy  użyciu 
palek gum owych tłum rozprószył, aresztując kij 
ku napastników.

 O------
( : )  Katowice- 19- .5. (K ) Dzisiejszej n ocy  ban 

da przem ytników, złożona z kilkunastu osób u- 
s iłow a ła  przejść granice z Niem iec do Polsk i 4 
przem ytem  tia odcinku granicznym w  P a w ło 
w ie. G dy na wezwanie straży do zatrzymania 
się przem ytnicy usiłowali zbiec, strażnik grani 
czny odał strzał, raniąc ciężko Maksa Zubkjj 
Resztę bandy ujęto-

lów  natychm. 1215/16, termin. 125/8, miedź na- 
tychm 34 5/8— 34 11 16 termin. 34 7/8—3415/16. § -  
lektrolit 391/4—401/4
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Zwłoki mężczyzny z zawiązanemi oczami
wyłowiono wczoraj z nurtów W isły

: ) (rg) Krakowskie władze policyjne zaiete są 
wyświe»i'?atlein tajemniczej zagadki, której .oz- 
wiązanie kryje się w nurtach iWisly. Samobój
stwo, Ozy zbrodnia? —  oto pytanie, jakie nasuwa 
się przy dochodzeniach w sprawie wypadku, jaki 
wczozaj rano ulał miejsce na prawym brzegu 
Wisły, na cranlcy Krakowa i gminy podmjej- 
fskiej Rybłtwa.

Rzecz przedstawiała się następująco: Wczoraj 
rano, o gooz. 10.30 przechodził około podanego 
wyżej miejsca pewien strażak, ,który zauważył pły 
nęcę na łatach zwłoki ludzkie. Po  wyłowieniu 
zwłok zawiadomiono natychmiast wtadze policyj
ne, które przystąpiły do ustalenia identyczności 
zmarłego, oraz ustalenie okoliczności, wśród ia- 
'klch zgon nastąpił.

Dotychczas stwierdzono, Iż sa to zwłoki mężczy 
zny, wzrostu średniego, w wieku 30— 35 lat. Twarz 
bel zarostu, włosy długie, szatyn. Zwłoki ubrane 
■4 w odświętny granatowy garnitur w jaśniejsze 
P&sKi. Krawat niebieski, modny, kalesony tryko
towe z 3-ma perloweml guzikami, trzewiki czarne 
sznurowane (nie żelowane), skarpetki letnie kolo 
ru zielonego.

Tak tylna kieszeń spodni, jakoteż I przednia sa
-o-O-o

zapinane na zatrzaski. Również spinki metalowe 
przy mankietach koszuli sa zapinane na zatrzaski, 
przyczem mają one części ozdobne z masy perło
wej.

Przy zwłokach znaleziono następnjace przed
mioty: l )  Portmonetkę czarna skóntcwa, zawiera 
jaca 16 zł. 84 gr. i jeden cent amerykański, pn- 
dełko papierosów płaskich, zapałki, ołówek, grze
bień i lusterko w blaszanem, okrągłem, żółtem 
pudełeczku, przyczem nakrycie koloru żółtego z 
nieoiesKim obrazkiem, zegarek niklowy odkryty, 
bez dewizki, marki Weit Clox, pod sekundnikiem 
napis: Pocket Ben Made in U. S. A.

Oczy zawiazane sa biała chusteczka z żółtemi 
paskami na brzegach, przypnszczalnie chusteczka 
stanowi własność aenata. Przy denacie nie znale
ziono żadnych dokumentów, ani papierów wskazu 
jącyth na iego tożsamość. Przypnszczalnie zwło
ki pozostawały w wodzie około tygodnia. Na cie
le żadnych obrażeń nie widać.

Zwioki odfotogratowano I zabezpieczono do na
dejścia władz saduwo lekarskich.

W  godzinach popołudniowych przybył na miej
sce lekarz miejski, następnie zwłoki zostały 
przeniesione do Zakładu Medycyny Sadów ej.

_  (: ) SPADAJACY GZYMS. Z kościoła św. To  
htasza na ul. Szpitalnej odpadła niewielka część 
(gzymsu. Kawałkiem spadającego gzymsu został u- 
kzerzony przechojzjen, który jednak widocznie 
hie odniósł większych obrażeń, gdyż nie zgłosił 
się do opatrunku.

—  (:) PIJANY DORÓŻKARZ PRZEJECHAŁ 
CHŁOPCA. Kuśnierz Jan, dorożkarz, zam. Grze 
córzeoka 1. 36 najechał na zbiegu. uJicy Grzegó
rzeckiej a Żółkiewskiego na Francuzka Kudasiewi- 
cza (lat 12), zam. Dąbiowskiego 16, k-óry do
znał potłuczenia nóg. W ezwane pogotrwie ratun

kow e przewiozło go do szipitała św. Łazarza. 
Kuśnierz po wypadku zbiegł, pozostawiając na 
miejscu swo,ą dorożkę lecz nastęnu1'© zosiał ujęty 
przez posteruniKOwcgo P  P  Stwierdzono, że do
rożkarz był w stanie nietrzeźwym.

— (:) ŻELAZKIEM W  GŁOWĘ. W czoraj w ieczo 
rem zgłosił się na pogotowie ratunkowe 28-lęfrni 
Antoni Wiśniowski który został przez żone ude
rzony żelazkiem w głowę. P o  udzieleniu pierwszej 
pomocy udał się do donru

Pekin zagrożony
Londyn 19. 5. (L )  W edle doniesień z Nan- 

kinu, wojska japońskie zbliżają się dc Pek i
nu z dwóch kierunków.

W  watkach na froncie pod Knpelkau chiń
skie straty obliczają na 10 tysięcy w  zabitych 
i rannych.

(!) Waszyngton, 19. 5. (P A T ). Ambasador Japo- 
ixji w Waszyngtonie, oświadczył wobec dziennika
rzy, że Japonja zamierza wycofać swoje wojska z 
właściwych Chin niezwłocznie po otrzymaniu za
pewnienia, że nie będzie niepokojona przez Chiń
czyków, których oddziały stale usiłują przedostać

K R O N IK A  T E L E G R A F IC Z N A

Wiedeń, 19. 5. P A T . Od kapitana Bajana 
nadeszła dzis ia j do W iedn ia  depesza, że jest 
zd rów  i że w y je z ie  w raz ze sw ym  m echan i
k iem  ju t io  do W iedn ia . Kapitan Dudziński 
zna jdu je  się obecnie w  drodze do Grazu, gdzie 
zanocuje. U stalen ie program u sobotniego lotu 
a lpejsk iego zależne będzie od warunków  a t
m osferycznych .

W iedeń, 19. 5. P A T . P ie rw szy  dzień okręż
nego iołu alpejskiego nie b y ł pomyślny z po
wodu złych warunków atmosferycznych. Z 
pośród 16-tu samolotów, które wystartowały  
dzisiaj rano z Aspern braio o godz. 17.30 udział 
w  zawodach tylko 7 samolotów: 1 polski (D u 
dziński). 3 austrjackie, 3 włoskie; wycofało się 
z powodu uszkodzeń w  ciągu dnia 7 samolo
tów: 1 polski (B a jan ), 3 włoskie i 3 węgierskie 
D w a samoloty węgierskie nie startowały. M i
mo uszkodzeń aparatów wszyscy piloci wy
szli bez szwanku.

W iedeń, 19. 5. PA T . Przed sądem ław ni
czym rozpoczęła się dzisiaj rozprawa przecie  
autorce dramatycznej i lekarce dr. Róży Mel
ler, oskarżonej o oszczerstwo i oszustwo prze* 
upozorowanie napadu, dokonanego rzekom* 
przez narodowych socjalistów. Pani Melleł 
przebywa od 15. lutego w  więzieniu.

<:) Nowy Jork. 19- 5- (R ) WedJo Kkuńosłofi a  
Waszyngtonu sdkretarz stanu1 Hiuill ma podjąć '•«! 
cjatywę celem doprowadzenia do stabilizacji 
dolara, fiumta angielskiego i jena iapofisfldego 
przed rozpoczęciem światowej konferencji zo- 
spodarczej.

Paryż, 19. 5. PA T . Nadeszła tu wiacfamoSk 
o wybuchu ubiegłej nocy rewolucji w  Elewa- 
aorze. Bunt wszczął isę w śiód  artylerji. Mmff- 
stei w o jny  otrzymał daleko idące pełnomoc
nictwa do bezwzględnego zgniecenia rewolty. 
W  kraju  panuje silne podniecenie. 
lig—* -  B B B  3 ■ ______
się do Jeholu z tery.orjów położonych na południe 
od Wielkiego Muru Chińskiego. Japonja niema za
miaru zajmować ani Pekinu, ani Tlen-Tsfara i nie
uczyni tego, jeżeli nie będzie zmuszona do okupa
cji przez prowokacje ze strony Chin

NASZ I. KONKURS LETNI
4 Czytelników „Ko w ego Dziennika wyjęć zie na MygoiEniowy bezpłatny wypoczynek 

t>o Zakopanego, Krynicy, Rabki i Szczawnicy.
Stawiamy obecnie naszym czytelnikom do dyspozycji prawo korzystania z dwutygodniowego bezpłatnego wypoczynku letniego.

W  drodze losowania konkursowego czterech czytelników „Nowego Dziennika", na których adnie szczęśliwy trał, będzk mogło w czasie 
od 22 czerwca 1933 r wyjechać do letnisk, gdzie w  wymienionych poniżej, znanych, doskonały h pensjonatach znajdą zupełnie bezpłatnie pełne 
umieszczenie ) pierwszorzędne utrzymanie.

W ydawnictwo naszego pisma nabyło jedno miejsce w następujących pensjonatach:

I M IEJSCE W  PEN SJO N A C IE  W P  JÓ ZEFA  EH R LIC H A  „D W O R E K " W  ZAK O PAN EM - 
; M IEJSCE W  PENSJO NACIE  W P . B E C K A  „Ś W IT " W  RABCE.

MIEJSCE W  PE N SJO N AC IE  W P - K R U M H O L Z Ó W  W  W IL L A C H  „T E M ID A " I „A R K A D JA " W  S Z C Z A W N IC Y  
i MIEJSCE W  PENSJO NACIE  W P  S ILB E R A  „TO SC A " W  K RYNICY.

Wszystkie te pensjonaty są ogólnie znane 

Warunki uczestniczenia w  naszym konkursie 
Uczestniczyć w  konkursie mogą wszyscy  

szego pisma
Jedynym warunkiem dopuszczenia do konk 

czerwca b- r. Kupony te, kióre są koleino nutne 
czerwca b r. pod adresem: -N ow y  Dziennik" 
przysyłać pojedynczych kuponów. lec* zbierać 
adresem 1 w e  wspomnianym powyżej terminie- 

Kupony od numeru 1 do 20 wypełniać należy 
scowośch wedle własnego wyboru < potrzeby- 
nycb miejscowości przekreślić

Losowanie konkursowe odbędzie się dnia 
przedstawicieli cedakcil i wydawnictwa- nptar

ako pierwszorzędne zakłady i cieszą się najlepszą reputacją- 
są następujące:

czytelnicy „Nowego Dziennika", z w y lą tW m  zło uh ów dyrekcji, redakcji i administracji na-

rsu iest nadesłanie 20 -stu kuponów, które będą drukowane w naszem piśmie od 6 maia do 15 
owane od 1 do 20 , należy wycinać, zebrać i ,vszystkie razem nadesłać najdalej do dnia 17 go 
I- Konkurs letni). Kraków, ul. Orzeszkowej 7 Zwracamy uwagę na to, że nie należy nam 
je u siebie i przesiać dopiero wszystkie łącznie w  zamkniętej kopercie pod podanym codoplero

w  odnośnych rubrykach, przytem każdy Czyte nlk ubiegać się może o jedną z czterech miej- 
W  każdym kuponie należy nazwę mleiscowości którą się ubiega, podkreślić, zaś nazwy ln-

20 czerwca b r <t godz- 4 -tei popołudniu, w  udynku „Nowego Dziennika", w obecności 
usza oraz publiczności Nazwiska wylosowane ostaną ogiosr v numerze z dnia następnego

a.



Str. 16 „N O W Y  D Z IE N N IK " n ied z ie la  21 m aja i933 Nr. 138

W O L N E  P O S A D Y

POTRZEBNY ekspe
dient (ka) z branży 2? 
lanteryinei. Zgłoszenia 
pod ..Rutynowamy" do 
Adm- „N. Dziennika".

142 fg

BIŁLIŻNIARKE wjrkwa 
lin k u w a u ą  p rz y jm ę  od 

z a ra z . Z g ło s z e n ia  li-sto 
v>ne: N eu m an , B rz e s k o .

141 n
PRACOW NIA SUKIEN 
d a m sk ich  Heleny Span-
lang, Starowiślna 53 —  
poleca pierwszorzędne 
iasony zagraniczne.

?59ókr

POSZUKUJE eblopca do 
praktyki kuśnierskiej: 
Kraków. Grodzka 17 — 
Drucker. 1425g

PANIENKI znające dob
rze roboty szydełkowe 
i drutowe swetrów i rę
kawiczek potrzebne- —  
Zfcloszenia: Starowjśl
(ta 12. m 18, lerwa ofic.

2604k>r

P O S A D  PO SZU K U JĄ

MASAŻYSTKA egzami
nowana z kursami i pr-a 
ktyką wiedeńską, w y
konuje masaże w  domu, 
w godzinach przedtpota- 
dniowych- —  Specjalne 
masaże dfla osób artre- 
tyezoych, ischiasowych 
i  reumaty-ków — Smo
leńsk 28, pa*t©r lewy, 
m. 1. 1382g

STROICIEL Bild przyj
muje zgłoszenia zamiej
scowe. Ceny najniższe- 
Telefon 177-72. Widok 6.

254Sk:

ADW OKATOW I kto
wskaże dobrą placówkę 
na prowincji w  okręgu 

apelacji krakowskiej — 
ttti-zyma zajęcie biuro
we- Obejmie ewentual
nie wprowadzoną kance 
Jarję. Zgłoszenia do Adm 
„N- Dziennika" pod —  
„Miejscowość obojętna" 

)"1 Ig

RUTYNOW ANA frebiau 
ka z na.ilepszemi T t f e -  

r-en-ciaini i znajomością 
języka hebrajskiego po
szukuje posady w przed 
Szkoło. ewentualnie w 
Łakladzie dla sierót. — 
Zgłoszenia do Adm. ..N 
Dziennika" pod „Freb- 
lanka". 2ó05kr

PRACOW NIA GORSE
TÓ W  „FEM1NA' Gro 
dzka 2, PODWÓRZEC,
poleca najtaniej biusteji- 
kti, opaski, pasy poope
racyjne. ciążowe.

2698kr

LO K ALE

PRZEC H O W AN IE  me- 
oli i towarów w  su
chych składach oraz 
PR ZE PR O W A D ZK I naj 

taniej uskutecznia 
,HERMES". Biuro spe
dycyjne, Kraków, Sto
larska 13. 335Gk

1, 2, 3. 4-POKOJOWE,
komfortowe mfes/kenie
1 obszerna suteryna nd 
skład do wynajęte,a — 
Kraików, Aleja Krasi.i 
skiego 12. —  Dozorca 
wiskaże. 14l4g

2 LUB 3 duże pokoje na 
dające się na biuro, —  
przemysł lub dla leka
rza, przy ni- Floriań
skiej do wynajęcia. W  ja 
dómość: Krupnicza 16, 
m. 4

▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼ ▼

P I Ę K N E
M I E S Z K A N I E

ST8ADOM
5 pokoi, kuchnia, komfort 
zaraz do wynajęcia. Cena 

przystępna. 
Wiadomość Koletek 5, m. 2 
codziennie od godz. 3—4.

SPR ZED AŻ

LODOWNIE gospodar
skie, restauracyjne i ma 
sarskje — w  najlepszem 
wykonaniu kupuje się 
najkortzystniei wprost 
w  fabryce „R e f!«x " —  
Kraków, Soltyka 19, te
lefon 176-77. 2514kr

DtfW ANY reuzne kili
my „D YW AN " Kraków
Kingi 9, filia Szewska 4 
Naprawa, czyszczeń *;
strzyżenie, prostowanie.

2528kr

JADALNIE, gabinety, sy
pi-alnje, piękne tanio — 
FABRYKA „S TY L ", Kia 
ków, Grzegórzki. RZEZ 
N1CZA 9. 2887kr

SKLEP modniatsko-ga- 
lanterylny. dobrze pro
sperujący. sprzedam ta
nio. —  Zgłoszenia Pod 
„W yjazd1"  do Adm. „N. 
Dziennika". i425g

RABKA. Renomowany 
Pensjonat J3ELLEVUE' 
7-my sezon pod zarzą
dem pizełożonej Anny 
Jaicób. Tej. 67. Kąpiele 
sołankowo - jodobrotno 
we v  domu- Ceny przy
stępne. 29v31kr
RABKA „Stanisława" — 
pensjonat M jfelewowej 
otwarty od 25 maja. — 
Zgłoszenia: Kraków, Ja
sna 10.___________ 251 Ikr

RABKA. Znany pensjo
nat E. Malzowei, pro
wadzony obecnie w kom 
fortowej willi „Maria' 
Kuchnia wykwintna, ry 
tuałna- Osobny budynek 
dla dzieci, pozostają
cych ped o-pieką rutyno 
w-anycli sil. Zgłoszenia: 
Beck i Małżowa. Rabka 
Wille ..Marja" : ^Racła
wice"- 2540kr

PENS JO NA T
„rRZY&TPfi"
w  tc buło

T E L .  N r . 2 7 3

pud mm 
i m a l i i  W t i i d l i t p k . -

ZAKOPANE
po gruntownem odnowieniu poleca pokoje 
słoneczne z werandami i tarasami wyposa
żone w pierwszorzędny komfort. Salon brydżo
wy, 2 pianina, Pateion Kuchnia znakomita 
domowa na des. maśle. Wszystkie dania w do
wolnej ilości. N a  żądanie wydaje się potrawy 
djetetyczne. —  Położenie pensjonatu w prze
ślicznej okolicy górskiej otoczony lasem świer
kowym. Ceny do 15 czerwca o 300/o tańsze.

■ KRYNICA Nowoczesny 
pensjonat MERAN pnh- 
ca pokoje z pełny::- 
komfortem- Strelinse- 
rowa- 1374g

SZCZAWNICA Do wy
dzierżawienia lokal ua 

mleczarnię lub kuclmę 
jarską. Wiadomość 
Pensjonat Knimholzów

2503kr

KRYNICA Peu sjona l

Światowidt i

b lisko nowych ła z ien ek  —  pod zarządem  

D iow ej R, i S. W ahrhaftigow ej
poleca pokoje słoneczne z wykwintnem  

utrzymaniem. Ceny niskie.

Truskaw iecZdrój
Już otwarty wytworny pensjonat Marli ueckówny, 

przeniesiony z  Rabkj do TRUSKAW CA do komfor
towej, pięknie położonej willi. Pierwszorzędna w y
kwintna, a przytem  ściśle DJETETYCZNA kuchnia 
rytualna. Zgłoszenia, M. Beckówna, Truskawiec- 
ZUrój, W illa „V ita“ , ul. Objazdowa. 2566kr

SZCZAWNICA
P E N S J O N A T  I W TLLE

h R U H H O L Z O W
polecają pokoje bardzo słoneczne z utrzymaniem 
i bez, wszystkie jednoosobowe z Lalkoaami Poło
żenie obok parku. Kuchnia rytualna, wykwintna, 
na żądanie jarska wedle wskazówek lekarza. 
Jazz, telefon, fortepjan, radjo, łazienka, we wszy
stkich willach św iatło elektryczne, nowo założo
ny ogród kw iatowy do leżakowania. Pokoje tego 
roku przerobione, parkiet. Piękne 2 sale dancin
gowe. Przyjmuje się dzieci od lat 10 pod specjal
ną opiekę.

Zaw iadom ienie.
Nowo otwarta Kawiarnia i Kuchnia jarska — 

.JMPERJAL", dawniej Spiitter, Dietlowska 44 w y 
daje śniadania -wiedeńskie, obiady i kolacje jarskie 
na deserowem maśle. SaJatiki francuskie oraz róż
ne kanajfki. Ciastka własnego wyrobu' a la Spiitter. 
ObsUug-a szybka i fachowa. O liczne odwiedziny 
uprasiza. 25911?* Z poważaniem 1. KURTZ

ilBUFfcTft
i zaopatrzony w ciepłe i zimne zakąski, znane z dobroci 

sałatki francuskie, jakoteż znakomite piwo okocimskie 
I i pilzneńskie oraz wina, wódki, koniaki i likiery, poleca

WOJCIECH OLSZOWSKI
, K R A k ft U i , M A Ł Y  h Y H E K , rtg ul. Szpitalnej

E Przetargi publiczne i
5 Szpital Okręgowy w Kraków ’1® rozpisuje prze

targ nieograniczony ua wykonanie rurociągów pa
rowych z kotłowni do kuchni parowei. Podkłady 
ofertowe można na.uyć w  Kwaterm istrzostwie 5 
Szpitala Okręgowego przy ui. Wrocławskiej, w go 
d'z in a,, li uirzedo w y c]i.

Oferty należy składać w podwójnych, zalakowa
nych kopertach w  Kwntcnnjstrzosiwie 5 Szpitala 
Okręgowego, do doiia 3 czerwca 1933 r. o godz. 
ln-te.i, poczem nastąp: konisyinc: otwarcie ofert.

Do oferty należy dołączyć wadju.m złożone na 
wanci kwoty.

ROŻNE j M A TR YM O N JA LN E

ZYSKOWNE przbsi_ebor 
stwo przemysłowe p'>- 
sizlukuję .spójnika, dobre
go organizatora, do re- 
prezentacji i przedstaw, 

I ciejstwa Zgłoszenia pod 
: „Poważne" do Adun. N 
1 Dziennika"- 2399'a :

ARCHITEKT, kawaler, 
lat 33, ożeni się z  sym
patyczna panią—  która 
zapewni mu odpowied
nie stanowisko lub umo 
żliwi etablizowanie się 
w Palestynie. Zgłosze
nia pod ..Rzadiowo uprą 
umiany budowniczy" der 
Adm. „,,N. Dziennika".

14132
! GORSETY i biaistn k 
I według najnowszych fa- 
! sonów wiedeńskich, po 

cenach najniższych. - 1>.- 
leca Ppacowna Korne
tów Ernestyna Lóffier.
Kraków, Starowiślna 10 

2526-kr

KAW ALER lat 27. Kra
kowianin. przystojny, z 
dwoma pierwszorzędne 

mi zawodami, ożeni s'.ę 
Z panną, która umożliwi 
wyjazd do Palestyny. 
Zgłoszenia pod „W spól
ny wyjazd' do Adm. ,.N- 
Dziemmfka". 1 l79g

SZYLDY emaliowane wy
konuie w dwóch dniach 
tanio solidnie. „Etnaljar 
n4a“ : Fabryka szyldów 
Kraków, Dietlowska 8i 
Obok Starowiślnej Tele
fon 147-39 5-JOkir NAUKA

^ J ^ Y C H O W A N l E
SKŁAD z- węglami od
stąpię zaraz- Zgłoszeń^ 
pod „Pośpiech" do Adm- 
„N. Dziennika". i429g

STUDJA UN1WERSYTŁ
CKIE celem otrzymania 
stopnia naukowego (do
ktor inżynier) — drogą 
specjalnych kursów, In
ternational Academic 
Boireau, Etablissement 
Iris. 22 me St. Augustńl; 
Paris (2e), Francja.

1345g

DO zap r o w a d-z on e g-o — 
rentownego przedsię
biorstwa przyjmę spóliu 
ka z kapitałem. Zgłoszę 
niia pod „10 do 15 tys. 
ztł.“  do Adun- „N. Dzien
nika". 1430g

OFICEROWIE Rezer
w y! Mundury, czaipk 
pasy, dystynkcje, najta
niej: Censor, Kraków. 
Szewska 18. — Cennik: 
bezpłatnie. 2602kr

HELENA BERNSTE1NÓ 
WNA, Paulińska S. nau
cza hebrajskiego w do
mu i poza domem. 10 zł- 
miesięcznie. 1432g

SKRZYNIE NA POPIÓŁ
przepisowe, po cenach 

[ najniższych, dostarcza: 
! Ri-agler, Kraków- Stra- 
! szewsikiego 25. Telefon 
[ 156.65. 2600kr

PROFESOR Spjtz, Soł- 
tjnka 11, naucza hebraj
skiego, przedmiotów 3i* 
nioiaz-jalnych, — handir- 
wyclh. Oplata niska.

143 lg

PRENUMERATA: w Krakowóe naprow. mics.cczece Z ł  6f0. kwarta*. ZŁ 1801 

w Krakowie * odno&zon- do d o m  „  »  6*20 »  ■*. 1® -
Na mowtaclł *  przesyłka pocatcwa m „  6*68 m m I8‘9t
Zagranica z  prze*vflc» pocztowa ' »  »  18*0* m m 30‘0f

.JIOWó DZIENNIK** wychodź* codziennie, {akfe w  pr* -dafalfc* f dnf poś-wis

OGŁOSZENIA: Podstaw* oblacie fi jest 1 mSłimetj wfednytn łamie.— Strona w 
tekście I nadestooem ma 2 lamy po 74 mutr*. -  Stron* za tekstem 6 to
mów po 37 mtUm —  Najmniejsze ogłoszenia drobne itczymy za 10 słów.

CENY w złotych: 1 strona 1*25. — Tekst 1*—. Nadesłane 0*76- — Za tekstem 
0*25. — Drobne od słowa 0*20- Dl* poszukujących pracy 0*10.—  Cratula* 
ci* 12*50. — Z* rastT7ełen ‘e miejsca dolicza *ie 2555

Wydawca: Za Spółkę Wyd. -Nowy Dzłeonił**: Zygmunt tlochwaJd- — Redaktor łtaczctr.y: Dr WHberrr BerŁeJhammei- 
fcedakfra odpowled*latoy: Zyafrya Mont- —  Nowa Dntkamla Dgienaftoya. Kraków. Orscetkowe 7. pod carzadem Makayml jana FcJdm an.


